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W  spraw ie badań nad zm ienn ością  drobnoustrojów .

Z Miejskiego Instytutu Higjeme/ne&o ni. st. Warszawy.

B ak te r io lo g ia  w spó łazesn i i ,  gromadz-ae m ate r ju t  f a k ty c zn y  
I j o t y c z Ę a  przt- jawfi§ |  w c i u  d ro b n o u s t ro jó w  o ra z  o d czy n u  us tro ju  
na  zak aab n ie  w  rozTuait^fch w a r u n k a c h  z ew n ę t r z n y c h ,  t rac i  ten 

g r u n t ,  u a k tó ry  n  w y r f t s ła  i o p ie ra ła  się  w  p o c z ą tk o w y m  o kres ie  
s P e g j  ro zw o ju .  P i e r w o t n a  n iew z ru sz a ln o ś ć  i d o g m a ty c z n a  stałośłć 
ccch  g a tu n k o w y c h  w  obliczu f a k tó w  u s tę p u j!  m ie jsce  innym  k o n ­
cepcjom  i sp o so b o m  u jęc ia  T e  liczne o d c h y l u m S i d  cecli  g a tu n k ó w  
p o d s t a w o w y c h ,  jakie się  sp o s t r z e g a ło  i s p o s t r z e g a  w bakterio logii ,  
s p o w o d o w a ły  p o c z ą tk o w e  dążen ie  d c l lw y o s a b n ia n ia  n o w y c h  g a ­
tu n k ó w ,  o p a r ty c h  na różn icach  n f i r f i l t ig ic z n y c h ,  b iochem iczliyaii  
lub b io log icznych .  W  Hen sp o só b  p o w s t ju y  b. l iczne posC ci .  t r a k ­
to w a n e  jako  n o w e  gatunki  — b u k te r jo lo g ja  sz ta  w  k ierunku  r ó ż ­
n iczk o w an ia ,  o p a r te g o  na cóchaeli  nic z a w s z e  s t a ły c h  i p e w n y ch .

M c  z jednocześn ie ,  n iemal od z a ra n ia  bak ter jo log ji ,  g r o m a ­
dz iły  się  f c e ś t r z e ż e n ia  z z a k r H u  zniSejmości c fc i i  ga tunkow ycJ i.  
C a ło k s z ta ł t  ty ch  s p o s t r z e ż e ń  d o p ro w a d z i ł  do m o żl iw ośc i  tej  no ­
w e j  koncepc ji  g a tu n k ó w  d ro b n o u s t rH o w y cJ i ,  j ak ą  m a m y  obecnie.  
Z m ienność  g a tu n k ó w  d ro b n o u s t ro jo w y c h  zm uszen i  jesteśifiy ,  p r z y ­
jąć jako  fak t  podstaw ow .y .  Z w t r z c g P p e  się jednakże ,  p'r;MI zb y t  
do w o ln e m  i f lH cok iem  u jm o w an ie m  zm iennośc i  w  s to su n k u  do 
k a ż d e g o  g a tu n k u  d r o B o u s t r B y e g o  s t a r a m y  się usta lić  i z a k r e ­
ślić g ra n ic e  zm ienności .  Id z w m y  obecn ie  *w k ie ru n k u  c a łk o w a n ia  
o ra z  o b e jm o w a n ia  w  g ra n ic ac h  jediiego jgatunku sze seg u  odmian, 
k tó re  da ją  się  zm ieśc ić  w  g ran ic ac h  koncepc ji  zm iennośc i  dąjicgo 
ga tunku .  W  k a żd e j  n ie ty p o w e j  odm ian ie  d ro b n o u s t ro jo w e j  s t a r a ­
m y  się zjnaleźć z w ią z e k  b e z p o ś re d n i  zFg a tu u k am i istn ie jąccm i,  d o ­
b rz e  znanem i lub w y k a z a ć  jego  b rak .  C z ę s to k ro ć  się zd a rz a ,  że 
w y o s a b n ia ją c  sz c z ? p  n i e ty p o w y  n a p o ty k a  się d uże  t ru d n o śc i  p rz y  
jego  okreś len iu .  P o s tę p o w a n ie  w  p r z e p a d k a c h  p o d o b i& ch  oprzflc 
n a le ż y  na  p rz c s ła n k ac l i  u la tw ia ją ey c l i  ro z w ią z a n ie  zadania .

H odow li  d ro b n o u s t ro jo w e j  nie n S f f ly  t r a k t o w a ć  jako  jed n o ­
litej, k a d B i  h o d o w la  —  jes t  to s p o ł e c z e ń s t w o  d r o b n o ­
u s t r o j o w e ,  k tó re g o  sk ła d  i c h a r a k te r  o so b n ik ó w  w  p r z y p a d ­
ka ch  p o sz c ze g ó ln y c h  in - iR e j  się  p r z e d s t a w ia ć  ułożę.  M a m y  m o ­
żn o ść  ^ sp o s t r z e g a n ia  hodowli ,  k tó r y c h  jednos tk i  p o szcze g ó ln e  p o ­
s iadają  w ła sn o śa i  n iemal id en ty c z n e  o b a r d z o  s ła b o  zg zn u czo n y ch  
r B n i c a c h  — są  to sp o ł e c z e ń s tw a  d r o b n o u s t r o jo w e  (ga tunki)  w  y- 
s p e c j a l i z o w a n e .  T ak ie  gfttunki znajdują  się  w  s t a n i e  s t a- 
t y k i ,  są. one ja k b y  już  u t rw a lo n e  w  s w d c h  w łasnośc iach .

J.edn&Łześnie w  p r a c y  b ak te r io lo g icz n e j  m a m y  do czyn ien ia  
n iek ied y  'zn*Szczepam i, k tó re  pewną, c e c h ą  (bi.ochcmicznn lub b io­
log iczną)  ró żn ią  się od z n an y c h  już g a tu n k ó w .  P r z y p u s z c z a ln a  n a ­
tu ra  tych  s z c z e p ó w  m oże  być  d w o ja k a :  1) n o w y  g a t u n e k  lub 2) 
p r z e j a w  zm iennośc i  jed n eg o  ze z n an y c h .  W  p i e r w s z y m  p rz y p a d k u  
chodzi  o w y ż e j  w s p o m n ia n y  ty p  g a tu n k u  w y s p ^ p t l i z o w a n e g o ,  
w  d rug im  — o mniej lub wiftfgi c h w i e j ą  o d m ian ę  n i e w  y fs p e- 
c j a 1 i z o w a n ą, s ta n o w iąc ą  jedyn ie  p j  z c j a w d y  u a ni i k ii 
p r z e j a w  z m ia n y  cecli w  w y n ik u  zad z ia łan ia  c z y n n ik ó w  z e w n ę t r z ­
nych.

Na d ro d z e  w y ja śn ien ia  i s t ą ty  r z e c z y  analiza  ró ż n ic z k o w a  
danej  hodowli ,  sk ład u  tego  s p o ł e c z e ń s tw a  d r o b n o u s t r o j o w e j ,  
c z ę s to k ro ć  m o że  u ła tw ić  r o z w ią z a n ie  z agadn ien ia .  O t rz y m u ją c  
w  lĘjfm celu p rz e z  p o s ie w  na  p ły c ie  s z l r e g  kolonij  w ff i rnych  
(p o c lio d zący ch  p r z y p n j j ^ f i a B te  z jednej k o m ó rk i)  podda je  się  b a d a ­
niu cM najm niej  10— 2l)»1tolouij. Z b ad a n ie  w e d łu g  t eg o  satie inafu 

B z cz tp u ,  n a le ż ą c e g o  do ga tu n k u  w ,.v spec ja l izow ancał(  da h o d o w l i  
o n iem al  ca łk o w ic ie  i d e n ty c z n y c h  w ła sn n jg ia c h .  B a d a jąc  np. 
s z c z e p y  dur.owe pod w z g lęd e m  w ła sn o śc i  z ł a tw o ś c ią  u lega jącej  
w a h an io m  —  zdolności  z lep ian ia  się  g u ro w ic ą  s w o is tą  — o t r z y m u ­
je m y  z a le d w o  n iez n ac z n e  o dchy len ia ,  n a w e t  s to su ją c  r o z s z c z e p ia ­
nie sz c z e p ó w ,  z a z n a c z a ją c y c h  p e w n e  o dchy len ia ,  w  c iągu  kilku 
p okoleń  (fdkt te n  żaz jfkczał  te ż  i V. L o g h e m. C. f. Bakt. ,  T. .£>2, 
tź. 6). N a to m ia s t  przy- b a d an iu  wygglj w s p o m n ia n y c h  odm ian  n iew y -

sp cc ja l izo w an y c l i  ro z szc z ep ian ie  h o d o w l i  na  ko lon je  p o szczeg ó ln e  
u H ż e  d a q a b a r | z o  d u ż ą  ro zb ieżn o ść  w  c e c h ac h  s e c z e p ó w  po sz c ze -  
góhiych .  M ia łem  sp h so b n o ść  p o d an ia  (M edyc .  D d św .  i Spoi .  T. I, 
z. 5— 7) p r z y k ła d ó w  tego  rod j u  w  p o s tac i  s z c z o p ó w  p a r a d u r o -  
wycli ,  wyosobiiijpuyfeJś w  toku  d n ru  p o w r o t n e j .  S z c z e p y  te  (o d ­
p o w ia d a jąc e  p a ra ' ty fu so w i  C) p o s ia d a ły  o d c zy n  z lep n y  s w j s t y ;  
bndanie j leo lom j po ro zszczep ien iu  hodow li  p ie rw o tn y c h ,  w y k a z a b ł  
n f o ż w ik le  sz e ro k i  z a k re s  w a h a ń  m ian a  z lepnego  p o sz c ze g ó ln y c h  
s z c z e p ó w  w  p o ró w n a n iu  zc s z c ze p em  p ie rw o tn y m .

R y s  ton s ta n o w i  cuchę  w ła ś c iw ą  odm ian  n iew y sp e c ja l izo -  
w a u y c h ,  odm ian  d> iiam ieznych ,  k tó re  w  w y n ik u  zadz ia łan ia  c z y n ­
n ik ó w  ś ro d o w is k a  n a b y w a ł y  n o w y c h  oecli z lepnych .

G dy  c h o fc i  o o d m ia n y  d ro b n o u s t ro jo w e  n iew y sp e c ja l i z o w a -  
ue, dążen iem  nasze in  w inno  b y ć  us ta len ie  t eg o  ź ró d ła ,  z  k tó re g p  
d a n a  o d m ian a  p o w s ta ła .  C e c h y  o d m ia n y  n ie w y sp e ć ja l izo w an e j  
p o w s ta ć  m ogą  b ą d ź  p rz e z  u t r a t ę  c z ę śc io w ą  lub c a łk o w i tą  cq.ch 
p ie rw o tn y c h ,  b ą d ź  p rz e z  n a b y c ie  n o w y c h .  W  badan iu  n a szem  w i n ­
n iśm y  d ą ż y ć  do  us ta len ia  is to tn eg o  ob licza  d a n eg o  s z m a u  b o  u su ­
nięciu cech  n ie w ła śc iw y c h .  N a  tej d ro d z e  m e to d y k a  ro ro zc z ep ian ia  
hodow li  m o że  dać  b a rd z o  c ie k a w e  w ynik i ,  g d y ż  w  ten sposób  
udaje  się w  szczap ie  n i f tw y sp ec ja l izo w an y m  w y k r y ć  istn ienie  o so b ­
n ików  w y sp e c ja l iz o w a n y c h ,  n a le żą c y ch  do g a tu n k ó w  usta lonych .  
Np., w c  w s p o r n n ia n ^ f i  w y ż e j  szczem reh  p a r a d u r o w y c h  n i e ty ­
p o w y c h  p o d d a n y c h  ro z szc z ep ian iu  da je  się  u sta lić  o b e cn o ść  k o ­
lonii o ty p o w y c h  w ła sn o śc ia c h  z lep n y ch  g a tu n k ó w  w y s p e c ja l iz o ­
w a n y c h  (naprz . ,  p a ra ty fu su  B). Je d n o c z e śn ie  p r z y  h o d o w a n iu  
w  p r a c o w n i  w  p ew n e j  częśc i  sp o s tr z e ż e ń  n o w o n a b y te  w ła sn o śc i  
m o g ą  u leg ać  z an ik o w i i p r z e z  to w y ra ź n ie j  z a z n a c z y ć  się m oże  
oblicze  is to tne  s z c ze p u  p ie rw o tn e g o ,  z k tó re g o  p o w s ta ł a  d a n a  o d ­
miana.

P o d  w zg lęd e m  w y ja śn ien ia  ob licza  sz czep u  b a d a n e g o  m e to ­
d y k a  ro z szc z ep ian ia  hodow li  p o s iad a  duże  znaczen ie ,  g d y ż  u m o ­
żliwia  g łęb sze  w e j r z e n ie  w  sk ła d  o ra z  w ła sn o śc i  s p o łe c z e ń s tw a  
d ro b n o u s t ro jo w e g o .  D o  teg o ż  celu p r o w a d z ą  i codzienne ,  w  c iągu
2— ,3 tygodni,  p rz e sz c z e p ia n ia  z  p o d ło ża  s ta łe g o  na  p ły n n e  n a p rz c -  
tn ian , um o żl iw ia jąc  w  sz e re g u  p rzypaidków  w y k r y c i e  i s to tn y c h  
w ła sn o śc i  z le p n y ch  d a n e g o  szczep u ,  p o c z ą tk o w o  nie d a ją ce g o  o d ­
czy n u  z lepnego  ( s to so w a n e  p r z e z  Z t a t o g o r o w a  na s z c ze p ac h  
p rz e c in k o w c ó w )  i n a w e t  dhńźsze p rz ec h o w a n i®  w  p ra co w n i ,  zdolne  
sp o w o d o w a ć  u t r a t ę  p o c z ą tk o w y c h  w ła sn o śc i  z lep n y ch  o raz  n a b y ­
cie ty p o w y c h  cecli  g a tu n k u  w y sp e c ja l iz o w a n e g o .

W  s to su n k u  do cech  b io ch e m ic zn y c h  p r z m  z a s to s o w a n ie  
p e w n y c h  zabicgćftf daje  się o s ią g n ąć  w y ja śn ien ie  i s to ty  rz ec zy .

GsSchy b io ch em iczn e  g a tu n k ó w  w y s p e c ja l iz o w a n y c h  są  
w zn aczn e j  m ie rze  s ta łe .  G d y  w c ż n i j p w ,  np. tatką ce-chę jak 
n iezdo lność  laseczk i  d u ro w e j  do z a k w a s z a n ia  cu k ru  m lecznego ,  
w i n n i ś m i  s twierdźjf i,  żc  n a w e t  d łu g o t rw a te c z a b ie g i  d ą ż ą c e  do w y ­
rob ien ia  tej w ła sn o śc i  z a w o d z ą .  P r ó b o w a łe m  p r z e z  pół ro k u  h o ­
d o w a ć  9 s z c z e p ó w  l a s m z e k  d u r o w y c h  na  pod łożu  p ły n n em  z a w i s *  
ra jące in  cuk ie r  m le c z n y  (1— Vh°lo), j ed n a k że  sz c z o p j  nie n a b y ty  
zdo lności  fe rm e n to w a n ia  cu k ru  m lecznego .

S z c z e p y  n u i w f ś ^ M a l i z o w a n e  przcdstawia.iuBjuę inaczej.  Na- 
p rz y k la d  w sp o m n ia n o  w y ż e j  s z c z e p y  p a r a d u r o w e ,  nie fermentują '-!  
c i  p o c z ą t k ó w  cu k ru  g r o n o w e g o ,  n iek ie d y  po kilku pokoleniami- 
na  pod łożu  p ły n n em  z l°/o cu k ru  g ro n o w e g o  z a c z y n a ły  go f e r ­
m e n to w a ć .  C hodz ić  w  ty c h  p r z y p a d k a c h  m ogło  o s l ą z ę p y  po ­
w s ta łe  z p ra s z c z e p u  o k rę ż n ic o w e g o ,  k td re l |z « t r a c i ły  zdo ln o ść  f e r ­
m e n ta c y jn ą  n a b y w a ją c  ją z p o w r o te m  po p r ó b a c h  o d p o w ie d n ie g o  
„w y ch o w sin ia1'.

T r a k to w a n ie  hodow li  jako  s p o łe c z e ń s tw a  d r o b n o u s t ro jo w e g o  
piMączone z z a s to s o w a n ie m  p o ru sz o n y c h  m e to d  b a d ań ia  m o że  s t a ­
n o w i  pu n k t  w y jśc ia  w  p r a c y  n ad  ro zm a ite in i  n ic ty p o w e m i  od ­
m ianam i d ro b n o u s t ro jo w e in i .  O ile d o tąd  m e to d y  te  s łu ż y ły  p r z e ­
de w s z y s tk ie m  do w y k r y c i a  i o s iągn ięc ia  odm ian  (w a r ja c y j)  o ra z  
p rz em ia n  sk o k o w y c l i  (m u tacy j) ,  to, jednakże ,  te  s a m e  m e to d y  m o ­
gą  n am  s łu ż y ć  z p o w o d z e n ie m  i do  o d b y c ia  d rog i  p q w ro tn e j  — 
do w y k r y c i a  w  od m ian ach  n icw y sp & cja l izo w an y ch  p ie rw o tn y c h  
e le m e n tó w  w y jśc io w y c h .
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Z PRAKTYKI.

Dr. L u d w ik  SC H NEK. L w ó w .

P rzy czy n ek  do kazu istyk i o togen n ego  zapalen ie  opon m ó zg o w y ch .

Z o d d z ia łu  o to - la ry n g o I o K ic z u c s o  p a ń s tw ,  s z p i t .  p o w s z e c h n e g o  w e  L w o w ie .

K ie ro w iik :  P r y m .  D r. S  p a  I k c .

J a k  z jednej  s t r o n y  p r z y p a d k i  w y le c z o n e g o  o to g en n e g o  z a ­
pa len ia  opon nie n a leżą  do zb y t  częs tych ,  ta k  niżej opiśa tiy  p r z y ­
p a d ek  różni  się  od zuany-ch w  p iśm ienn ic tw ie  z a ró w n o  pod w z g lę ­
dem  n ie k tó ry c h  o b ja w ó w ,  jak te ż  i p re eb ieg u  sw ego .

W y w i a d :  G-hory G. N., 1. 30 p rzech o d z i !  w  7 roku  ż y c ia  
p łon icę  z następowfcm obustronire jn  zapa len iem  u cha  ś ro d k o w e g o .  
W  10 ro k u  ż y c ia  p r z e b y ł  w  P r a d z e  d o sz c z ę tn ą  o p e r a ®  licha le ­
w e g o .  4 dni p rz e d  p rz y ję c ie m  na  o d d z ia ł  bóle  ucha  p r a w e g o  i g ło ­
w y  i f i s te p n c g o  dn ia  w y m io ty  i ciepl. 3*7.5.

S t a n  o b e c n y :  Ch. w z r o s tu  ś red n ieg o  b u d o w y  k o ść c a  
de lika tne j,  o d ż y w io n y  m iernie .  N a r z ą d ź  w e w n ę t r z n e  b ez  jm ia n .  
Z u p e łn a  gluclrsda. M o w a  n ie d o s ta tec zn ie  r o z w in ię ta  p o z w a la  p r z y ­
puszczać ,  żc  u p ośledzen ie  s łuchu  p o w s ta ło  ieszczc  p rz e d  7 rok iem  
życia .

Ucho p ra w e  w y k a z u je  w  okolicy zauszuc j  od planum  m a sto -  
ideuin  ku koniuszkow i b o le sn y  oba ręk .  Z e w n ę t rz n i '  p r z e w ó d  s łu ­
c h o w y  z a w ie r a  s u r o w ic z o - r o p n ą  w ydz ie l inę ,  w  głębi g ran u lac je  
i re sz tk i  m ło teczk a .

U cho  lew e  w y k a z u je  w  o ko l icy  zausztie j  g łębpką ,  w c ią g n ię ­
tą, n ie p rz e s u w a ln ą  bliznę. W  p rz e w o d z ie  z e w n ę t r z n y m  po o c z y ­
szczen iu  w id o c z n a  jam a  b ę b e n k o w a ,  ku g&rzę sz e ro k o  o t w a r t a ^ ^

B a d an ie  c z y n n o ś c io w e :  S z ć p t  i m o w a  g ło śn a  O. Rinne oo 
S c h w a b a c h  p rz e d łu ż o n y ,  W e b e r  w  g łow ie ,  N y sta g n k  spon t. O, 
o b jaw  p r z e t o k o w y  z az n a c z o n y ,  p o z a te m  s z ty w n o ś ć  k a rk u  i K crn ig  
zaz n ac zo n e .  C iep ło ta  39, t ę tn o  60.

Ze slatględu na  p o w y ż s z e  o b jaw y ,  k tó re  d a w a ł y  o b ra z  z a ­
o s t rzen ia  p rzew lek łeg o  r o p n * o  zapa len ia  ucha  ś ro d k o w eg o  
z w ś r ó d c z a s z k o w ą  k o m p lik ac ją  w  postac i  z ap a len ia  ofTbn lub też  
ro p n ia  m ó zg o w eg o ,  p rz y s tą p i łe m  do n a ty c h m ia s to w e j  d o szczę tn e j  
o p e rac j i  u c h a  p r a w e g o ,  k t ó r ą  w y k o n a łe m  25. XI.

P r z y  operac j i  o k a p i l a  sie  k o ść  ą ię ś c i  su tk o w e j  c zęśc ią  sk le ­
ro ty c z n ą ,  Jfjeścią  z a w ie r a ł a  k o m ó rk i  w y p e łn io n e  g ran u lac jam i .  Z a ­
to k a  e s o w a ta  w y s u n ię t a  ku  p rz o d o w i ,  dolna  czę ść  ty lne j  śc ia n y  
k o s tn e g o  p r z e w o d u  s łu c h o w e g o  k a r je ty c z n a  po kilku u d e rze n ia c h  
d łu ta  jam a  b ę b e n k o w a  o tw a r ta .  A n in im  i ccnnim ty m p a n i  w y p e ł ­
n ione m a sam i  c h o lc s tca to m u ,  znaczn ie  r o z s z e r z o n e  uc isk iem  t e ­
goż, śc ian y  g ładk ie  m a k ro s k o p c Ig B  nie w y k a z y w a ł y  ż ad n e g o  
u by tku .

P o  operac j i  s ta n  c h o re g o  nie d o z n a ł  z m ia n y  na  lepsze .  Bole  
g ło w y ,  s z ty w n o ś ć  k a rk u ,  Kcrnig ,  b r a d y k a r d i a ,  polyfag.ia, w y s o k a  
c iep ło ta  ze zm ien n em  nasi len iem  s ta le  się u t r z y m y w a ły .

P r z e p r o w a d z o n e  3-go dnia po ope rac ji  b a d a n ie  n e u ro lo ­
g iczne  d a ło  n a s t ę p u ją c y  w y n ik -  ź ren ice  ró w n e ,  d ł f ć  s ze ro k ie  
re ag u ją  na  św ia t ło  i a k o m o d a e ję ,  n. m ó zg i iw e  b ez  zmian, w y b i tn a  
s z ty w n o ś ć  k a rk u ,  K e rn ig  w y r a ź n y ,  o gó lna  p i Ł c z u l i c a ,  o d ru c h y  
o k o ^ u o w e  kończyn, g ó rn y c h  H b n iż o n e ,  p r z y to m n o ś ć ,  b r a d y ­
k a r d ia  p r z y  ciepł. 39° —  tę tn o  64.

Badanie ;  p ły n u  m ra Ł o w o - rd z c n lo j^ e g o  da ło  w y n ik  n a s t ę ­
p u jąc y :  O. W a s s e r m a n n a  + + ,  b ia łko  0.02"/o, N o h n e -A p p t l t  s tabo  
z az n a c z o n y ,  P a n d y  u jem ny ,  b ak te r io lo g iczn ie  nic nie w y k r y to .  
S z e śc io k ro tn ie  w y k o n a n e  n a k łu c ia  l ę d ź w io w e  z a w s z e  d a w a ły  
p ły n  ro p n y ,  w y d o b y w a j ą c y  się pod zriaczneni c iśnieniem.

B a d an ie  dna  o k a  w y k a z a ł o  s i lnie jsze  zaczerwienienie ,  ta rczy .
Ze w z g lęd u  n a  u t r z y m y w a n ie  s ę  w y ż e j  w y m ie n io n y c h  o b ja ­

w ó w  i na  p rz y b y c ie  n o w y c h ,  jak ból w z d łu ż  m. s te rn o d e id o n n l-  
s to id eu s ,  i um ie jsco w io n y  ból p r z y  opukiwaniu  w okolicy  sutura  
sphen o -p a la tin a  z d e c y d o w a l i śm y  s i ® d o  drugiej operac ji  (f. P ry m .  
Dr.  Spa lke) .

Odsłonięte j  o p o n ę  t w a r d ą  n ad  teg m en  cmtri i tym pani. na  
p rz e s t r z e n i  3 c m 2, k tó r a  o k a z a ła  się  tiiozniieniOuą, w y p u k la ła  się, 
n ie tę tn i ła .  N ak łuc ie  p ró b n e  p ła tu  s k ro n io w e g o  w  3 k ie ru n k a ch  
d a ło  w y n ik  u jem ny.  Z a to k a  e s o w a t a  na  zn aczn e j  p rz e s t r z e n i  o d ­
s łon ię tą ,  o ś c ian a ch  n iezm ien ionych  z a w ie r a ł a  płśniiią k re w .

N a s tę p n e g o  dnia  po op e rac j i  s z ty w n o ś ć  ka rk u ,  KerniS, bole 
g ł o w y  u s tąp iły ,  p o d n i io to w o  c h o r y  czu ł  się  d o b rze ,  c iep ło ta  ®,8, 
t ę tn o  68. R a n a  goiła  się  p ra w id ło w o ,  s ta n  cli. s ta le  się  p o p r a w ia ł  
a 8 t$g . po 2 ope rac j i  w y le c z o n y  opuśc i ł  oddzia ł.

E p  i k r y  z a. M a m y  p rz e d  so b ą  p r z y p a d e k  p r z e w le k łe g o  r o ­
pienia  u cha  ś r o d k o w e g o ,  k t ó r y  po 13 la tach  p ro w a d z i  do z a o s t r z e ­
nia  i w ś ró d c z a s z k o w e j  kom plikacj i  w  postaci  o togennej  lep tom e-  
ning itis. P r z e p a d e k  ten  jes t  d la  nas  c iek aw y m .

I. p rz e z  n ie jasność  co do drogi  k tó rą  p ro c es  p r o p a g o w a ł  się 
z ucha do j a m y  czaszk o w e j,  a  rab dla nas  z aw sze  jest  wsa|jpfii ze 
w zg lęd u  n a  ro k o w a n ie .  P r o c e s  ten tiąjigł p o s tę p y w a ć :

1) d i p f c a B  p re fo rm o w a n e m i .  Za tein p rz e m a w ia :  a) cholc-s- 
t e a to m a  z rop ia la ,  b) śc icńczen ie  o tac za jąc e j  M ś c i ,  k tó ra  jednak  
n igdzie  nie w y k a z y w a ł a  u b y tk u  an i- ' t eż  nie b y ła  zapa ln ie  zm ie ­
nioną. c) u t r z y m y w a n ie  się  p ro c esu  o p o n o w e g o ,  co p o d łu g  wielu  
a u to ró w  m a  bjjć c h a r a k t s r y s ty c z n e m  dla  ty ch  w łaśn ie  zapaleń  op. 
ni. p o s tęp u jący ch  d ro g am i p re fo rm o w ań em i.  Niezmimuoiia opona  
tw a r d a ,  jak w  ty m  p rz y p ad k u  nie jes t  d o s ta te c z n y m  p rz ec iw d o -  
w o d e m  bo p od ług  P re y s in g a  jes t  m ięd zy  z e w n ę t r z n ą ,  a w e ­
w n ę t r z n ą  blaafflSą o p o n y  tw a r d e j  tak ie  m n ó s tw o  d ro b n O w id o w y ch  
n a c z y ń  l im fafycznych ,  że p r z y  m a k r o s k o p o w o  n & m i c n io n e j  o p o ­
nie n n jżcm y  mieć zm ianyPglębokie ,  jak  ropień lub też  U pfbm en in -  

‘i f t i s .  Z d an ia  K o n ie m ,  k tó ry  p rz y  lep to m en in g ilis  » o t y k a  z aw sze  
p r z e k r w io n ą  oponę  tw a r d ą ,  na sz  p rz y p a d e k  nie potwjfirdza.

2) d ro g a m i  bfędiiikowerni.  Za  tern m ó g łb y  p rz e m a w ia ć  a) 
o b ja w  p r z e to k o w y  (zaznaczAhn że p r z y  p ie rw sze j  operac j i  m a k r o ­
sk o p o w o  p rz e to k i  nie s tw ie rd z i łem ) ,  k t ó r y  jak w ia d o m o  ob jaw ia  
się  kompr-esyjnem w y s tą p ie n ie m  ku s t ro n ie  z d ro w ej ,  a a sp i rac y j-  
ncni k i |  a t o n i e  chorej ,  w tym  p rz y p a d k u  jes t  do w o d em  n ied o s ta ­
tec zn y m .  D w ie  b o w ie m  f o jm y  z ap a leń  b łędn ika  da ją  ten ob jąw , 
a to la b k in th iiis  c ircu m scrip ta  i la b yr in th itis  sero sa  d ifh isa  secun-  
d>aria (Ruttin) .  Tfe sc h o rz e n ia  m o ż e m y  w  n a sz y m  p rz y p a d k u  w y ­
k lu czy ć  ze w z g lęd u  ha  b ra k  innych o b ja w ó w ,  że  t«ż w sp o m n ę  
c h o ćb y  o sp o n ta n ic zn y m  n y s ta g m ie  i w z m o żo n e j  pBTnidliwości 
n e rw u  p rz e d s io n k o w e g o ,  cze§ o  w  n a s z y m  p fe y p a d k u  nic m am y,  
n a w e t  w r ę p z  prYec-Swnie. P o m iu y ąc  już, żt1 ziiandl i n ie jednokro tn ie  
o p i sy w a ń e  są p rz y p a d k i  t. zw. „o b ja w u  przetokoswego b ez  p r z e ­
tok i"  (Ruttin)  w y p a d a  w  tern m iejscu z az n a c z y ć ,  że  Ja n se n  w ł a ś ­
nie p rz y  lep to m en in g iłis  sero sa  t a k  częs to  sp o s trzeg a!  ob jaw  p rze ­
to k o w y ,  że  u w a ż a  go za  c h a r a k te r y s t y c z n y  dla t eg o  sch o rzen ia ,  
b) obniżenie pobudliwości  n. w s tib u la r is  i jn. co ch lea ris  m ogłoby ,  
p r z e m a w ia ć  za  ro p n y m  p ro c e se m  w  błędn iku ,  ale b r a k  n y s ta g m u  
i o b jaw  p r z e to k o w y ,  k tó r e g o  b r a k  p r z y  w sze lk ic h  ro p n y c h  z a ­
p a len iach  b łęd n ik a  p r z e m a w ia  p rz e c iw k o  tem u, n a to m ia s t  s łu ­
sznie jszełn W ydaje  mi się p rzy p u szczen ie ,  że d ługo  t rw a ją c e  r o ­
pienie i i c h r ® |o d k ó w c g a  sp o w o d o w a ło  infekcję  ucha  w e w n ę t r z n e ­
go, z czcm  się . z r e s z tą  aż  nfrtzbyt c zę s to  s p o t y k a r B .

Z e s ta w iw s z y  w u f y s tk i e  w  ro zd z ia le  1) i 2) p r z y to c z o n e  a r ­
g u m e n ty  m o ż e m y  śm ia ło  p o w i e d z i e  że  w  n a sz y m  prz"Htodku 
p ro c es  n a jp ra w d o p o d o b n ie j  w j r s tę p y w a !  d ro g a m i  p re fo rm o w a n e m i .

li. p rz e z  zupe łne  zniknięcie  w sze lk ich  o b ja w ó w  (temp.,  b ra -  
d y e a rd ia ,  s z ty w n o ś ć  k a rk u  i t. d.) po 2-gim z a b i e » ,  po d e k o m ­
presji.  Żc zab ieg  ten j j s t  s k u te c z n y m  w ie m y  od Ja n sc u a ,  k tó r y  
POlbca w s z ę d z ie  tam , g t e i e  sp o d z ie w a m y  się n a p o tk a ć  na  p rz ed -  
s tad ium  ro p n e j  lep tom en in g ilis , n a ty c h m ia s to w ą  d ek o m p res ję .  
R ó w n ie ż  i inni a u to ro w ie ,  jak M a c ew e n ,  B r iąg e r ,  A le sm id c r ,  Be- 

| 3 ! | d  i in. s t a r a ją  śię d»\Wfeć sku tecznośc i  zabiegu, p rz y ez em  n a ­
c inają  oni na  sz e ro k ie j  p rz e s t r z e n i  oponę .  Że nac ięc ie  o p o n y  nie 
jes t  nic-zbędnem s t a r a  się d o w ieść  G ra d en ig o  na 2. p r z y d B B b f t ,  
k|ffire po o p f l p l j i  d o sz e zę s tn e j  i d e k o m p re s j i  p r z y  czys to  p o w ta -  

p p a i iem  nakłuc iu  l ę d ź w ł w c m  d o p ro w a d z i ł  do w y le cz en ia .  B  t a ­
kim f r a p u ją cy m  w yniku  po operac ji ,  jak  w  n a sz y m  p r z y p a d k u  nie 
m a w zm ian k i  w  l i te ra tu rze .

J a k  ró ż n o ra k ie m  jea l  p r z e b i e g  tej c h o ro b y i  -tak c h a o ty c z n ą  
i mafo p r z e j r z y s tą  j e s t  jej s y s t e m a t y k a  kliniczna.

F o rm ę ,  z  jaką  w  n a sz y m  p rz y p a d k u  m a m y  do czyn ien ia  n a ­
z y w a  K o n ®  p ie rw o tn e m  ropnern  zap a len iem  op. m. o d r ó ż n i a j c i e  
od w tó rn e j  p rzy  ro p n iach  m ó zg o K y ch ,  z ak rzep ac l i  z a to k o w y c h ,  
k tó re j  to osta tn ie j  daje  b e z  S tB ó w n a n ia  g o rsz e  rokowa-nie . P o d z ia ł  
ten  ze  s t a n o w is k a  p a t o s a h e t y c z n e S  jes t  n ies luszŁym , Iw różnica, 
jost  ty lko  w  B rodze  przeS jodzen ia ,  ale  ę jpouy  nic są  p ie rw o tn e m  
ognisk iem  ro p n e g o  p ro cesu .  K ó m e r  u w a l  tę fo rm ę  za d a lsze  s t a ­
dium, opisanej n a jp ie rw  pnstSr O uinckógo ,  a b. dok ładn ie  p rz e s tu ­
d iow anej  pSijjz* M e rk en są  i Bómiinglniusa  inenuigo  - encepha litis  
itfroHa to x ica . D o k ład n a  g ra n ic a  m iędzy  temi s tad iam i ftszępro- 
w a d z ić  się  nie da, o b ra z  k l in iczny  b a r d z o  c * 8 t o  myli ,  a  n a w e t  
n a  badan iu  płynu bezw zg lędn ie  óprfeeć się nie m o żćm y .  Neuniaim 
Huttich ,  W olff  i in. znaleźl i  m ę tn y  p łyn  i d ro b i ło u s tro je  (Neumanfi) 
a p rz y  sekcji  ro p n e g o  zap a le n ia  opon nie s tw ie rdzB no .  N eum aim  
tlm nacizy  to tem, że  w  sa m y m  k an a le  r d z e n io w y m  m o że  p rzy jść  
do  szyb k ieg o  ro z m n a ża n ia  się  inuiej ż y w o tn y c h  d ro n u ó u s t rp jó w  
i l e u k o c y tó w ,  p o d c za s  g d y  w  jamie c z a s z k o w e j  m o że  się  już r ó ­
w n o c ze śn ie  od b w w ać  p ro c es  gojenia .

P e w n a  ró-żnica jes t  w  ą ac h o w a n iu  c iep ło ty :  g d y  u su ro w i  
czej jes t  w y s o k a  continua , k tó ra  p r z y  d tuższern  t rw a n iu  sp a d a  po ­
woli  aż  do n o r m y  u ro p n e j  oiiti u t rzy m u je  się  stale .

B r a d y c a r d ia ,  jak  w  n a s z y m  p rz y p a d k u  jes t  rz ad k ą .
O to g e n n a  lcp ton icn ing itis  je s t  w  s to su n k u  do innych  w ś ró d -  

c z a s z k o w y c h  p o w ik ła ń  (rop ień  m ó z f j  z a k rz e p  z a t o k o w y  i t. d.)
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n a jrz ad s zą ,  jak  to  w y k a z u je  b o g a ta  s t a ty s ty k a  K o rn e ra ,  H e inego  
i in. N a jcz ęs ts za  u os6b  m ię d z y  10. a 30. ro k iem  życia ,  b a rd z o  
r z a d k a  u dzieci,  a  n a j r z a d s z ą  u s t a r o ą w .  C zęśc ie j  w y s tę p u je  po 
s tron ie  p raw ej  niż po lewej, co $1? t łu m a c z y  tern, że  fo ssa  s ig n w -  
idea  po  s t ro n ie  p ra w e j  je s t  głębie j  po łożoną ,  i s ż a r s z ą  o jakie 1— ? 
mml iSz po  s t ro n ie  lewej.  H e r b c r g  je s zc ze  w  r. Io tS  w y k a z a ł  tę  
ró żn icę  w  77"/o p rz y p a d k ó w .  N a b o g a ty m  m a te r ia le  n a sz eg o  od- 
dri;i ł:  m ie l iśm y  sp o so b n o ść  s tw ie rd z ić  n a  76  p r a w o s t r o n n y c h  r o p ­
n ych  zapa leń  ncliU ^ r a d k o w e g o  13 w ś r ó d c z a s z k o w y c h  k om pli­
kacji.  zaś  na  66 l e w o s t ro n n y c h  ty lko  6. R ó ż n ic a  ta  stoi n a jp r a w d o ­
podobniej  w  zwfozh.i z em b r io n a ln y m  ro z w o je m  sy s te m u  k r;l- 
f t n i a .

P ry m .  Ę k. S P A L K E . L w ó w .

P rzypad ek  ropnia m ó zg o w eg o  pochodzenia u szn ego  w  praw ym  
p łacie  sk ron iow ym  z aiazją.

Z  o d d z ia łu  o f o - l a r y n g o lo g ic z n e s o  P a ń s tw .  S z p i ta l a  p o w s z e c h n e g o  w e  L w o w ie .

N a s tę p u ją c y  p r z y p a d e k  z as łu g u je  na  w z m ia n k ę  n ie ty lko  
względu jjp ty p o w e j  se n so ry c z n ą  a f a z j i | |  k tó ra  p r z y  ropniu w  p r a ­
w y m  p łac ie  s k ro n io w y m  jes t  o g ro m n ą  r z ad k o śc ią ,  lecz i łz-ę 
względu  n a p z e r e g  ob iaw ów, k tó re  w y s tą p i ły  już«gp operacji .

H i s t o r j a c h o r o b y .  F. M. 1. 50 ch o ru ją c  w  4. r. życ ia  
na  p łon icę  p r z e b y ł  r ó w n o c z e śn ie  zapa len ie  prawugnj u c h a .  ś r o d ­
k o w e g o .  W  10 r. ż. i p r z e d  9 l a ty  z ao s trz en ia ,  k tó re  s p o w o d o w a ły  
z n ac zn e  upośledzen ie  s łuchu .  P jw a t l f n  n ig d y  nie c h o ro w a ł .  H t t tco-  
w a t  s ta le  p r a w ą  ręk ą ,  mimo a n k y lo z y  s t a w u  ło k c io w e g o  ( r ó w ­
nież  kom plikacj i  p łon icy)  posłu g u jąc  się p r z y  jedzen iu  r ę k ą  Je w ą .

2 tygodnie  p r z e d  p rzy jęc iem  na  oddz ia ł  w y s t ą p i jy  u n i ś - | |  
nag le  d re szc z e ,  tem p .  39" i b. silnie p o ło w icz e  bole  t f fo w y  po  str .  
p ra w e j ,  r o  2 dniach bole  us tąp iły ,  o b o ry  w ró c i ł  do p ra cy ,  jBpkik  
już po 3 dniach z n o w u  w y s tą p i ły  p o w y ż s z e  o b ja w y  ze zntfbzneYn 
nas i len iem  tudzież  c z k a w k a ,  n i e d o w ła d  lew o s t ro u m fc  i z a b u r z e ­
nie m o w y .  Hff d a ls zy c h  2 dniach o b j a w y  p o w y ż s z e  c ^ ś c i ą  znikły,  
c zę śc ią  o s ła b i ły  się  z w y ją tk ie m  b o lo w  g ło w y ,  k tó re  s ta le  się  n a ­
si lały ,  aż  do przyjtfeia  cli. na  na sz  oddział.

S t a n  o *  ó 1 n y  w  d n i u  p r z y j ę c i a  15. IX. 1935. Cli. 
w z r o s tu  ś redn iego ,  b u d o w y  w ą t łe j .  O k azu je  z n ac zn e  w y c ie ń c z e ­
nie, p r z y to m u y .  M o w a  w y k a z u je  z ab u rz e n ia  o c h a r a k te r z e  c z ę ­
śc io w e j  s c n so ry c zn b j  afazji,  je s t  p r z e r y w a n a  c ią g łą  c z k a w k ą .  
T em p. 37, tę tno  66. N a rzą d y  w e w n ę t r z n e  b e z  zmian. B a d an ie  n e ­
u ro lo g iczn e :  1) K crn ig  i s z ty w n o ś ć  k a rk u  zaz n ac zo n e ,  2) l e w o ­
s t r o n n y  n ied o w ład ,  3) s e n s o r y c z n a  p a ra fa z ja  bez  a p rak s j i  i afazji 
op tycznej .

B a d an ie  oto logiczne:  U. pr. Z ew n ę trzn ie  bez zmian, s i lna  bo- 
lesność  p r z y  o p uk iw an iu  kośc i  sk ro n io w e j .  W  p rz e w o d z ie  s łu c h o ­
w y m  ro p n a  w y d z ie l in a  z m ie sza n a  z k rw ią ,  w  głębi  g ranu lac ja .  
P o  podnies ien iu  granu lac j i  so n d ą  w id a ć  u t r z y m a n ą  p rz e d n ią  część  
b ło n y  b ę b en k o w e j .  B a d an ie  ' c zy n n o ś c io w e  w y k a z u je :  W e b e r  na 
s t ro n ę  p r a w ą ,  R in n #  u jem ny,  S c h w a b a c h  p rz e d łu ż o n y .  M o w ę  
g ło śn ą  s ły s z y  a d h a o n ch u m . U. 1. p ra w id ło w e .  Z a w r o t ó w  g ło w y  
ani oczo p ląsu  n iema.

B ad an ie  dna  oczu  w y k a p a ło  o b u s t ro n n ą  n eu ritis  n. op tic i 
l ekk iego  stopnia .

W  n o c y  s tan  c h o r B ą  się  p o g o r sz y ł  a n a s tę p n e g o  dnia  cli. 
n ie p rz y to m n y ,  o c z y  p rz y m k n ię te ,  z ę b y  zac iśn ię te ,  t ę tn o  s ła b o  n a ­
pięte, zw o ln io n e  —  52 p r z y  tem p. 36".

P r z y s t ą p i ł e m  do n a ty c h m ia s to w e j  ope rac j i  d o sz c zę tn e j  p ra - .  
w e g o  ucha, k t ó r ą  d a ła  w y n ik  n a J J ^ p u ją c y ; W  jam ie  b ę b e n k o w e j  
g ra n u la c je  i m a s y  z gęazczone j  w y d z ie l in y ,  ś c ia n y  j a m y  b ę b e n k o ­
w ej  i un trum  jak o te ż  dolnej częśc i  łuski kośc i  - sk ro n io w e j  n ie ­
zmienione. n d p o n a  tw ą r d a  p ła tu  s k ro n io w e g o  o d s ło n ię ta  na  p r z e ­
s trzen i  4 cm 3 nieco p rzek rw io n a ,  nie tętni i w y p u k ła  sh?*wfrótwór 
t r e p a n ą ę y jn y .  N a k łm ie m  p ró b n e m  p ła ta  sk ro n io w e g o  w y k o n a -  
nem  w  k ie ru n k u  p rz e d n io -g ó rn y m  w y d o b y łe m  w  g łęb o k o śc i  4 cm 
z ie lo n k aw ą  ropę ,  poczerń  n a c ią łe m  oponę  i tk a n k ę  m ó z g o w ą  aż  
do  g łęb o k o śc i  ro p n ia  i r o z s z e r z y w s z y  p ince tą  n o s o w ą  r a n ę  w y ­
p uśc i łem  c a łą  z a w a r to ś ć  ro p n ia  w  ilości oko ło  30 c m 3. N as tęp n ie  
w p r o w a d z i ł e m  se to n  do r a n y  m ó zg o w ej .  P l a s ty k a .  T a m p o n ad a .  
O p a t ru n ek .

T u ż  po operac j i  s tan  ch o reg o '  zn aczn ie  się p o p ra w i ł .  C z ę ­
s to ść  t ę tn a  w z r o s ła ,  c iep ło ta  sp a d ła  po 3 dniach do n o rm y ,  w y ­
m io ty  k t ó r e  w y s tą p i ły  po  2 d n iach  już u s ta ły .  P r ó c z  n ie d o w ła d u  
pr. n e r w u  t w a r z o w e g o  (bad an ie  neu ro lo g iczn y  nie w y k a z a ł o  r e ­
akcji  i z w y ro d n ie n ia )  i c z k a w k i  nic i n i a B c h o r y  ż a d n y c h  dolegli­
w ośc i .  Co do ' c zk a w k i  p odkre ś l ić  'n a le ż y ,  że po ope rac j i  n a w e t  
się nasili ła,  a  u t rz y m u ją c  się  ta k ż e  p o d c za s  snu b a r d z o  c h o re m u  
d o k u c za ła .  W sz e lk ie  ś ro d k i  fa rm ak o l™  iczne p o z o s t a ły  b e z  d z ia ­

łania. D o d a ć  tu n a leży ,  że ro z sze rz en ie  ź ren icy  sp o w o d o w a n e  
h o m a tro p in ą  w k ro p lo n ą  p rz e d  o p e rac ją  c iągle  jeszcze  się  u t r z y ­
muje. R a n a  goi się p ra w id ło w o ,  w  m ózg u  r o p y  c o r a z  mniej,  o b ja ­
w y  o p o n o w e  i m ó z g o w e  (zab u rz en ie  m o w y ,  s z ty w n o ś ć  ka rk u .  
Kernig) pow oli  znikają,  a  10-tego dnia  po  operac j i  po zmianie  
o p a tru n k u  mfcle -znikła i c z k a w k a  i o d tąd  nie w ró c i ła .  4. tyg .  po 
operac j i  c h o r y  o p u sz c za  łóżko ,  a s tan  jego z dn ia  na  dzień się  p o ­
p ra w ia .  R ó w n ie ż  n ie d o w ła d  n e r w u  t w a r z o w e g o  i r o z s z e r z e n i  
ź re n ic y  powoli  ustępu je .  P o  S tyg .  c h o ry  u lec zo n y  o p u sz c za  o d ­
dział.

W  o p isan y m  p rz y p a d k u  u d e rz a  nas :
1) a faz ja  s e n s o r y c z n a  p r z y  ropniu  w  p r a w y m  płac ie  s k r o ­

n io w y m  p r z y  w y k lu c ze n iu  m a ń k u c tw a ,  dalej,  że  a | ( z j a  ta  u t r z y ­
m y w a ła  się j e szcze  c a ły  m ies iąc  po operac ji .  2) Cjfijkawka, k tó ra  po 
operac ji  się n aw et  \v z m o |k i ,  o s ią g a jąc  sw e  m ak s im u m  w  7 dniu 
( w y s t ę p y w a ta  n a w e t  p o d c z a S  snu), b y  nagle  b e z  p o p rz ed n ieg o  
os łab ion ia  sw e j  in te n z y w n jS c i  w  12. dniu po ope rac ji  zupełnie  
ustąpić .  3) R o z sz e rz e n ie  ź re n ic y  p ra w e j  nic u s tą p i ło H a k  n o r m a l ­
nie do 24 godzin  po wkroplen iu  l iom atrop iny ,  lecz u t rzy m y w a li !  
się p rz e z  6 tygodn i .  4) S ta d iu m  m a n ifes tm n  t rw a ło  zaledw ie  t y ­
dzień, by  nagie  p rz e jść  w stad ium  term in a le  (w dniu p rzy jęc ia  
cho rego  na oddział).

Dr. B e r n a r d  SO N N E N SC H E IN . L w ó w .

P rzypad ek  o togennego  porażenia  nerw u o d w o d zą ceg o  oka.
7. o d d z ia łu  o to rh in o la r y n g o lo ję ic z n e g o  p a ń s tw o w e g o  s z p i t a la  p o w s z e c h n e g o  w e

L w o w ie .

K ie ro w n ik :  P r y m a r ju s z  D r .  S p a l  k  e.

C h o ry ,  la t  37, \3 | tą p i ł  do szp i ta la  dnia  20. X. 1925 r. P r z e d  
t r z e m a  lą ty  c ie rp ia ł  na  ból w  uchu p r a w e m  p rz e z  k i lka  dni, po 
u p ły w ie  k tó ry c h  z u s tę p o w a n ie m  bólu po jaw ił  się  w y c ie k  ro p n y  
z te?|o ucha,  t R r a j ą c y  około  3 tygodn i,  p o czem  nas tąp i ło  zupełne  
uzdro w ien ie .

P r z e d  pięciu ty g o d n iam i w y s tą p i ło  z u c h a  p r a w e g o  p o n o w n e  
ropienie,  p r z y  tern po s t ro n ie  p ra w e j  w  o ko l icy  sk ro n io w e j  i c ie ­
m ien iow ej  mt-ęnzywnejfcTióle, k tó re  się  w c ią ż  u t rzy m u ją .  P r z e d  3 
ty g o d n iam i c h a ł y  z a u w a ż y ł ,  nie w idz i  p r z e d m io tó w  z p r a w e j  
s t ro n y .  Z a w r o t ó w  g ł o w y 'a n i  w y m i o tó w  nie m iał .

P r z y  bad an iu  c h d le g o  dnia 30. X. 1925 s tw ie rd z a  się  z u ­
pe łną  p rz y to m n o ść ,  t e m p e ra tu r ę  c ia ła  36.6°, t ę tn o  o ilości 52 u d e ­
rzeń  n a  minutę .  U ch o  p r a w e  i jego okolica  w y k a z u ją  n a s tę p u ją c e  
zm ian y :  p r z y  uc isku  w y r o s t k a  su tkow jfco  b o lesn o ść  na  jego k o ń ­
cu:  p rz y  o p u k iw an iu  łuski kośc i  sk ro n io w e j  p r a w e j  z a z n a c z a  się 
bolcsnóSc i odg łos  c z e r e S w a t y .  W  p r a w y m  p rz e w o d z ie  u sz n y m  
z e w n ę t r z n y m  o b e cn a  jes t  ropa ,  po usunięciu  k tó re j  w id o c zn e  są  
na  dnie p r z e w o d u  u do łu  i p r z o d u jS B p u la c j e ,  a u ty łu  i g ó r y  
re sz tk i  b ło n y  b ę b en k o w e j .  U cho  lew e  n o rm aln e .  B a d an ie  fu n k c jo ­
na lne  uszu  w y k a z u je  sch o rze n ie  u c h a  ś r o d k o w e g o  p ra w e g o .

Gałk i  oczne  o k azu ją :  le w a  k a ta r a k tę ,  prtgjfa p o ra że n ie  n e r ­
w u  o d w o d z ąc e g o ,  obie  g a łk i  n iepokój  p r z y  m c h a c h  ku g ó rz e  i s t r o ­
nie lew ej.  O p h ta lm o sk o p ja  dna o k a  p r a w e g o  w y k a z u je  lekk ie  na -  
s t r z y k a n ie  żiył.

Dalej sW Jierdza się  u c h o reg o  s z ty w n o ś ć  k a rk u ,  o b jaw  
K ern ig a  po obu s t r o n a c h  o ra z  ogó lną  p raeczu l icę  s k ó r y  p r z y  d o ­
ty k u  szpilką .

Na p o d s ta w ie  o p isa n y ch  o b ja w ó w  b rzm i kl in iczne  r o z p o ­
z nan ie :  o titis  m edia  su p p u ra th m  chronica  e xa c erb a n s  d e tra , m e 1  
n in g itiĄ  p u ra ly s is  n e n ń  a b d u cen tis  d ex tr i. C h o re g o  p o d d a n o  dnia  
21. X. 1925 operac ji  r a d y k a ln e j  u c h a  ś r o d k o w e g o  p r a w e g o  ( w y k o ­
nanej  p rz e z  p ry m .  D ra  S p a lk eg o ) ,  w  czas ie  k tó re j  na  w y r o s tk u  
su tk o w y m  ani w  a n trn m  nie zna lez iono  ż a d n y c h  sz c z e g ó ln y c h  
zm ian ;  w  jamie b ę b e n k o w e j  b y ł y  ty lk o  sk ą p e  g ranu lac je .  O d s ło ­
nięto  t e ż  oponę  t w a r d ą  (od s t r o n y  teg m ćn  an tri e t ty m p a n i)  na  
p rz e s t r z e n i  4 c m 2, lekko  zacze.rwuenioną, g ład k ą ,  n iepu lsu jącą .  
P u n k c ja  ś ró d c z ,a sz k o w a  w  k ie ru n k u  m ó R u  d a la  w y n ik  u jem ny.

O d  chwili  ope rac j i  s ta n  chorego| s ta le  i s z y b k o  się  po lepsza .  
T e m p e r a t u r a  n o rm aln a ,  i lość u d e rze ń  t ę tn a  n a  m inutę  o d p o w ia d a  
tem p e ra tu rze .  O d  kilku dni po operac ji  z n ik a ją  o b jaw y  m eniuge-  
alne. P o  ośm iu dn iach  zm nie jsza  się p o ra że n ie  n e r w u  o d w o d z ą c e ­
go, p rz e c h o d z ą c  w e  fo rm ę  p a r e z y ,  k t ó r a  po d a ls zy c h  14 dniach 
je s zc ze  w  ś la d ac h  się  zazn ac za .

R e asu m u ją c ,  m a m y  p o w y ż e j  do czy n ien ia  z p rz y p a d k ie m  z a ­
o s t r z o n e g o  ch ro n ic zn e g o  z ap a le n ia  u c h a  ś r o d k o w e g o ,  k tó re  w y ­
w o ła ło  zapa len ie  opon m ó z g o w y c h  (jak p rz eb ieg  k l in iczn y  p o ­
tw ie rd z a )  su ro w ic ze ,  a  tą  d ro g ą  p o ra że n ie  n e r w u  o d w o d z ą c e g o  
oka.  P o  d okonan iu  ope rac j i  r a d y k a ln e j  u cha  ś r o d k o w e g o  i o d s ł o ­
nięciu o p o n y  tw a r d e j  w s z y s tk i e  powy-żsEe o b ja w y  c h o ro b o w e  
us tąp iły .
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SPRAWOZDANIA POGLĄDOWE.

Prof .  Dr.  M a r ian  GTESZCZYKIEW ICZ. K ra k ó w .

O m etod zie  C ah nette‘a uodparniania p rzec iw  gruźlicy  '').

W a lk a  z gruź licą ,  t a k  j a k  się  ją  dz iś  p ro w a d z i  na leż®  do z a ­
d ań  n iezm ie rn ie  t ru d n y c h  i k o s z to w n y c h .  W y m a g a  b o w ie m  ca łeg o  
s z e re g u  z a k ła d ó w  i u rz ą d z e ń ,  jak  s a n a to r ió w ,  po rad n i ,  szpita l i  itd 
k tó re  jed n ak  n a w e t  p r z y  d u ż y m  w y s i łk u  sp o łe c z e ń s tw a  i d o b re j  
o rgan izac j i  m o g ą  o b i e c y w a ć  ty lk o  w o ln ą  i s to p n io w ą  p o p ra w ę .

O ile jed n ak  w a lk a  z ch o ro b am i  z a k a źn e m i  p r o w a d z o n a  za-  
p o m o cą  o g ó ln y ch  z a r z ą d z e ń  h ig ie n icz n o -sa n i ta rn y ch ,  jak o d o sa b -  
n ianie  c h o ry c h ,  n iszczen ie  zarflźlrów, z ap o b ieg an ie  ich p r z e n o s z e ­
niu się  itp., jes t  n iezm ie rn ie  t ru d n ą  i ż m u d n ą  i ty lko  p r z y  dużej  
cnerg ji  władz.,  a  m a ły c h  e,pidemff!ch da je  w y n ik i  d o sk o n a ł a  o ty le  
tam , gdz ie  m o ż e m y  ludność  p r z e c iw  p e w n y m  z a ra z k o m  sk u te cz n ie  
z a szczep ić ,  z ad an ie  n a sz e  n iezm iern ie  się  u p ra sz c z a .  O ile ty lk o  
n a p r a w d ę  p o t r a f im y  ludzi z a p o m o c ą  p e w n e j  w ła ś c iw e j  m e to d y  
uodporn ić ,  to  w a lk a  z ep idem ją  r e d u k u je  się ty lko  do s y s t e m a t y c z ­
n e g o  p rz e sz c z e p ie n ia  w ię k sz e j  czę śc i  z ag ro ż o n e j  IudnTTści. .Jedno­
r a z o w y  w y s i ł e k  m o że  tu d a ć  e fek t  d e c y d u ją c y  o p rzeb iegu  
epidemji.

N ie s te ty  nie w ie le  je s t  d o ty c h c z a s  chorób ,  gdzie  sz c z e p io n ­
ki p o t ra f i ły  o d d a ć  lu dzkośc i  is to tn ie  tak ie  usługi,  k tó re  r o z s t r z y g ­
n ę ły  o p rz eb ieg u  t y c h  sp ra w ,  c h o r o b o w y c h  tak ,  jak  m e to d a  Je n -  
n e r a  p r z y  ospie. P r z y  g ruź licy ,  gdzie  z w a lc za n ie  z ap o m o cą  dzisiaj  
Ogólnie s to s o w a n y c h  sp o s o b ó w  jes t  n ies ły c h an ie  u tru d n io n e  ze 
w z g lę d u  n a  p a n d em icz u y  c h a r a k te r  tej s p r a w y  c h o ro b o w e j ,  m y ­
ś lano  o sz c ze p io n k a c h  n ie jednokro tn ie .  W  ty m  celu różn i  a u to r o -  
w ie  p ro p o n o w a l i  ro z m a ite  p r e p a r a ty .

K iedy  Koch  o d k r y ł  tub erk u l in ę ,  s p o d z ie w a n o  się  po ty m  
p r e p a r a c i e  z n a k o m ity c h  w y n i k ó w  n ie ty lko  leczn iczych ,  lecz  p r ó ­
b o w a n o  jej tak ż e  w  ce lach  z B o b ie g a w c z y w h .  L e c z  już p ie rw sz e  
p r ó b y  n a  z w ie r z ę t a c h  w y k a z a ł y ,  że  w p r o w a d z e n ie  tu b e rk u l in y  
do us t ro ju  n ieza leżn ie  od d rog i  i od d a w k i  tnożfi co n a jw y ż e j  n ie ­
znaczn ie  zm ien ić  p rz eb ieg  zak a że n ia ,  lecz  nie jes t  w  s tan ie  z w ie ­
r z ą t  z d r o w y c h  n a  g ruź licę  udporn ić .

P r ó b o w a n o  też  h o d o w l i  p r ą tk ó w  g ru ź liczy ch  z ab i ty ch  tak ,  
jak  się  to ro b i  p r z y  ch o le rze  az ja tyck ie j ,  d u rz ę  b r z u s z n y m  i t. p. 
P r ó b y  tak ie  rob io n o  na  z w ie r z ę t a c h  (S t ra u s ,  D em bińsk i,  C a lm e t-  
te, Loffler  i inni) o ra z  n a  ludziach  (M arag l ian o ,  F l ick  itd.) lecz  
o d p o rn o śc i  u z y s k a ć  się  tą  d ro g ą  nie udało.

T a k ż e  z a p o m o c ą  p r e p a r a tó w  u z y s k a n y c h  z p r ą tk ó w  g ru ź l i ­
c z y c h  p r z e z  dz ia łan ie  na  nie ro z m a ite m i  o d czy n n ik am i  nie u d a ło  
się u z y s k a ć  odpornośc i .  (Dey-ckc i Much, L. R abinow icz ,  Loffler 
i inni).

U b y d ła  p r ó b o w a ł  B e h r in g  u z y s k a ć  o d p o rn o ść  p r z e z  z a s t r z y ­
ki ż y w y c h  p r ą tk ó w  g ru ź l icz y c h  ludzk ich  o n ieco  osłab ione j  zjadli-  
w ośc i .  L iczne  b a d a n ia  k o n t r o ln e j  (u n as  prof.  J.  N o w a k a )  p o g r z e ­
b a ły  tę  m etodę ,  g d y ż  n a d a je  o n a  w p r a w d z ie  b y d iu  szcze p io n e m u  
p e w n ą  odpo rn o ść ,  lecz  b a r d z o  k r ó tk o t r w a łą ,  p rz y te rn  c z a sa m i  m o ­
że  się  s t a ć  dla s z tu k  sz c z e p io n y c h  szk o d l iw ą .  K r o w y  szc ze p io n e  
m o g ą  z m lek iem  w y d z ie la ć  p rą tk i  g ru ź l icz e  ludzkie ,  p rz e z  co 
m e to d a  ta  m o że  się  s t a ć  d la  ludzi,  k t ó r z y  z k r ó w  tak ich  k o r z y ­
s ta ją ,  n ieb ezp ieczn ą .  To  sa m o  odnos i  się  do szczep io n k i  K ocha  
i Sch t i tz a  „ T a u r u m a n " ,  k t ó r a  p o leg a  r ó w n ie ż  na  s to so w an iu  ż y ­
w y c h  p r ą tk ó w  g ru ź l i c y  ludzkiej.

P ró b o w a n o  u ż y w a ć  do szczep ien ia  b y d ła  ż y w y c h  p rą tk ó w  
g ru ź l icy  p tas ie j  (M ac  F a d y e a n )  o ra z  u b y d ia  i u ludzi  p r ą tk ó w  
g ru ź l icy  z w ie r z ą t  z im n o k rw is ty c h  (F r ied m an n ) .  Z w ła s z c z a  ta  o s t a t ­
n ia  m e to d a  z y s k a ła  dość  d uże  z a s to s o w a n ie  n ie ty lko  w  ce lach  
u o d p a rn ian ia ,  lecz  t a k ż e  w  ce lach  lec zn ic zy c h  u ludzi,  jed n ak że ,  
o ile m o ż n a  w n o s ić  z o g ło sz o n y c h  o niej  publikacji ,  nie spe łn iła  
nadzieji ,  jak ie  do  niej p r z y w ią z y w a n o .

W  o s ta tn ic h  l a ta ch  b a d a c z  h iszpańsk i  F e r r a n  z a p r o p o n o w a ł  
jako  sz c zep io n k ę ,  z aw ie s in ę  b a k te ry j ,  k tó re  w e d łu g  n iego  b y ł y b y  
m u ta c y jn ą  n iez jad l iw ą  fo rm ą  p r ą tk ó w  g ru ź l icz y c h .  Nie u d a ło  się 
jed n a k  u d o w o d n ić  z w ią z k u  jego sz c z e p u  (b a k te r je  a  ) z  g ruź licą ,  
p o g lą d y  jego  sp o tk a ły  się  z u z a s a d n io n y m  sc e p ty c y z m e m .

Ż ad n a  z a te m  z d o ty c h c z a s  p o d a n y c h  m eto d  u o d p a rn ia n ia  na  
g ruź licę  nie z y s k a ła  u z n an ia  i nie ro z p o w s z e c h n i ła  się. D o p ie ro  
w  o s ta tn ich  c z a s a c h  C a lm c t te  p oda t  m eto d ę ,  k tó r a  z a p o w ia d a  się  
b e z  p o r ó w n a n ia  lepiej  niż w s z y s tk i e  d o ty c h c z a s o w e .

C a lm e t te  jes t  jed n y m  z n a jp o w a ż n ie j s z y c h  b a d a c z y  f r a n ­
cusk ich .  P r z e z  długi  cza s  p ro w a d z i ł  i n s ty tu t  P a s t e u r a  w  Lille, 
obecn ie  je s t  w i c e d y r e k to r e m  in s ty tu tu  P a s t e u r a  w  P a r y ż u .  M a  za  
so b ą  b a r d z o  p o w a ż n e  p r a c e  z ro z m a i ty c h  d z ia łó w  b ak te r io lo g i i

*) W e d i u g  w y k ła d u  w y g ło s z o n e g o  w  K rak .  T o w .  Lek .  
w  d. 3. III. 1926.

i s c ro E g j i ,  jak p ra c e  o jad a ch  w ę ż y  i su ro w ic a c h  p r z e c iw  nim 
sk ie ro w a n y c h ,  p ra c e  n ad  o d c z y n e m  W a s s e r m a n n a  i t. p. W  s z c z e ­
gólności  jed n a k  z a jm o w a t  się  g ruź licą .  (P ra g ę  nad  p a to g e n e z ą  
g ruź licy ,  o d c zy n  tu b e rk u l in o w y  sp q jó w k o w |IL  S zczep ien iam i p rz e -  
c iw gruź l icze in i  za jm uje  się  od la l  p rz e sz to  18 i dop iero  po k i ikuna-  
s to le tn icm  e k s p e ry m e n to w a n iu  na  z w ie rz ę ta c h  z d e c y d o w a ł  się 
m eto d y  s w ą  z a s to s o w a ć  u ludzi.

J e d n e m  s to w e m  a u to r y t e t  p o w a ż n y ,  budzi  zaufanie ,
co nie uw a ln ia  n a s  jed n ak  od o b o w ią zk u  ściśle  p rz e d m io to w e g o  
r o z p a t r z e n ia  jego m e to d y  i s tw ie rd ze n ia ,  c z y  o d p e w ia d a  ona  w y ­
m agan iom ,  jakie  k a żd e j  m e todz ie  szczep ień  o c h r o n n y c h  p o ś ta w ić  
m usimy.

M eto d a  C tihncite 'a  po lega  na po d a w a n iu  oso b n iko m  u o d ­
p o rn ia n y m  ż y w y c h  hod o w li p rą lh ó w  grużli-cz^tch p o ch o d zen ia  b y ­
d lęceg o  p o zb a w io n y ch  z ja d liw o śc i p r z e z  hodow an ia  iv ciągu d łu ż ­
sze g o  c za su  na p o ży w k a c h  z  a B w «.

S tw ie rd z i ł  on w r a z  ze  sw o im  w s p ó łp ra c o w n ik ie m  G ueri-  
lTcni, że, jeżeli h o d o w a ć  p rą tk i  g ru ź licze  na  z iem niaku napftijo- 
i k i n  żó łc ią ,  do k tó re j  d o dano  5"/o g l ic e ry n y ,  to p e w n e  w ła g io ś c i  
Szeaepu się  zmieniają .  A m ian o w ic ie  zmienia  się  w y g lą d  hodowli ,  
k i cali s t ińc  sic  b a rd z ie j  w i lg o tn ą ,  w y k a z u je  pew ien  p o ły sk  jpąd- 
cza s  g d y  h o d o w la  na  z w y k ły c h  p o c f f lR c h  m a w y g l ą d  B a r d z i e j  
su ch y ,  p rą tk i  w  hodow li  na  żótc i  są  nieco d łu ższe  i b a rd z ie j  z i a r ­
niste,  ro z b ió r  ch em icz n y  ho d o w li  na  żółci  w y k a z u je  w ię ce j  s u b ­
stanc j i  t łu s z c z o w y c h  r o z p u sz c z a ln y c h  w  a lkoholu  niż hodow li  
z w y k łe j .

C o  n a jw a ż n ie j s z a  jednak ,  zm ien ia  się  z jad l iw o ść  takie j  ho ­
dowli,  k t ó r a  w  m i l ę  h o d o w a n ia  n a  p o ż y w k a c h  z żó łc ią  s to p n io w o  
się obniża .  S z c ze p ,  k tó r e g o  obecn ie  C a lm e t te  do szczep ień  u ż y w a ,  
p o ch o d z i  od s z c ze p u  g ru ź l icy  byd lęce j ,  k t ó r y  po  r a z  p i e r w s z y  z a ­
szczep ił  na  p o ż y w k i  z żó łc ią  8. I. 1908. P i e r w s z e  h o d o w le  na  J p t -  
ci w y k a z y w a ł y  z jad l iw ość  p r a w id ło w ą ,  lub n a w e t  n ieco w z m o ż o ­
ną, lecz  już po 15-tu p rzcszczcp icn iac l i  s z cz« p  ten  p ie rw o tn ie  p r a ­
w id ło w o  z ja d l iw y  z a r ó w n o  dla b y d ia ,  f l a k  dla św in e k  m o rsk ich  
w y w o ł y w a ł  z a s t r z y k n ię t y  św in k o m  z m ia n y  ro z w i ja ją c e  się  w o lno  
i nic w io d ą c e  do śm ierc i .  Jeszcsg; w c ze śn ie j  niż dla św in e k  m o r ­
skich  t rac i ł  t e n  sz c z e p  z jad l iw o ść  d la  b y d ła  roJSatego. Dla koni 
b y t  j ed n a k że  n a w e t  po 15 p r z e i^ c z e p a c h  z jad l iw y .  P o  40 p rz e -  
szczcp icn iach  z a c h o w y w a ł  się p o dobn ie  jak po 15-tu. Po |dG 0  p r z e ­
sz c z e p a c h  s t r a c i ł  on  z jad l iw o ść  dla z w ie r z ą t  w  zupełnośc i.  W p r o ­
w a d z a c ie  tak ich  p rą tk ó w ,  k tó r e  w  c iągu  k i lkunastu  la t  p r z e sz to  
200 r a z y  p r z e s z ł y  p rz e z  p o d ło ż a  ż ó łc io w e  w y w o ł y w a ł o  u z w ie ­
r z ą t  ty lk o  n icz u ac z n c  z m ia n y  nie z a g r a ż a j ą c e  n ig d y  ż yciu  z w ie ­
rzęc ia .

S z c z e p  ten n a ź w a i  C a lm e t te  w  o s ta tn ich  la ta ch  sk ró te m  
B C  G. tj. Bilie C a lm e t te  G uer in  lub Bacille  C a lm e t te  Gueriu  
p r z y c z e m  n a z w is k o  sw o je  z łą c z y ł  z n a z w isk ie m  p ie rw sz e g o  s w e g o  
w  ty m  tem ac ie  w s p ó łp ra c o w n ik a .

C a lm e t te  p r z e p r o w a d z i ł  w p i e r w  b a d an ia  n a  rń g g g c h  z w ie ­
rz ę tac h ,  nim z ac zą ł  s to s o w a ć  sw ó j  .szczep  u ludzi, w ię c  na  św in ­
k a c h  morskich", k ró l ikach ,  p sach ,  b y d le  ro g a le m ,  kon iach  o s ta tn io  
w r e s z c i e  na  n m lpach  n iższy c h  i w y ż s z y c h .  W  to k u  ty ch  b a d ań  
p rz e k o n a ł  się o zupełne j  n ieszk o d l iw o śc i  sw o je g o  szczepu .  Jeże l i  
z a s t r z y k n ą ć  św in ce  m orśkfe j  np. m afe  daw ki ,  ufamki mg. to nie 
m a  ż a d n y c h  zm ian  u c h w y tn y c h ,  jeżeli  d a w k ę  podn ieść  do •/»— 1 
mg. to w  m ie jscu  w s tr j& k n ię c iu ,  t w ę r z y  się  m aleńk i  t w a r d y  n a ­
ciek, k t ó r y  w  c iągu  2— 3 ty godn i  zn ika  b ez  śladu. W  n a jb l iż s zy c h  
g r u c z o ła c h  (w ęztac l i )  l im fa ty c z n y c h  nic u jaw n ia ją  s ię  żad n e  zm ia ­
n y  ani t e ż  w  innych  n a rz ą d a c h .  Jeże l i  d a w k ę  podn ieść  do  5— 10 
mg. t w o r z y  się w  mie jscu  w s t r z y k n ię c ia  m a ty  ropień ,  k t ó r y  na  
10Hp2 dzień p rzeb i ja  na  z e w n ą t r z  p o z o s ta w ia ją c  o w rz o d ze n je ,  
k tó re  w y d z ie la  ro p ę  w  ciągu  2— 4 tyg o d n i,  p o c ze m  się zabliźnia.  
O w rz o d z e n iu  t ak iem u  to w a r z y s z y  lekki  o b rz ę k  w ę z ł ó w  l im fa tycz-  

H y c h .  P o te m  w s z y s tk o  u s tę p u je  i g ru ź l ica  n ig d y  się  nie uogólnia.  
Z a tem  z in ia n j l  s ą  n iezn aczn e ,  n a w e t  po d u ż y c h  d a w k a c h ,  a  w ie m y  
p rzec ież ,  że  w p r o w a d z e n ie  do u s t ro jó w  b a k te ry j  zupełnie  s a p r o ­
f i ty czn y ch ,  lecz  w  b a rd z o  d u ż y ch  d a w k a c h ,  m o że  p e w n e  o b ja w y  
c h o r o b o V e  w y w o ła ć .  P r z y  w p r o w a d z e n iu  3— 5 m g B p r ą t k ó w  ż ó ł ­
c io w y c h  do o t r z e w n e j  tw o r z ą  się  w  o t r z e w n e j  nacieki ,  w  k tó r y c h  
dużo  p rą tk ó w ,  zn ika ją  one jed n ak  w  ciągu 3 m ies ięcy ,  u lega jąc  
w e ss a n iu  b e z  ś ladu. .P r z ® w p r o w i id j jg m u  kilku mg. do k rw Job ie -  
gu n iem a  ż a d n y c h  o b ja w ó w  w  c iągu  p i e r w s z y c h  dni p ię tnas tu .  
P o t e m  z ja w ia  się  nag le  o b r z ę k  e g ó ln y  g r u c z o łó w  l im fa ty czn y ch ,  
k t ó r y  u t r z y m u je  s ię  oko ło  ICf dni, a  p o tem  znika.  W  dfugi c z a s  po 
szczep ien iu  m o ż n a  znaleść  j e szcze  w  g r u c z o ła c h  l im fa ty c zn y c h  
p rą tk i ,  lecz  nigdzie  n iem a zm ian  g ru ź l iczy ch .  P r ą t k i  te p o zo s ta ją  
nad a l  p o z b a w io n e  zjadlhjFości i s z czep ien ie  g r u c z o łó w  z a b i e r a ­
jąc y c h  p rą tk i  z w ie rz ę to m  z d r o w y m  nie w y w o łu j e  w  nich zmian 
g ru ź liczy ch .

P o d o b n e  w y n ik i  o t r z y m a ł  C a lm e t te  też  u in n y ch  z w ie r z ą t  
(nie m o g ę  w d a w a ć  się  tu  w  sz c z e g ó ły )  s t r e s z c z a j ą c  je p o w ied z ieć
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m o żn a :  p rą tk i  n ic  w y w o łu ją  ż a d n y c h  o b j a w ó w  c h o r o b o w y c h ,  p o ­
z o s ta ją  je d n a k  p rz e z  długi cza s  (conajm nie j  k i lka  m ies ięcy )  w  n a ­
rz ą d a c h  g łó w n ie  w  u k ład z ie  I im fa tycznym ,  gdzie  p ra w ie  b e z  r e ­
akcji ze  s t r o n y  u s t ro ju  sp o c z y w a ją .

W k r ó tc e  p r z e k o n a ł  się  C a lm e tte ,  że  z w ie r z ę t a  sz czep io n e  
ty m  sz c ze p em ,  n a b y w a j ą  o d p o rn o śc i  w zg lęd e m  p r ą tk ó w  g ru ź li ­
czy c h  z jad l iw y ch ,  i jeżeli z w ie rz ę ta  sz czep io n e  B  C G. z ak az ić  
j a k ą k o lw iek  d ro g ą  t a k ą  d a w k ą  p r ą tk ó w  z ja d l iw y ch ,  k tó r a  u z w ie ­
r z ą t  k o n t ro ln y c h  w y w o łu je  z z u p e łn ą  p e w n o śc ią  z a k a że n ie  ś m ie r ­
telne ,  to  z w ie rz ę ta  sz czep io n e  p o z o s ta ją  p r z y  z d ro w iu  i p rz y  życiu.

T a k ic h  d o św ia d c z e ń  w y k o n a ł  C a lm e t te  też  sp o rą  ilość i to 
na  ro z m a i ty c h  z w ie rz ę ta c h ,  w ię c  ś w in k a c h  m orsk ich ,  k ró l ikach
1 t. d. N a jc ie k a w s z e  są  moż.e d o św ia d c ze n ia  w y k o n a n e  na  b y d le  
roga te rn ,  gdzie  sz tuk i  szc ze p io n e  b ą d ź  z a k a ż a ł  e k sp e ry m e n ta ln ie  
h o d o w lą  p r ą tk ó w  z jad l iw y ch ,  b ą d ź  też  p o d d a w a ł  je zak a że n iu  
w  sp o só b  n a tu r a ln y  p rz e z  p o m ieszczen ie  w e  w sp ó ln e j  sta jni z s z tu ­
kam i g ruź liczem i.  T ak i  e k s p e ry m e n t  w y k o n a ł  m ię d z y  ro k iem  1912 
a 1915 w  Lille, gdz ie  w e  w sp ó ln e j  sta jni z 5-nia k ro w a m i  na  p e w ­
ne gruź liczem i pom ieśc i ł  6 ja łó w e k  w o ln y c h  od g ru ź licy  z a s z c z e ­
p ionych  doży ln ie  20 mg. B. C. G. z  70-go p rz e sz c z e p u  n a  żółci 
o ra z  4 ja łó w k i  n ie szc ze p io n e  jako  k o n tro ln e .  Z sze śc iu  j a łó w e k  
szczep io n y c h  z aszczep i !  t r z y  p o w tó rn ie  po  roku, z t y c h  t r z e c h  
zaś  po  r a z  t r ze c i  d w ie  po d w u  la tach .  M ia t  z a tem  po  3 la tach
2 sz czep io n e  3 r a zy ,  1 sz c z e p io n ą  2 ra z y ,  o ra z  2 szczep io n e  ty lko  
ra z  na  p o czą tk u  (1 pudla  sk u tk ie m  n ie s z c zę ś l iw e g o  w y p a d k u  m ia ­
no w ic ie  u d u szen ia )  o raz  4 k o n tro ln e .  E k s p e r y m e n t  z o s ta ł  p r z e r w a ­
n y  w  r. 1915 sk u tk iem  w y p a d k ó w  w o je n n y ch .

W  czasie  w o jn y  Lille,  gdzie  C a lm e t te  p ra c o w a ł ,  z o s ta ło  z a ­
jęte  p r z e z  N iem ców , a k ie d y  ci chcieli  m u  jego  ja łów ki  z a b r a ć  na  
mięso, C a lm e t te  k a z a ł  je po  c ichu zabić,  w y k o n a w s z y  pop rzed n io  
jeszcze  p ró b ę  tu b e rk u l in o w ą .  O s ta t e c z n y  w y n i k  pod  koniec  t r z e ­
c iego ro k u  ty ch  e k s p e r y m e n tó w  b y t  n a s tę p u ją c y .  Z 4 sz tu k  k o n ­
t ro ln y c h  3 d o s t a ły  g ruź l icy ,  jed n a  nie.  Z sz c z e p io n y c h  dw u  i t r zc e h -  
k ro tn ie  ż a d n a  n ie  o d d z ia ły w a ła  na  tu b e rk u l in ę  ani nie  w y k a z y w a ł a  
na  sekc ji  zm ian  g ru ź l icz y c h .  J a łó w k i  n a to m ia s t  r a z  ty lk o  s z c z e ­
pione  k tó re  po  1 %  roku  od  sz czep ien ia  b y ł y  je szc ze  w o ln e  od 
g ruź licy ,  c zeg o  d o w o d z i ł  u jem n y  o d c z y n  tu b e rk u l in o w y ,  po 3 
la ta ch  w y k a z y w a ł y  już  i o d c zy n  tu b e rk u l in o w y  doda tn i  
i z m ia n y  g ruź licze  n a  sekcji ,  z c zeg o  w n o s ić  m ożna ,  żc  sz c z e p ie ­
nie b y d ła  B. C. G. p o w in n o  b y ć  p o w t a r z a n e  co roku ,  jeżeli m a 
b y ć  sk u te cz n e ,  w  c iągu d rug iego  ro k u  b o w ie m  o d p o rn o ść  znika ła .

W  o s ta tn ic h  c z a sa c h  p rz e sz e d ł  C a lm e t te  do szczep ień  p o d ­
s k ó r n y c h  u b y d ła ,  w s t r z y k u j ą c  100 mg. św ieże j  ho d o w li  B. C. G. 
w  p o d g a rd le ,  gdz ie  p rą tk i  te w y w o łu ją  n ac iek  u t r z y m u ją c y  się 
p rz ez  s z e re g  m ies ięcy .  M e to d a  t a  w e d łu g  os ta tn ich  s p o s t r z e ż e ń  
o k a z a ła  sic  sk u te cz n ie jsz a  niż inne s p o s o b y  szczep ien ia .

A ż e b y  z aś  s tw ie rd z ić ,  co w  jego  szc ze p io n c e  jes t  c z y n n i ­
k iem  d z ia ła jący m ,  w y k o n a ł  C a lm e t te  n a s tę p u ją c e  dośw iadczen ie .  
C z ęść  z w ie r z ą t  uodporn i!  c ia łam i  t lu s z c z o w e m i  c t r z y m a n e m i  
z p r ą tk ó w  p rz e z  w y c ią g a n ie  ich a lk o h o lem  i a ce to n e m ,  czę ść  tu- 
b e rku liną ,  c zę ść  s z c z e p e m  B C G  zab i ty m ,  c zę ść  B C G  z ab i ty m  z d o ­
d a tk ie m  tu b c rk u l in y ,  c zę ść  w r e s z c i e  B C G  ż y w y m .  O k a za ło  się, 
że ani l ipo idy  z p r ą tk ó w ,  ani p rą tk i  zab ite ,  ani tu b erk u l in a  o d p o r ­
nośc i  nie n adają ,  jedynie  u o d p a rn ia ją  ż y w e  p rą tk i  BCG.

C a lm e t te  t łu m a c z y  to sob ie  w  ten  sp o só b ,  że p rą tk i  te ,  u le ­
ga jąc  fag o cy to z ie  w c h o d z ą  w  ro d z a j  s y m b io z y  z k o m ó rk am i  
us tro ju ,  t r w a ją c e j  p rz ez  d łu ż s z y  p rz ec ią g  c z a su  i b ę d ą c e j  p o d s t a w ą  
odpornośc i .  P r z y  g ru ź l i c y  s p o t y k a m y  się ze  s t a n e m  t. zw. allergji,  
k t ó r y  p o leg a  na  tem , żc  us tró j  z a k a ż o n y  p rą tk a m i  g ru ź liczem i od ­
d z ia ły w a  na  p o w tó r n e  w p r o w a d z e n ie  p r ą tk ó w  lub ich p r o d u k tó w  
zn aczn ie  szy b c ie j  i silniej,  n iż r e a g o w a ł  na  ich p ie r w s z e  w n ik n ię ­
cie. S k u tk iem  teg o  s z y b s z e g o  o d d z ia ły w a n ia  je s t  z a z w y c z a j  un ie ­
szkod l iw ien ie  w z g lęd n ie  ry c h łe  w y d a le n ie  p o w tó rn ie  w p r o w a d z o ­
n y c h  p r ą tk ó w  z ustro ju .  P r z y  szczep ien iu  C a lm c t f o w s k ic m  chodzi  
w ła śn ie  o w y t w o r z e n i e  s ta n u  a llerg ji  b e z  r y z y k a  dla ustro ju .  
P ra w d o p o d o b n ie  o d p o rn o ść  ta  t r w a  tak  długo, jak  d ługo  p rą tk i  
BCG. u t r z y m u ją  się w  s ta n ie  ż y w y m  w  organ izm ie .  P o  ich o b u ­
m arc iu  w z g lę d n ie  w y d a le n iu  z  u s t ro ju  o d p o rn o ść  ta zan ika .  P r z e z  
jak iś  c z a s  po  szczep ien iu  sp o s t r z e g a  sic  c z ę s to  o d c z y n  tu b erk u l i ­
n o w y  dodatn i .

U je m n ą  s t r o n ą  t eg o  sz czep ien ia  jes t  t a k ż e  to, że  m o żn a  je 
b e zk a rn ie  s to s o w a ć  ty lk o  u o so b n ik ó w  w o ln y c h  od g ruź licy .  
Osobn ik i  już z a k a ż o n e  w y k a z u ją  a lle rg ję  i to n ie ty lk o  w z g lę d e m  
tu b erk u l in y ,  c z y  też  superiiifekcji  p rą tk a m i  l io rm ajnem i,  ale ta  al- 
lerg ja  u jaw n ia  się  też  p rz y  w p ro w a d z a n iu  s z c ze p u  B C G ;  us t ró j  
g ru ź l icz y  o d d z ia ły w a  nań  podobnie  jak na  tu b erk u l in ę .  D la tego  
a u to r  ra d z i  szczep ić  p r z e d e w s z y s tk i e m  osobnik i  m ło d e  w  p i e r w ­
sz y c h  dn iach  ży c ia ,  lub t eż  osobniki- p r z y b y w a ją c e  z okolic  w o l ­
nych  od g ru ź l icy  do  z ag ru ź l ic zo n y c h .

C a lm e t te  b a d a ł  też  los p r ą tk ó w  g ru ź l icz y c h  z jad l iw ych ,  k t ó ­
re  w p r o w a d z a !  do  us tro ju  z w i e r z ą t  s z c z e p io n y c h  s w ą  m eto d ą ,

ce lem  s tw ie rd z e n ia  ich odpornośc i .  O k a z a ło  się , że p rą tk i  tak ie  
m o żn a  b y ło  c z ę s to k r o ć  je szcze  w  kilka  m ie s ię cy  po zak a że n iu  
w  n a r z ą d a c h  z w ie rz ę c ia  o dna leść ,  gdzie  l e ż a ły ’ spokojnie  n iezdol­
ne do w y w o ła n i a  jak ich k o lw iek  zm ian  c h o r o b o w y c h  w  us tro ju  
m e to d ą  C a lm e t te ‘a  u o d p o rn io n y m .  Jeże l i  jed n ak  je p rz e n ie ś ć  do 
u s t ro ju  lip. św ink i  m o rs k ie j 'n o rm a ln e j ,  to w y w o łu ją  p ro c e s  g ru ź li ­
czy ,  jak z w y k le .  T a k ż e ,  jeżeli o d p o rn o ść  w y w o ła n a  m e to d ą  Cal-  
m e t t e ‘a ustąpi,  to  te  p rą tk i  m o g ą  z ac z ą ć  d z ia łać  i w y w o ł y w a ć  
z m ia n y  c h o ro b o w e .

C ie k a w e  są  t eż  d o św ia d c z e n ia  C a !m e t te ‘a i jego  w s p ó łp r a ­
c o w n ik ó w  n a  r ó ż n y c h  m ałp a ch ,  k tó re  p o p rz e d z i ły  z a s to s o w a n ie  
jego szczep io n k i  u ludzi. D o ś w ia d c z e n ia  te w y k a z a ły ,  że sz c ze p
B. C. G. je s t  dla m a łp  zupełn ie  n i e c h o r o b o tw ó r c z y  o ra z  żc  m a łp y  
szczep ione ,  z a k a ż o n e  n as tęp n ie  p rą tk a m i  z jad l iw em i lub te ż  p o ­
m ie szczo n e  w  tej sa m e j  k la tce  z m alparni  c h o rem i  na  o t w a r t ą  g r u ­
źlicę, p o z o s t a w a ły  z d ro w e .

P o  tak ich  z a te m  k ilkunasto le tn ich  e k s p e ry m e n ta c h  na  z w ie ­
r z ę t a c h  p r z y s t ą p i ł  C a lm e t te  w r e s z c i e  w  r. 1921 do u o d p a rn ia n ia  
ludzi p r z e d e w s z y s tk i e m  o s e s k ó w  w  p i e r w s z y c h  10 dn iach  życia .  
W p r o w a d z a  p rą tk i  d ro g ą  p r z e w o d u  p o k a r m o w e g o  z aw ie sz o n e  
w  ro z c z y n ie  w o d n y m  4 %  g l ic e ry n y  i l°/o cu k ru  g ro n o w e g o .  J a k o  
d a w k ę  poleci! p o c z ą tk o w o  2 mg. ż y w e j  hodow li  s z c ze p u  B C G 
z a w ie sz o n e  w  2 c m 3 p o w y ż s z e g o  p ły n u  n a  ły że c z c e  n a  %  g o d z in y  
p rz e d  k a rm ien iem .  D a w k ę  tę radz i  p o d a ć  t rze c l ik ro tn ie  co drugi 
dz ień  m ię d z y  4 -y m  a  10-ym dniem  żye«... W k r ó tc e  jed n a k  d a w k a  
ta  u leg ła  p o d w y ż sz e n iu  do 10 mg. pro dosi, w  całośc i  z a tem  3 eg.

Ilość o so b n ik ó w  sz c ze p io n y c h  w  r. 1921 b y ła  z n ikom o mała .  
W e i l l-H a l lć  i Turp in ,  w s p ó łp r a c o w n ic y  C a lm e t t e ‘a, w sp o m in a ją  
o j ed n y m  ty lko  p rz y p a d k u  sz c ze p io n y m  w  łipcu 1921. B y ło  to 
dz ieck o  n a ra ż o n e  na  g ruź licę ,  p o n ie w a ż  jego b a b k a ,  z k tó r ą  się 
c iągle  s ty k a ło ,  c ie rp ia ła  na  o tw a r tą  gruźlicę .  Dziecko  to p o z o ­
s ta ło  do os ta tn ich  czasów , więc  p rz ez  p rz ec ią g  blisko 5 lat  ob­
se rw a c j i  z d ro w e .

N a to m ia s t  w  r. 1922 z aszczep i ł  C a lm e t te  i jego  w s p ó łp r a ­
c o w n ic y  217 o s e s k ó w  p r z e w a ż n ie  na  oddzie lę  p o ło żn ic zy m  szp i ­
ta la  C h a r i t e  w  P a r y ż u .  Z t y c h  39 s traci l i  oni z oczu. P o d  k o n t ro lą  
p o z e s ta ło  178 o se sk ó w ,  z t y c h  z m a r ło  w  ciągu  p ie rw s z y c h  lS-tu 
m ie s ię cy  9 -c ioro  dzieci.  P r z y c z y n ę  śm ierc i  m o żn a  b y ło  okreś l ić  
w  t rzech  p rz y p a d k a c h ,  w jed n y m  b y ła  to b ro nchopneum onia , w  2 
g a s tro en ter itis , w  6-cin p r z y p a d k a c h  w ia d o m o  ty lko ,  że  dzieci 
z m a r ły ,  p r z y c z y n a  śm ierc i  jed n ak  p o z o s ta ła  n ieznaną .  169 p o z o s ta ­
ły ch  dzieci r o z w in ę ło  się zupełnie  p ra w id ło w o .  Szczep ien ie  o k a ­
z a ło  się  z a tem  zupełn ie  n ieszk o d l iw em . O d c z y n  tu b e rk u l in o w y  z b a ­
d ano  u 53 dzieci (24rt/«) w  3-ciin m ies iącu  po podan iu  szczep ionki ,  
b y ł  u jem n y  w  88.7%  p r z y p a d k ó w ,  d oda tn i  w  11.3%.

W  c iągu  n a s tę p n e g o  1%  roku  o b se rw a c j i  z m a r ło  jeszcze  
6 -e io ro  dzieci,  lecz  w  ż a d n y m  p rz y p a d k u  nie s tw ie rd z o n o  g ruź licy .  
C a lm e t te  w zg lęd n ie  jego w s p ó łp r a c o w n ic y  mieli sp o so b n o ść  z b a ­
d ać  z k o ń c em  ro k u  1925, z a tem  w  3 la ta  po  zaszczep ien iu ,  94 
dzieci . W s z y s tk ie  ro z w i ja ją  się no rm aln ie ,  j ed n a k że  ty lk o  17 z nich 
p o zo s ta je  w  c iąg ły m  k o n tak c ie  z o so b am i dotkniętemu o tw a r tą  
gruź licą .

W  r. 1923 sz czep ien ia  d o z n a ły  p ew n e j  p r z e r w y ,  w  r. 1924 
r o z p o c z ą ł  je C a lm e t te  na  s z e r s z ą  sk a lę  na  n o w o .  W  cza s ie  m ię d z y  
1-ym l ipca 1924 r .  a  1-ym l ipca 1925 r. uodporn i!  5183 n o w o r o d ­
kó w .  Z ty c h  p o z o s ta ło  p o d  k o n t ro lą  1317. U sz c z e p io n y c h  1. VII. 
1924 r. k o n t ro la  t a  t r w a  p r z e sz ło  1 %  roku ,  u później szczep io n y c h  
t r w a  n ieco  k róce j ,  u s z c z e p io n y c h  w  lipcu 1925 r.  z a led w ie  nie 
w ie le  p o n a d  %  ro k u .  Z ty c h  1317 okofo 600 dzieci p o z o s ta ło  
w  k o n tak c ie  z oso b am i do tkn ię te tn i  o t w a r t ą  gruź licą .  Z ty ch  600 
p o z o s ta ło  do 1-go s ty c z n ia  1-926 r. 586 dzieci p r z y  z d ro w iu  i życiu.  
Z p r z y to c z o n y c h  p o w y ż e j  1317 dzieci z m a r ło  ogó łem  107. w  tem  
96 na c h o r o b y  n a p e w n e  nie m a ją c e  nic w s p ó ln e g o  z g ruźlicą .  
W  3-ch p r z y p a d k a c h  śm ie rc i  na  1317 dzieci s tw ie rd z o n o  na  sekcji  
gruź licę ,  jako  p r z y c z y n ę  śm ierc i ,  w  j ed n y m  p rz y p a d k u  znalez iono  
p rą tk i  w  p ły n ie  m ó z g o w o - rd z e n io w y m .  G d y b y  u w zg lęd n ić  z a te m  te 
t y lk o  zupełn ie  p e w n e  p rz y p ad k i ,  śm ie r te ln o ść  g ru ź l icy  w y n o s i ­
ł a b y  0.3%. P o z a te m  z m a r ło  jed n a k  w  p i e r w s z y c h  3-ch m ies iącach  
8 dzieci,  u k tó r y c h  jako  p r z y c z y n ę  śm ierc i  p o d a n o  m eiiing ifis . C z y  
to  b y ło  is to tn ie  zapa len ie  op o n  m ó z g o w y c h  i na  jakiem  tle, nie 
w ia d o m o ,  g d y ż  b y ł y  to p rz y p a d k i  z m a r łe  na  prowincji ,  gdzie  b a ­
danie  d o k ład n ie js ze  b y ło  n iem ożliw e .  W ie le  s z c z e g ó łó w  z e b r a n y c h  
co do ty c h  p ac jen tó w ,  p r z e m a w ia  jed n ak  za tem ,  że  b y ł a  to m enin-  
g itis  tu b ercu lo sd  i C a lm e tte  sa m  l iczy je n a  n iek o rz y ść  swej m e to ­
dy. O ile p r z y p a d k i  te u w zg lęd n im y ,  to ilość p r z y p a d k ó w  śm ierci  
z g ru ź l icy  w y n o s i ł a b y  11 na  1317 o s e sk ó w ,  czyli  0.84%. Jeżel i  zaś  
ob l iczyć  o d se tek  ty lk o  w  s to su n k u  do ilości dzieci n a r a ż o n y c h  na  
z ak a że n ie ,  w y n o s i ł a b y  śm ie r te ln o ś ć  z g ru ź l i c y  11 n a  600, czyli  
1.8%. 1 ta  c y f ra  z d an iem  C a lm e t t e ‘a  p r z e m a w ia ł a b y  b a rd z o  za 
jego  m e to d ą ,  g d y ż  s t a ty s ty k a  p o radn i  p rz ec iw g ru ź l iez y c i i  f rau -
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cusk ich  w y k a z u je ,  że  p rz y n a jm n ie j  35°/o dzieci p o z o s ta w io n y c h  
w  ro d z in ach  g ru ź l iczy ch  u m ie ra  w  c i ą g i  1-go roku  n»  gruźlicę .

C a lm e t te  osta tn io  p r z e s t r z e g a  p rz e d  s ta s o w a n ie m  tuberku l i -  
n y ' u  dzieci u o d p a rn ia n y ch  jego  m e to d ą  w  obaw ie ,  że  tu b erk u l in a  
mo,gtab,y z m n ie jszy ć  o d p o rn o ść  w y w o ła n ą  p rz e z  podanie  jego 
s z c z e B B k i .

W  tTśtaJnich c z a sa c h  r o z p o c z ę t y  p r ó b y  nad  m e to d ą  Cal-  
E e t t e ‘a także  p o zaW firęb cm  Franc ji ,  w ię c  w  ko lon jach  francusk ich ,  
w  Liido-ChŁuacIi, w  f i je łg ji, k ra jach  anglo-sa,skicli, o ra z  w  Po lsce ,  
'SŚz-ie P a ń s t w o w y  Z ak ład  H igieny w  W a r s z a w i e  za ją ł  się s p o r z ą ­
d zan iem  szczep ionk i  z u z y sk a n e g o  od C a lm e t t c ‘a szczepu .  W  K ra ­
kow ie  p la n o w a n e  jes t  w  In s ty tu c ie  W e te ry j i a r j i  i Med. D o św .  r o z ­
p oczęc ie  SitfŁepicń m eto d ą  C iwm ette ‘a u b y d ła  ro g a te g o ,  szezep ion-
1. dla ludzi nic b ędzie  się tu n a ra z ić  w y ra b ia ć .

T a k b y  się z a tem  p rz tW iS w ia ł a p t r i e to d a  C a lm e t t e ‘a i jego 
s t a ty s ty k a .K ) £ j# d o  o c e n y  tfcj intkcidy, to k ażd e j  m etodz ie  s z c z e ­
pień o c h ro n n y ch  m u s im y  p o s ta w ić  2 p o s tu la ty :  1) szczep ien ie  nić 
m oże  z a g r a ż M  n ieb e z p ie c z e ń s tw e m  życia  w zg lęd n ie  p o w a ż n ie js z e ­
go  sclipT^enia l | p b y  szczep io n e j ;  2) s fC z tp ie n ie  p o w in n o  s k u t e c z ­
nie ięjgbezEtiecać szczęp io n e g o  p rz e z  o k re ś lo n y  p rz ec ią g  czasu  
p rz ed  w ła .śc iwem  z ak ażan iem .  M i s i m y  z a te m  z a s ta n o w ić  się, czy 
tym  d w o m  p o s t u l a t y  m e to d a  CaTrnetffla o d p o w ia d a ,  c z y  też  nic.

Co do p ie rw sz e g o ,  k t ó r y  w y p r o w a d z a  się  z uznane j  ed-  
d a w n a  w  m c d y c y p ie  z a j a d y  prim uni non noccrc , to s tw ie rdz ić  m u ­
simy, żc C a l J te t t e  w p r o w a d ź  prąjjei g r u ź l i c y j ż y w e  lec?  p o z b a w io ­
ne z jad liw ości .  Z i r a ia fó y ć  tu t r z e b a ,  że  (m jb S rd z ie j  uznane  m e­
to d y  sz c ze p ie ń  o c h ro n n y ch ,  jak  szczep ien ie  p rz ec iw  ospie, k tó re  
w y t r z y m a ło  p rz e sz ło  s tu le tn ią  p ró b ę ,  szczep ien ie  P a i t e u r a  p rz e c iw  
wściek liźn ie ,  w n fś z c ie  w ię k s z o ś ć  s z c ze p ie ń  w e te r y n a r y jn y c h  opic- 
ra  się na  tej  w łą śn ie  zagedzic ,  t. j. na  p o s łu g iw an iu  się z a ra zk ie m  
ż y w y m  o osłabionej ' a jadliwośćm M e to d y  szczep ień  z a ra z k ie m  z a ­
b i ty m  nie d o ró w n u ją  "ani w  c źę te i  co do  sk u teczn o śc i  m eto d o m  
o p ie ra ją c y m  się  na  z a ra z k u  ż y w y m .  P o d  ty m  w z g lę d e m  za te in  
C a h n e t t e  jes t  s t a n H v c z o  na  d o b re j  d rodze .  P y ta n ie  ty lko  c z y  z a ­
ra z e k  j e g o S .  C. G. jes t  jatotnic tak  d a lece  p o z b a w io n y  z jad l iw Jśc i  
że  w prow adzenie jjfeo  do us tro ju  nie p r z e d s t a w ia  ż a d n e g o  dla B  
g aż  o rg a n iz m u  niebfezpijjpzcństwa?

Jeżeli  z a s ta n o w im y  się, tło jakiej  k a te g c S i  zm iennośc i  z a ­
l iczyć t r z e b a  u t r a t ę  zjafll iwości p r z e z  p rą te k  13. C. G.., to  H f lp ś l ić  
tę-dzmianę w y p a d n ie  jako t. zw. m ody f ik ac ję  t r w a łą  (D a i ien n o d i-  

H k a t io n ) .  P r z e z  m ody f ik ac je  ro z u m ie m y  w  n a u k a c h  p rz y ro d n i ­
c z y c h  agikUjfey p o w s ta ją c e  p o d  w p ły w e m  jak ichś  czy n n ik ó w ,  k tó re  
is tnie ją  ta k  d ługo, jak d łu g o  c zy n n ik  taki  dzia ła ,  a  k ie d y  dz ia łać  
p rz es ta n ie ,  to już n a j p t f f i g |  w  n a s tęp n e j  g e n era c j i  w s z y s tk o  w r a ­
ca  do p i e rw o tn e g o  typu .  Jeże l i  jednak  cBynnik d z ia ła  i n te n z y w -  
liic y S g lę d n ie  u z w ie r z ą t  wyżse-ych dz ia ła  na  p lazm ę  z a r o d k o w a ,  
to m o ż jg y em  i ^ t  u t rw a le n ie  się łgjkiej m odyfikac j i  na  s ta łe  lub 
p rz e z  s z e re g  n as tęp n y c l i  generac j i .  T aJJph  m odyf ikac j i  t r w a ły c h  
op isano  s to su n k o w o  n iew ie le .  -Co k l a s y c z n y c h  p r z y k ła d ó w  n a leżą  
z m ia n y  u b a rw ie n ia  p e w n y c h  m ety l i  u t r « . l a j q £ |  się p o d  w p ł y ­
wem  n iższy c h  t e m p e ra tu r  w ed ług  obs-erwafcji S ta n d fu ssa  i F ischera ,  
zm ia n y  o b s e r w o w a n e  p r z E ;  T o w e r a  u p e w n e g o  g a tu n k u  c h r z ą s z ­
czy.  Z bartfciej  n a s  in te res i l jący ch  p r z y k ła d ó w  n a le ż y  tu o p o rn o ść  
na  leki u p e w n y c h  is to t  j e d n o k o m ó r k o w y c h  (Arzneifesfagkeit) .

T e  m o d y f ik ac je  t r w a łe ,  jak k o lw ie k  z r e g u ły  u t r z y m u ją  się 
na  s ta łe ,  to  jed n a k  c z a sa m i  H e  cofają  i o b s e r w o w a n o  n ie ra ż  po 
k i lkuse t  g e n e ra c ja c h  n a g le  cofnięcie  się do p ie rw o tn e g o  typu .  W n io ­
sku jąc  z a te m  per ana log iom  m u s im y  powiedzieć ,  żc  cofnięcie  się 
tej  zm ian y ,  k tó rą  o t r z y m a ł  C a lm e t te  u sw oic l i  p r ą tk ó w  przez- h o ­
d o w a n ie  na  ż ć f l i ,  i p o w r ó t  do p ie rw o tn e j  z jad l iw ej  fo rm y  jes t  t e ­
o re ty c z n ie  m o ż l iw y ,  j e d n a k że  m ało  p r a w d o p o d o b n y ,  w o b e c  t fp n ,  
że  C a lm e t te  i inni a u to ro w ie  n ig d y  s c h o rz e n ia  igruźliczcgo po z a ­
s to so w an iu  13. C. G. w ś r ó d  ro z l icz n y c h  e k s p e r y m e n tó w  nie sp o ­
s t rzega li .  B y  w  p r a k ty c e  w y k lu c z y ć  b e zw z g lę d n ie  tę ni(Hliw<§śa 
p s iy ro tu  do zgpdliw^ści,  t r z e b a  jednak  d a l s z y t h  o b se rw a c j i ,  bo 
d o t y c h r a a s o w y  o k r i s ^ H s u  jed n ak  jak  na  g ruź l icę  z b y t  k r ó t ­
ki. P r J p u s ^ y |  m ożna ,  że  d a ls za  o b s e r w a c j i !  s tw ie rd z i ,  żc ta  
bądź  co b ą d ź  t a o i s t y c z n i e  d o p u sz c z a ln a  m o ż l iw o ść  p o w r o tu  B.
C. G. do z jad liw ości  w  p r a k ty c e  n ig d y  nic zflfchodzi. j ed n ak  ak ta  
nad  tą  s p r a w ą  nic są  jeszęziS zam k n ię te .

C o  do sk u te cz n o śc i  r f l k d y  C a lm e t t e ‘a, t a g p r a c e  z tej d z ie ­
dz in y  m o żn a  podzie l ić  na  e k s p e r j rm e n ty  na  z w ie rz ę ta c h  i o b s e r ­
w a c je  na  ludziach. Co się  t y e z y  d o św ia d c z e ń  na z w ie rz ę ta c h  to 
s t w ^ r d z a j ą  one zgodnie ,  że sp o s o b e m  C a lm c tteh i  m o żn a  *pwic- 
rJS la  s k u t e c z u H  na p rz e c ią g  1 do  2-cli la t  p r z l e i w  gruź licy  u o d ­
porn ić  z ł ó w n o  p rz e c iw  zak ażen iu  n a tu ra ln e m u ,  jńk sztiicżftemu. 
N a jtrudn iej  uda je  się  to u św in e k  m o rsk ich  i k ró l ik ó w ,  ła tw ie j  
u z w i e H ą t  w ię k sz y c h .  C o  ysię ty c a  m a te r ia łu  ludzk iego ,  to 
w  p i e r w s z y c h  2-u latach , sz c ze p io n o  K ^ ó w ń o  dzieci  n a r a ż o n e  nn 
zakażenie,  g ruź l icze  jak n ien a raż o n e .  M a t e r l l ł  z ty c h  c z a s ó w  f f iw o -  

iflzi p r z e d e w s z y s tk i c m  ni&szkbcjliwości m e to d y  C a lm e t t e ‘a  n a to ­

m iast  mniej jej sk u teczn o śc i ,  ze w zg lęd u  na  to, żc  ty lk o  n ie z n a c z ­
na ilość dzieci sw R jp io n a  w r. 1922 m ie sz k a ła  w spó ln ie  z o sobam i 

W atk u ją a e tn i .  D op ie ro  od r. 1924 z w r a c a  C a lm e t te  w ię k sz ą  
u w a g ę  na to, b y  szczep io n o  p rz c d e w sz y s tk ię jn  n a r a ż o n y c h  na  za- 
k Sfeg ie .

C zas  o b se rw a c j i  ty ch  p r z y p a d k ó w  jes t  s t o s u n k ip ło  krótk i.  
J e d e n  p r z y p a d e k  szczf lp iony  w  r. 1921, n ieco  w ięce j  w  1922 r„ 
w ię k s a a  ilość w  r. 1924 a z m ian y  grużlicBe w  w ieku  dz iec ięcym  
nta w y s tę p u ją  g łów nie  w  i B m  roku  życia.  P o m im o  tych  brakójty 
sp a ty k a ih y  jednak  w  s t a ty s ty c e  C ahnct tcT i  s z e re g  p rz y p a d k ó w ,  
gdzie dzieci n a r a ż a n e  na a r a ż e n i c  g ruź lica i l  lMijprawdopodobniej

B . ię k i  Szczepieniom  z ak a że n ia  tego  un iknęły .  Ś m ie r te ln o ść  myftjćlicy, 
dzieci szczep ionych  j&st i f e z n a c E ia ,  dzieci z m a r ły  p raw ie  w y ­
łącznie  w  c iągu 4-ch p i e r w s A c h  m ie s ię cy  życia ,  z a tem  H k a g o i ie ,  
zanim o d p o rn o ść  ś z c zc p ie n n a  z d ą ż y ła  się  w y t w o r z y ć .

W y s u w a B B  tu też, p rob lem  p i S r y ^ a r z i - d n e j  w agi ,  p rob lem  
i c w ak c y n a c j i ,  Ktorę C a lm e t te  ro z w ią z a ł  W zupełneSjci co d q ' s z e z e -  
pień u b y d ła ,  co do kńęJBlo jednak  nie w y p o w ie d z ia ł  się  o s ta teczn ie ,  '  
K  ile chodzi  o ludzi.  A p ro b lem  nic jes t  taki p ro s ty ,  jak się  na  po ­
zór  z d a w a ło ,  bo  u dz iecka  d w u  lub t rzech le tn ieg o  w a ru n k i  p rź ed o -  
s tan ia  s ię  p rą tk a  B C G  przez  śc ianę jelit  do u k ładu  chłonnego 
Śą j ed n a k że  inne niż u n o w o ro d k a .  N asu w d if ib y  się  z a tem  k o n ie c z ­
ność  m oże  Wbrflw&dzeuia p r ą tk a  inna d r ó g *  Tuż p rz y  p ie rw sze m  
sż£'z«pićHiu, a z a s t r z y k i  p o d sk ó rn e  B CG u ludzi czę s to  k o ń cźą  
się z rop ien iem  i w yd a lan iem  p r ą tk ó w  SfczejńonK^wyeli  n a  z ew ­
n ą trz .  C a lm e t te  ż y w i  n a raz ić  .nadzieję, że m oże  j e d n o ra z o w e  
uodporn ien ie  w  p i e r w s z y c h  dniach ż M ia  w y s ta r c ą y ,  s p r a w y  tej 
j ed n ak  nie r A ż i #  u w a ż a ć  za  r o z s t r z y g n ię tą .

.Jeżeli t e r ń g  z b ie rz e m y  ra z e m  s t a ty s ty k i  Ć a lm e t t e ‘a i jego 
W S tó łp ra co w n ik ó w ,  z a le ty  tej m e to d y  i z a s tr z e ż e n ia  ‘jakie p r z e ­
c iw  niej .podnieść  n io żn  A  to n a s u w a  się n a s t ę p u ją c y  l / n i o s e k  p r a k ­
ty cz n y .  Na szczep ien ie  b e z  w y ją tk u  w s z y s tk ic h  n o w o r o d k ó w  b y ­
łoby  j eszcze  zawcŁcSliie,  jak d ługo  w ą tp l iw o ś c i  co do m ożliw ośc i  
p o w r o tu  p r ą tk a  B CG do jego  fo rm y  pie-r.wotnej z jad liw ej  nie zo- 
sttrrjjl p r z e z  d łu ższą  o b s e r w a c ję  p o n a d  w s z e lk ą  w ą S l i \ S s ś ć  roW* 
w iane .  P r z y te m  n ( j k j w e  szczep ien ia  M z  m ożnośc i  da lsze j  o b s e r ­
w ac j i  o so b n ik ó w  sz c ze p io n y c h  nie wielb  p rz y c z y n ią  się do p o s tę ­
pu n asze j  w ie d zy .  \V»skazanem n a to m ia s t  ies t  s t “ o w a n ie  m e to d y  
Calm dHcki u ty c h  n o w o r o d k ó w ,  k tó re  zc w z g lęd u  na g ruź licę  
W sw em  n a j b l i ż s f l n  o toczen iu  na  zak aż tJ i ic  się  Isą  szczegó ln ie  
n a ra ż o n e .  J e s t  r B c z a  b o w iem  staiifcwczo k o r s ^ t n i e j f z ą  mimo w y ­
żej  s fo rm u ło w a n y c h  z a s t r z e ż e ń  z ad z ia łać  na  o rgan izm  ły c h  dzieci 
s z c z e p e m  n ic z P d l iw y rn  a u o d p a r n ia ja c jm  C a lm e t t e ‘a, niż w y s t a ­
w ić  je na  w ie lce  M w d t f c p t f B b n e  B i k a ż e n i e  p rą tk a m i  z jadliweini.

P i ś m ie n n ic tw o :
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WYKŁADY I ODCZYTY.

Dr. Jó z e f  ALEKS1FW 1CZ. L w ó w .

L eczen ie  złam ań kości ud ow ych  za pom ocą grotu Steinm aniia *).

Jeże l i  s ą d z ić  po wińiikaoji  leczónia  z ła m a ń  k l f t i  u d o w y c h  
to p rz y jś ć  t r z e b a  dó p rz ek o n a n ia ,  że  ff* zStrwążaj-ą-cej l iczbie w y ­
p a d k ó w  os™mik k tó ry  uległ  z łam an iu  s ta je  się k a leka .

Albo w ię c  ś ro d k i  jakiemi r o z p o r z ą d z i m y  są  nie w y s t a r c z a ­
jące.  lub też  b y w a ją  n ie w ła śc iw ie  uży te ,  z r o s ty  b o w ie m  silne
i m ocny  łąc zą  od łam ki  zn aczn ie  w z g lę d e m  siebie p rzesu n ię te .  To
prztjf  unięcie  Jó d łam k ó w  nic je s t  z n q w u  tak  bez  znaczefi ia  jakby* to 
się na  p o z ó r  z d a w a ć  m ogło .  P o w o d u je  b o w iem  sk ró c e n ia  i w y g i ę ­
cia k o ń c z y n y ,  czyn i  z chonełgo nmiej lub w ^ c c j  c iężk iego  ka lekę .  
S k ró c e n ia  k o ń c z y ®  ® K i ę c i a  i z łam an ia ,  n a d m ie rn a  a d d u k c ja  czy  
t | ż B k r ę t  do w e w n ą t r z  w s ^ 4 i t k o  jako  n a s t ę p s tw o  t. zw . „złfmiania 
źle z ag o jo n eg o "  nic ty lk o  lokalnie  daje  się c l i j r e m u  w e 1 znaki

'") W e d łu g  o d czy tu  ^ T o w a r z y s t w i e  lek a rsk ic tn  Iw o w sk iem  
z dnia  13. V. 1922.
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i u t ru d n ia  zdo lność  p o ru sz an ia  się, lecz  w p ły w a ć  m o ż l  ujemnie 
i na  inne czę"3fci o rgan izm u .  W  n a fR jp s tw ie  o sz c zę d za n iu  ruchu  
w y s tę p u je  s k l o m E ś ć  do o B ło śc i .  N a d m ie rn y  w y s i łe k  f izy czn y  p rzy

w p ra w ian iu  w  ruch b e z w ła d n e j  m a s y  c ia ła  W y c isk a  4gwł p i ę t ®  
na mięśniu s e r c o w y m .  O p ad  m ie d n icy  po s t a n i c  chore j  w y t w a r z a  
z c za sem  z w ła s z c z a  p r z y  is tn ie jącej  p re d y sp o z y c j i  bocztie  w y g i ę ­
cie k rę g o s łu p a .  Na ry c .  1 i 2 w id a ć  jako  n a s t ę p s tw o  ^ r w s e n i u  
4 cm w y s tą p ie n ie  b o c z n e j  sk rz y w ie n ia  k rę g o s łu p a  w  p ierw saireh  
tygodn iach  po zagojen iu  z ła m a n ia  uda.

Z ależn ie  od zaw o d u ,  s k rę e e n ie  s t w a r z a  n iezdo lność  do p r a ­
c y  w  n a s tę p s tw ie  t a ó ś o  wymusz-tt w y p ł a ty  r a n t  u b e zp iec z en io w y c h  
lub inw alidzk ich ,  a  w ie m y ,  że  re n ta  ta k a  nie stoi w  ż a l n y m  s t o ­
sunku  do u t rac o n e j  s w o b o d y  p o ru sz an ia ,  nie w y r ó w n y w a  n o r m a l ­
nego z a ro b k u  sku tk iem  cze g o  s t w a r z a  z w ła śc ic ie la  r e n ty  z g ry ź l i ­
w e g o  m a lk o n ten ta .  D o b r y  w y n ik  w y la cż S n ia  z ła m a ń  t. j. konsuli- 
dac ja  o d ła m k ó w  b e z  p rz e su n ię c ia  o d łam k ó w ,  w  linji idealnej, ma 
obok zn aczen ia  c jE s t o  l e k a rsk ieg o  w ie lk ie  znaczc ilie  soc ja lne  dla 
Państw a .  Za K i r s c li n e r o  m z w r ó c ę  u w a g ę  na tę s p r a w ę  i p r z e d ­
s ta w ię  w  ra m a c h  n a sz y c h  s to su n k ó w .  W e ź m y  ż e  ty lk o  w  Malo- 

ipolsee  jes t  lOdl) inw alidów ,  ze źlfg w y g o jo i iem i  z łam an iam i uda, 
k tó r z y  po b ie ra®  m iesięczn ie  3Q zł. r e n ty .  Czytii to  roazn ie  zł. 
340.000 zupełn ie  n iep o trzeb n ie  w y d a n y c h  z W c i ś n i ę t y c h  p o d a t ­
k ó w  z tein, | $  k a ż d y  z ty ch  regalis tów a b y  b y ć  z a d o w o lo n y m  p o ­
b ie rać  b y  pow in ien  k i lk an aśc ie  r tR v  w ięce j.  W z ią łe m  T y lk o  s k i ł m -  
ną  l iczbę 1,0,Q0 i nie u w zg lęd n i łem  d w u  innych  dzielńic.

O leczeniu  a lam an  k i w i  u dow e j  p isano  w ie le  a szczególn ie j  
•■bogatein w  tym  tem ac ie  je s t  p i ś m ie n n ic tw a  niem ieck ie ,  j j»Taszcza  
z c z a s ó w  minionej w o jn y .  Dowfid to, że k w e s t®  leczen ia  z łam ań  
kości u d o w e j  jes t  nic r o z w ią z a n ą ,  a  d t f t t o s j a  na  ten tem a t  jest  
jeszcze  c iągle  O tw artą .

J e s te m  g tę b ę k o  p R e k o B a n y  o p ra w d z iw o ś c i  tego  tw ie r d z e ­
nia, codzienn ie  z r e sz td ^ M z y p a d k i  z n a c zn y c h  s k r ó R ń  k o ń c z y n y  1 8  
z łam an iach  uda,  te  t a k  z w a n e  „źle w y le c z o n e  z ła m a n ia ' 1 w  p i lf tk o -  

[naniu m ojem  m nie  u tw ie rd z a ją .
FHfoiżej p r z e d s t a w ia m  zdjęcie  ro c i i tg en o w sk ic  ( ry c .  3 i 4 ) 

t a k e g o  „wygoj<peKO“ z ła m an ia  n iesk o m p l ik o w a n eg o ,  p rzy fc tdkn  
H j b t a t n i c t i  m ie s |g cy  k t ó r y  z o s ta ł  p r z y s ł a n y  do mnie  celem  „ le c z e ­
nia o r to p e d y c z n e g o " .

Jeże l i  z ła m an ia  uda  w y k ł e ,  n ie sk o m p l ik o w a n e  s p ra w ia ją  
tyle k ło p o tu ,  có ż  m ó w ić  dop iero  o z łam an iach  z p o w ik ła n f e n ,  
k tó re  już nie ty lk o  ją ś p aą  c iężk iem  k a le c tw e m  ale w p r o s t  u t r a ta  
życia.

C ięż k o ść  p r z e b ie g ó w  z łam ań  kości u d o w e j  p o w ik ła n y c h  z a ­
pa leniem  ro p n e m  sk u tk iem  p r z e r w a n ia  c iąg łośc i  sk ó ry ,  w  c a l a  
s'Wej g ro z ie  d a ło  s ię  p o zn ać  w  la +ach  w o jn y  1914— 1921 z k tó ry c h  
to t z a s ó w  p o c h o d z ą  moje  l iczne o b s e r w a c je  i b o g a te  d S w i a d -  
czenie.

549

R ozleg le  p iśm ie n n ic tw a  d a j i  d o k ł a d n y  o b f t  ś r o d k ó w  ja- 
kiemi ro z p o rz ą d z a m y  w  w a lc e  z tćm  z h tś l iw cm  c ierpieniem .

P r a w o '  o b y w a te l s tw a  z w k a l  w y c i ą j i  G ru n e - l l a rd e n l i e ię ro w -  
ski  w r a z  z d o d a tk iem  sa n e k  V o l lkm anna .  S p o ^ b  ła tw y  w  użyciu  
ro z p o w sz e c h n i ł  się i w s z ę d z ie  s z a b lo n o w o  jest  z a s to s o w y w a n y .

R yc .  3.
„Wjtrfeczi no z łam an ie  k H c i  udew ej .  - Zdjęcie  przfgdnio-t.\ Inc. S k r ó ­

cenie  11 cm!

Nic m o żn a  mu od m ó w ić  w a r to ś c i  i daje  n iek ied y  d o b re  w y ­
niki z w ł a s z c z a  w  z as to s o w a n iu  do p r z y p a d k ó w  n iep o w ik lan y ch .

T ę  oRctliczność, żc c zasam i  s k ó r a  w r a ż l i w ą  nie znosi p r z y ­
lepca,  że  w y r ó b  p l a s t r ó w  p rz y le p c o w y c h  w ie le  do ż y cz en ia  p o z o ­
s ta w ia ,  om inąć  rnożna  p rz e z  z ak ład a n ie  k a m a sz u  Galntow&kiSgęl

R y c .  4.

O d ta m e k  dolny  (d is ta lny) w ty p ń w c m  zgięć-iu ku ty ło w i .  LeCzCnie 
w y c iąg iem  p la s t ro w y m  z > b c iażćn iem  5 kg.

W  p rz y p a d k a c h  jednak  /.ran i cii p o w ik łan y c h ,  ca łą  n a sz a  
u w a g ę  Zwrócić  m u s im y  w k ie ru n k u  zak a że n ia ,  a w ó w c z a s  s z e r o ­
kie p ła ty  p rz y le p c a  b e d a  p i B s z k o d ą  w  o b se rw a c j i ,  jak o te ż  i f l i i sB  
b y ć  zdję te  w  r a z ie ,k o n ie c z n o ś c i  w y k o n a n ia  n a c ięc ia  dla o d p ły w u  
ropy.

S t e i 11 nTa n u pod a jąc  w  roku  19(17 sw ój  sposób  w y c ią g u  
g w o ź d z io w e g o ,  dał m o żn d ść  u z y sk a n ia  z r o s tó w  jak u a jb a rd z ie i  zbli­
ż o n y ch  do idea lnych ,  Z as to so w a n y  z a ś  ten sposób  p r z y  z ła m a ­
niach sk o m p l ik o w a n y c h  nie da  się z a s tą p ić  żadngrm inifejm.

A by  okffzać na  czem  p o leg a ją  z a l e ty  sp o so b u  w y c ią g u  mc- 
t a d ą  S tc in m a n n a ,  n a le ż y  p r z y p o in n ą ć - r o d z a j e  z łam ań ,  s t a n y  p rz e ­
m ieszcza li  o d ł a m k ó w  k o s tn y c h ,  w  fo rm ach  zwjjlpowiklafnych n a ­
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l eży  z ro zu m ieć  w a ż n o ś ć  zmian p r o K s ó w  pa-folągicznych w  n a ­
s tę p s tw ie  u razu  p p y e tlu ją fce j^ r  z łam an ie ,  pi™ s ta ły ch .  W y c h o d z ą c  
z z a ło żen iu  o p a r t e ®  na  mojcin d o św iad czen iu ,  l e  p r z y c z y n ą  zlycli 
z r o s tó w  jes t  obok  d z ia łan ia  s i ły  k o n t r a k c y jn e j  ni&Sśiii, d ą żn o ść  do 
p e w n eg o  ty p o w e g o  u s ta w ia n ia  się o d ła m k ó w  p B k s y m a ln e g o  i Sli- 
s ta łinSH J dzielę  zganiania kośc i  u d o w e j  na  d w ę  g ru p y .

D o  g r u p y  p i e r w f z e j  z sz js regow uję  . z ła m an ia  p o w s ta łe  
w P g ó m t j  częśc i  kośc i  u d o w e j  poniżej  k r ę t a r z y  mniej v ? ię C c j sc h o ­
d z ą c e  do g ra n ic y  ‘l i  Bjjfipftj i lii§clk(nvej uda.

Z ła m an ia  g łów ki  i Szyjki  kości  u d o w e j  z a c h o w u ją  się  o d ­
miennie i o nich tu nie m ów ię.  C li a r a k t e  r  y  s t y c z n ą  c e c h ą  
t e j  p i e r \v s z e j g r u p y  z ł a m a ii j e s t  d ą ż c n i c d o  p r z c-
s u n i ę c i a  s i ę  o d i a m k a Sfó  r ft e g o n a  s t r o u ę z e-
w  n ę t r z  n ą s k u t k i e m  d z i a ł a m i ; ?  s i l n y c h  m i ę ś n i  p o -  
ś I a d k  o w y  c li i 1 i c z n y  c li m i ę ś n i  in a j ą c y  e h s w  ó j
p r z y c z c  p n a k 0“ś ć c u ni i ę cl n i c y i w o k o l i  cMy k r ę t :t-
r z y. P  r ó cfl  n i j k  o m i ę s i e  u b i o d r o w o - I o;d ź w  ń o w  y

R y c .  5.

u c zep io n y  do k r ę t a r z a  m ałeg o  p o d n o . s . i  o d 1 n u  c k  g ó r n y  k u  
g ó r z  e. N a  o d ł a m c k d o ł u  y  d ł u ż s z y  d z i a ł a  s i ł a  
m i ę ś n i  p r z y w o d z ą c y c h  s k u t k i e m c z e g o  o d i a  ni e k 
d o l n y  u s t a w i a  s i ę  w  z n a c z n e j  a  d d u k  c j i. P o m ię d z y  
od ta ink icm  g ó rn y m  i *aln |§jn p o w s ta je  w  ten  sp o só b  k ą t  r o z w a r t y  
w ie rz c h o tk ic m  z w ró c ą j fy  n a z e w n ą t r z  k tó r y  w  re zu l ta c ie  da je  sil­
ne w y s ta w a n ie  w  oko l icy  k r ę t a r z y  (ryc .  5, 6 , ó).

Rym. 6 .

Na rya in ie  6 w id o c z n e  odch y len ie  n a z e w n ą t r z  g ó rn e g o  o d ­
łam k a ,  d o ln y  p rz e s u n ię ty  ku s t ro n ie  w e w n ę t r z n e j  i ku g ó rz e  s ty k a  
się  z a S ru y m  w  o ko l icy  szyjki.  P r ó c z  tycli c h a r a k t e r y s t y c z n y c h  
zm ian  w  u s ta w ien iu  o d ła m k ó w  rriożciny m ieć n asu n ięc ie  o d ła m ­

k ó w  m U S b b ie  pod  w p ły w e m  s i ły  śc iąg a jące j  m ięśni dh ig ich  uda 
i s k r ę t  kończyny '!  do w e w n ą t r z .  4WS;li w  tak ie j  pozycji  nas tąp i  
us ta len ie  z ła m an ia  —  p o w s ta je  k a le k a  o no d ze  k ró tsze j ,  sk róconej  
do w n ę t r z a  z k te b e m  w o k o l i «  k r ę t a r z y  silnie w y s ta j ą c y m .

R yc .  7.

D i i  d r u g i e j  g r u p y  z i a ni a u zal iczam  piTWstate w  ’/* 
dolnej kłfici udow ej .  Po'd w p ły w e m  dz ia łan ia  mięśni ły d k o w y c h  
m a ją cy c h  sw ó j  ■ p rz y c z e p  n a  k ły k c iach  kości  udow ej  od  ty łu  o d  
I a m u k d o l n  y  k r ó t s z y  ni a s k ł o n n o ś ć  o d c h y l  a u i a 
s i ę  k u  t y ł o w i  (ryc .  4), a k o u c e m S w o i m  u c i s k a  w  k  i c- 
r u n  k u u a c z y  ń.  G q r  u y o cl I a m e k  z c h w i 1 a z 1 a  m a n i a 
z n a j d u j e  s i ę  p o d  .w z ni (fti o n y  in w  p 1 y w  ę i i i  m i ę ś n i 
1 ę d ź \ j f f o w  9 - b i o cl r o w  y  c li c z y l i  u s t a w i a  s i ę  w m n i e j  
l u b  w i ę k ś z e m  z g i ę c i u  tak ,  że o w o  o d ch y len ie  ku  ty ło w i  
odc in k a  do lnego  b ęd z ie  tem  w ięce j  p o d k re ś lo n e .  C e c h y  te nadMja 
z iam au iu  sw o is iy "  c h a r a k f l r .  R ó w  n o c z e*s n i e w y s t ę p u j ą c e  
chgi i a 1 a n i e s i 1 u y  c li ni i ę ś n i  cl 1 u.g,,i c li u d a p r z e s  u w  a 
o b a  o d i a  ip k i w z g l ę d e m  s i e b i e  p rz y c z e m  d o ln y  o d łam ek  
leży  z w y k le  p o z a  g ó rn y m .  Nie rz a d k o  oba od łam ki z w ła s z c z a  
p r z y  w y c iąg n ięc iu  p y s p i c r a j ą  się  o "Mebie po w ie rzc lm ią  złoirm, 
a wówczasfjjgórny o d łam e k  w y g in a  się  ró w n ie ż  ku ty ło w i  tw o r z ą c  
k ą t  r & w a r t y  ku przcł& yri  ( ryc .  4).

U sta len ie  tWOrzy kończyno; k r ó t s z Ł u p o ś I e d z a j ą c ą  c hód  i c ay -  
ni go n u ż ąc y m .  Z ła m an ia  t r a f i i ją c e  ś r l idek  kości u d o w e j  nie w y k a -  
zują  cecli odm iennych .  M o ż n i !  pow iedzieć ,  juz c ec h y  om ó w io n y c i i  
d w u  g rup  poprzedn io ,  b ę d ą  tu ró w n ie ż  z azn aczo ł ic  za leżn ie  jg|v 
d a leko  “ cl ś ro d k a  k<|gci lEU B jŁ ow i się z łam an ie .  O b s e rw u je m y  

■zatem z a w sze "m n ie jsz e  lub w i ę k l l e  odch y len ie  n a z e w n ą t r z  i ku gó- 
rże? o d łam k a  górn eg o ,  ku ty ło w i  o d łam k a  dolnego ,  a w s "  sk rę t  
i zSwjSze si lną k o n t rak c ję ,  za leżn ie -o f l  c^asu  jaki u n ty n ą ł  od żkt- 
niania.

Znfljąc z a sa d n ic z e  ty p y  z łam ań  koijCi udtfwej,  m o że m y  d o ­
picia) ocen ić  p re cy z ję  w y c ią g u  Sum r. ia . i i iow sK iego  w  ca łe j  pełni,  
a to tem b a rd z ie j  jeżeli n a j s c  tw ie rd zen ia  p o p r z e m y  w y n ik ń m i  u z y ­
sk a n e  mi p r z y  W t n o c y  tego  w ła śn ie  sp o so b u  lcezAnia.

H is to r je  c h o ró b  i l u s t r o w a ł  m u s ia łem  d e w o d o w e m i  zdjęciami 
roe i i tg th iow skiem i,  k tó ry m  s fó w  p a rę  p o ś w i ę q ® m u s z ę .  Tec lin icz-  
niei i i ic  są  ofie tak iem i jakicmi b y T  p o w in n e  z tego  p o w o d u ,  że r o ­
bione b y ł y  w  c z a sa c h  o g ó ln y ch  b r a k ó w .  M a te r ia !  klisz b y ł  jak n a j ­
g o rsz y ,  a  c z j^ ć  zdjęć  b y ła  ro b io n a  w p r o s t  na  papierze- n e g a t y w ­
nym , s tą d  b lad o ść  ry su n k ó w ,  z a ta rc ie  szcz&sjołów, a r e tu s z  c z a ­
sam i n a z b y t  w id o c zn y .  Ze w z g lę d ó w  Szczęd iiO ścR ) |V yc l i  nie m o ­
żna b y ło  w y k o n a ć  lub rz a d k o  zd jąć  p rz e d  l e c e n i e m ,  a na  k o ń c o ­
w e  m us iano  u z y s k iw a ć  w y ją tk o w e  zez w o len ia  d o w ó d z tw a  S z p i ­
tala. Mimo te w a d y ,  widoezrreu jes t  na  A djęciac l i  po łożen ie  o d ła m ­
k ó w  w z g lęd e m  siebie  i k ie ru n e k  osi kónczy(i 'y ;  co dla dowifflowej 
myśli  w y k a z a n i a  sk u teczn o śc i  sp o so b u  S tc in m an n a ,  w y c ią g u  
w  łóżku  Florsc l i i i tza  i a p a r a c ie  Aiisinna w  zupełnośc i  w y s ta r c z a .  
I j e szcze  jed n a  u w a g a .  Zd jęc ia  n a le ż y  w y k o n y w a ć  z a w s z e  w  dw u 
p ro jek c ja c h  p rzcd i i io - ty lne j  i bocznej.  P o u c z a j ą c y m  p rz y k ła d e m  
w  ty m  w z g lęd z ie  są  r y c in y  9, 10, 16, 17. Mimo, żc  w  zdjęciu 
przcdni-o-tylnein od łam ki  u s ta w ia ją  się  w  linji p ro s te j  idealnej,  
w  zdjjębiu b o c z u c m  s p r ^ k a m y  n iespodziank i  w  p o s ta c i  n iez u p e ł ­
nie w y r ó w n a n y c h  lub m ało ,  t y p o w y c h  o d ch y leń  do lnego  o d łam k a
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ku ty ło w i  o czem  m ó w iłem  p r z y  podzia le  na  g ru p y .  T e  ty ło  z g ię ­
cia o d łam k a  do lnego  p r z y c z y n ę  sw o ją  m ają  w  t ru d n o śc i  k i e r o w a ­
nia o d łam k iem  dolnym  o czem  n a s tęp n ie  m ów ić  będę. O i l e  j e d ­
n a k  n i e m a  r ó w n o c z e s n e  n a s u n i ę c i a  o d ł a m k ó w 
n a  s i e b i e  ( k o n t r a k c j a ) ,  w y n i k  c z y n n o ś c i o w y  p r z y  
r ó w n e j  d ł u g o ś c i  o b u  k o ń c z y n  w  t a k i  ni  w y p a d k u  
u w a ,ż-a e n a l e ż y  z a  z n a  k o m i t y  t e  ni b a r d  z i e j, ż e 
u s t a w i e n i e  t a k i e  z m i a n  w  k o n t u r a c h  u d a  z a  s o b ą  
n i e  p o c i ą g a .  W  p iśm ienn ic tw ie  n a sz em  tem a te m ,  k t ó r y  w n i­
niejszej p r a c y  pW u sza in  nie z a jm y w a t io  się  zupełnie,  to też tem -  
b a rd a ie j  nwfflarn  za  sw ó j  o b o w ią ze k  p rz e d s ta w ić  w ła sn e  nęojej 
sp o s t rz e że n ia ,  i w y p e łn ić  lukę w  tern dziale.

H i s t o r j e  c h o r ó b  z ł a m  ii ń u d a.

A)  Z-e S z p i t a l a  z a p a s o w e g o  W.  P.  „ T e c li n i k a “ 
w e  L w o w i e .

L.  p,  1. S. z e r c g o w i e  c J P  a s z a k S t e f a n ,  10 p. p. Ziemi 
C ieszyńsk ie j ,  3 konip. k a r  fnasz., nr.  1.8S5 r. w Ligocie ad  Bielsko.

R o z p o z n a n i e :  Fractura setbąftĘĘa fcuw ris sinistri.
P r z y j ę t y  dnia:  1. VII. 9. O puścił  Szpital:  23. IX. J|1.9.
W y w i a d y :  R a n io n y  dnia 24. VI. kuło ZłącM Jwa ku lą  k a ­

ra b in o w ą .  p rz y w ie z io n y  na  oddz ia ł  w  szynie .
S t a n  o b e c n y :  Ś lep y  p o s t rz a ł  uda l ew eg o  na  z e w n ę t rzn e j  

s t ro n ie  w  1k  dolnej. U d a  n iep raw id ło w i)  w y g ię te ,  bo lesne  p rzy  
na jlżeiszein  p o ruszen iu ,  ob rzęk łe .  S k ró c e n ie  k o ń c z y n y  o 5 cm. 
C iep ło ta  c ia ła  d o chodzi  w ie c z o ra m i  do 38.5.

L r f c c z e n i Ł :  Dnia 3. VII. 1919 r. za ło żen ie  gro tip .S tc i i i ińan-  
na p rz e z  kość ,  .goleniow ą. U Ępłcno  kończyirpj na a p a ra c ie  Ansinu 
i w y c ią g  o b c iążo n o  siłą  6 kg. Gd dnia  4. VII. d a  8. VII. d o d a w an o  
codzienn ie  po  2 kg. tak, że 8. VII. dz ia ła  już siła  15 kg. C iep ło ta  
c ia ła  w  p i e r w s z y c h  dn iach  dSafainia  w y c ią g u  w  m ia rę  p o d w y ż s z a ­
nia c ię ż a r ó w  pod n o s i  się ró w n ie ż  aż  do 39" p e r z e m  po z d z i a ł a n i u  
stateg.& obc iążen ia  o sile 15 kg. o p a d a  do n o rm y .  Dnia 23. VII. 
i 2.1 VII. o d e jm o w a n o  po 2 kg. a  25. VII. od ję to  i kg. tak .  że od 
25. VII dz ia ła  już s i ła  w y c ią g u  r ó w n a  10 kg. D nia  7. VIII. zd ję to  
w y c ią g  i u su n ię to  g ro t  S te in m an u a .

Zdjęcie  ro e n tg e n o w s k ie  w y k a z a ł o  n a  zdjęciu p rzed n io - ty ln em  
u ł o ż e n i e .o d ł a m k ó w  l i c z ^ c h  w  n o rm a ln e j  pozycj i  bez  k o n t ra ra j i ,  
k t ó r a  b y ła b y  z ca łą  p e w n o śc ią  n a s tąp i ła .  (Ryc .  8.).

L e c z e n i e :  Dnia  2 ?  VII. z a łożen ie  g ro tu  S te im n a n n a ,  p rz e z  
k ły k c ie  k o j R  u dow e j  i z aw ie sz en ie  n a  łóżku F lo r s c h t i t z a -W a e g n e -  
ifi z i ia ty c l im ia s to w eu U o b c ią że n ie m  siłą 6 kg.

W  n a s tę p n y c h  dn iach  od 29. VII. do  3. VIII. d o d a w a n o  po 
2 kg. tak, żc  od  3. VIII. dz ia ła  s t a le  siła  15 kg. C iep ło ta  c ia ła  
z 38" sp a d ła  do n o rm y  w  p i e r w s z y c h  d n iach  dz ia łan ia  w y c iąg u ,  
w n a s tę p n y c h  w  m ia rę  d o d a w a n ia  c ięża ru  lekko  się  w zn o s i  nic 
p rz e k r a c z a  jed n ak  38". Od dnia 3. VIII. c h o ry  b ez  -g o ­
rączk i .  Dnia  26. VIII. z a tem  po  dniach 29, zd ję to  w y c ią g  i u sun ię to  
g ro t  Steimnajsffi.  D ługość  obu k o ń c zy n  w y n o s i  87 cm. Założen ie  
o p a tru n k u  g ip so w eg o .  Zdjęcie  ro e n tg e n a  obok  z a łą c z o n e  w y t a z u i e  
z ro s t  b ez  k o n t rak c j i  o d łam k ó w .  W  zdjęciu  p rz ed n io - ty ln e m  (rys.  
9) mim o silnego ro zb ic ia  kośc i  na  odłam ki,  k o n so l id ac ja  w  linji p ro -

R yc .  9.

stej.  Na zdjęciu k o n t ro lu e m  b o czn em  w id o c zn e  p rzesu n ięc ie  ku t y ­
łowi ( ty p o w e )  o d łam k a  d is ta lnego  z ro śn ię teg o  z c a ło śc ią  silną 
k< stu iną  Ęm ;, że  n a s im p b ia  o d ła m k ó w  a t e m sa m e m  i sk ró c e n ia  
k o ń c zy n  c h o r y  uniknął.

Z a ło żo n o  o p a t ru n e k  g ip so w y  od b io d er  aż  do pa lców .  Dnia  
23. IX. zd ję to  o p a tru n e k  g ip so w y ,  d ługyść  obu k o ń c zy n  81 cm.

L. p. 2. S z e r e g o w i e c :  F r a n c i s z e k  S z p o r e k ,  3. 
B a ta l jo n  S trze lców . Ur.  19(10 r.

Dzień p rz y b y c ia :  24. VII. 1919. Opuścił  szpita l :  25. IX. 1919.
R o z p o z n a n i e :  F ractura . tpclopetciria fem o ris  sin istri.
W y w i a d y :  R a n io n y  11. VII. w  T az ło w cu  k u lą  k a ra b in o w ą .  

P r z e b y w a ł  w  szp i ta lu  w  B u c z a c z u  s k ą d  dnia 24. VII. p rz e w ie z io ­
n y  zo s ta ł  na  oddz ia ł  w e  L w o w ie  w  s z y n o w e m  usta leniu .

S t a n  o b e c n y :  P r z e s t r z a ł  w  linji p o p rz e c z n e j  uda  w  p o ­
ło w ie  jego  d ługęści ,  aS ep ty czn y .  R a n y  w ie lk o śc i  k a l ib ru  kuli,  p o ­
k r y t e  s t ru p e m .  K o ń c z y n a  n i e p r a w id ło w o  r u c h o m a  w  p o ło w ie  d łu ­
gośc i  uda,  s k ró c o n a  o 7 cm. sk r ę c o n a  do w e w n ą t r z .

R y c .  10.

L. p. 3. S z e r e g o w i e c  Ż e l e ń s k i  C z e s ł a w ,  3 p. p., 
10 kom p an ia .  Ur.  1898 r. w Suchocin ie  Ziemi W a rsz a w sk ie j ,  p o ­
wia t  P łońsk i .  Rz. kat.

R o z p o z n a n i e :  F ractura  sclopetaria  c o m m in u tiva  dia-
ffh y se o s  fem . sin.

W y w i a d y :  R a n io n y  ku lą  k a ra b in o w ą  pod  Z b a ra ż e m  dnia
12. VII. 1919. O d e s ła n y  do L w o w a  na  T ech n ik ę  w dob rem  u s r o n o -  
waniu. Opuścił  szpita l  dn ia  10. X. 1919.

S t a n  o b e c n y :  D nia  17. VII. 1919. W s t r z a ł  wielkości k a ­
libru kuli k a rab in o w e j  w  'U  górnej  uda  lew ego  po st ron ie  w e w n ę trz ­
nej,  w y s t r z a łu  b rak .  K o ń c zy n a  w  m ie jscu  ran ien ia  n iep raw id łow o
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ruchojna ,  lekko obrzęk ła .  R a n a  zask lep iona  i p o k r y ta  opatrnnkifcin 
K o ń c zy n a  J^ g u i io im  k-rótsza o 4 cm. s to p a  po odjęciu 
o p a tru n k u  s z y n o w e g o  okazallr®®sklonnośe s k rę c e n ia  n a ® w n ą t r z .  
P o ru s z e n ia  k o ń c z y n ą  b j - d z y  bolesne. T e m p e r a tu r a  p ig k  badaniu  

B p .8, t ę tn f i . r e g u la rn e ,  silnie napię-te 88 na  m inutę .  JAzyk w ilgo tny .  
P.rzUświetienie p rom ien iam i R o e n tg e n a  (zgięcia  nie robiono ze 
względu  na  m a ły  z a p a s E d y t )  w y k a z u je :  D isloca tio  ad a .\im , peri- 
pheriam  e t lo ng itudm en i cum  c o n ira d io n e . L iczne od łam ki k iM n e
i cztjści pocisku, u szk o d zen ie  kości na  p rzes t rzen i  10 cm.

L e c z e n i e :  Dnia  19. VII w kręcen ie  g ro tu  S te inm aiina
3 mm. g rubego  w  część  n a s a d o w ą  kości goleniowcj w kierunku po ­
p rzeczn y m ,  w  zniląSIileniu k ró tk iem  m o rf in o w o -e te ro w em . Zabieg  
w przec iągu  3 m inu t  ukończono ,  poczem  za ło żo n o  o p a tru n e k  asćp-  
ty c z n y .  Na w y s ta j ą c e  k o ń c e  g w o ź d z ia  włożono  k lam rę  ^ t e im n a n n a  
H i  k tó rą  od tej chwili  z aczę to  nac iąg ać .  U łożono  ehorego  na tóżku 
z u rz ąd z en ie m  F lorsch t itza  i zalożf&io '-wyciąg w  lękkiem zgięciu 
k o ń c z y n y  w  s ta w ie  k o la n o w y m ,  o b c ią ża jąc  w y c ią g  siłą 7 kg.
W  dniach  30., 21., 22. i n .  VII. codziennie  d o d a w a n o  po 2 kg. ob­
c iążen ia  tak ,  że 23. VII. w y n o s iło  ono k w g .  k tó ra  to siła d z ia ła ła
aż  do  8. VIII. t. j. p rzez  17 dni.

Od S. VIII-. do 10. VIII. o d e jm y w a n o  s to p n io w o  aż  do 5 kg.
Od 10. VIII. do«20. VIII. d z ia łam  siła  1 l f l .  t. j. p r z e z  dni Id.
W  dniu ty m  zd ję to  w y c ią g  zupełn ie  i w y ję to  SfOt, k tó r y  p o z o s t a ­
w a ł  p rz e z  35 dni. D łu g o ść  k o ń c zy n  obu w y n o s i ł a  92 cm. S k r ó c e ­
nia niem a.  K o ń c z y n a  u s ta w io n a  w  linji p rc H e j .  Kolano łe w e  o b r z ę ­
kłe  'w o b w o d z ie  36 cm. P r a w e  34. ojjjj. R u ch o m o ść  c z y n n a  w  k o ­
lanie l ew em  oko ło  45.

Dniai 27. VIII. rank i  po groc ie  ‘b ez  r e a k e y j  ]% k ry te  s t ru p em .  
C l io ry  p o z o s ta w io n y  bez  ż ad n e g o  us ta len ia  z p o w o d u  .silnego z r o ­
stu i w y c lu w a m e j  m ocnej  k o s tn in y  w m iejscu z łam ah ia .  Roentgen 
w y k a z u je :  w  zdjęciu od p rz o d u  ku ty ło w i  z ro s t  w  lin ji idealnej

R yc .  11.

z w id o c zn c m  ustrfwi&niem l icznych  oitHmSjgjr  SjBBtnycii w liuji 
pod łużne j  ( ryc .  11). W  zdjęciu  (ryc .  12), w e w n ę t r z n o - z e w n ę t r z -  
nem k o n t ro ln e m ,w id o c zn e  n i e b a c z n e g o  s to p n ia  p rz e su n ię c ia  o d ­
ła m k a  o b w o d o w e g o  ku ty ło w i  us ta lo n e  silną kostniim. Dn.
11. IX. 1919 p o z w o lo n o  c h o re m u  chodzić  na  raz ie  o kuli i z a s to s o ­
w a n o  leczen ie  n a s t a f c w e .  Dnia  1U. X. 1919 ( rucl iy  w  jŁ>l|nie n o r ­
malne ,  chodzi bez  p o m o t P  lfcsok) o d e s łan o  c h o reg o  z w n io sk iem  
3 m ies ię cz n eg o  urkipu, p o c ze m  m a  się zg łos ić  do s łużby .

L. p. 4. C h m i e l o w s k i  Z Ę  g  m u n  t, 9. Esk .  lo tn icza .  Ur. 
1899 r., rz. kat.

R o z p o z n a n i e :  Fraot. sclup. f a n o n s  sin. co in m iuu tiya .
W y w i a d y :  Raniony'' dnia 12. VIII . 1919 [bod  J Ju b n em  kulą  

k a ra b in o w ą .  P r z e w ie z ie m y  do szp i ta la  na  T e c h n ik ę  dnia  16. VIII. 
w  u sz y n o w a n iu  b ez  u jęcia  b ioder .

S t a n  o b e c n y :  Dnia  17. VIII. kończym a łelwa w y k a z u je  
ru c h o m o ść  w  p o łow ie  d ługośc i  uda  l ew eg o  je s t  k r ó t s z ą - ' 6 cm, 
od  p ra w e j .  Bóle  p r z y  k a ż d e m  poru szen iu .  P r z e s t r z a ł  w  liuji s t r z a ł ­
k ow ej ,  w s t r z a ł  z p rz o d u  uda, w y s t r z a ł  od ty łu .  R a n y  p o k ry te  
s t ru p e m  nie ropieją.

■  c z e n i e :  D nia  17. VIII. z a łożen ie  yyyciągu S te m m a u n a  
g ro t  w  o d u rz en iu  e te r o w e m  p r z e p r o w a d z o n o  p rz e z  k ły k c ie  kości 
udow ej,  poczem  caJŁ n o g ę  u łożono  n a  a p a ra c ie  Ans ina  o b c iąża jąc

k o ń c zy n ę  7 kg. C iep ło ta  c ia ła  u t rz y m u ją c a  się" przed  zalożenierff 
ustartyija na  ,38", o p a d ła  w pierkvszycl^3rclnia-eli do 3S.8T o d tąd  Stale  
p rzez  ca ły  czas  leczenia u t r z y m u je  się. W  dniach 18., 19., 21)., 21. 
i 22. VIII. J t rd aw an o  c o c p o n u ie  po 2 kg. obc iążenia  tak, jće 28. VIII. 
u s ta la  § k  w y c iąg  koifczynę siłą 15 kg! W  15 dniu wyifiagu t. j. 
30. VIII. p o m ia r  k o ń c zy n y  w y k a z a ł  3 cm . w y d łu żen ia .

R yc .  12.

W  dniach  n as tęp n y c h  o d e jm y w a n o  po 2 kg. c ięża ru  tak, że 
p E y  obciążeniu  10 kg. d ługość  k o ń c zy n  była  z p o w ro tem  ró w n i .  
Z tern o b f iB e u te m  ćliory  leżał  aż  do i-go  paźdz ie rn ika  1919 W k tó ­
r y m  to  dniu ztljęhjj, w.yciąg.

E k s ten z ja  t rw a ła  z a te m  p rzez  46 dni t. j. od 17. VIII. do
1. X. G ro t  w y j jg jg  zd jęcie  lyoąntgouologiGjaic i zatyłłżeuic o p a tru n k u  
gipsoyvego. R u c l J p  [s tawie  k o l a n o w y m  90". Po  4 ty g o d n ia c h  zdję to  
gips i eh ó n r  zać zą ł  leczenie następow e.  Zdjęcie  roen tgenow sk io  
w linjj p rzedn io - ty ine j  (ryc.  13) w y k a z u je  t. zw. m o ty lk o w a te  roz-

R y c .  13.

szczepienie  kośei z ro śn ię te  w  lin ji idealnej be?, p rzesun ięc ia .  Na 
zdjęciu  bocznem  (ryc.  14) w idoczne  ułożenie  O dłam ków ró w n i®  
w osi idealnej,  tteięki znak o m ite j  meclianice  zaczep ien ia  w y c iąg u  
i dz ia łan iu  p o d p o ry  tw a rdej  a p a ra tu  Ansina.

L. p. 5. P  o r. .1 a  u D c i n k  ó w, ur. 1892, Mielec.
P r z y j ę ty  do S zp i ta la  dnia 18. III. lp l ’9.
R o z p o z n a n i e :  F r a d u r a  sc lo p d a r ia  lem o ris  min. 
W y w i a d y :  R aniony  kulą  k a r a b in o w ą  dnia  18. III. 1919 

w  D o m a rżu ,  o p a t r z o n y  p ro w iz o ry c z n ie  i w  kilka godz in  po z r a ­
nieniu p r z y w ie z io n y  na oddział.
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Śle p y  p o s t r z a ł  uda  l ew eg o  w  Vs górne j  uda l ew eg o  po s t r o ­
nie p rzedn ie j .  W  okol icy  k r ę t a r z a  w ie lk iego  d u ż y ch  r o ż m ia r ó w  
k rw ia k .  B.óle b a rd zo  silne.

R y c .  14.

S t a n  o b e c n i ’: N a w e t  u sz y n o w a n a  k o ń c zy n a ,  p rz y  na j-  
lżp iszem  po ru szen iu  k o ń c z y n ą  w y k a z u je  n iez n ac z n e  sk ro - '  
cenie,  ad d u k c ję  i r o t a J ję  na-ze,wnątz. R o e n tg e n  dnia 1JM 111. 1919 
w y k f tza ł :  Z łam an ie  tuż  ppd k r ę ta r z y m  kośc i  u d o w e j  Io y e j  w  '/a 
górnej.  R o z sz c z e p  s ięga  d a leko  aż  do t rzo n u  kości.  P o c i sk  tkwi 
w  oko l icy  k r ę t a r z a  w ie lk iego  (ryc .  15).

R yc .  15.

L e c z e n i e :  Dnia 19. III. w  n a rk o z ie  e te ro w e j  za ło żo n o  
g ro t  S te i in h a n ń a  p rz e z  k ły k c ie  kości udow ej1 p o S e m  % iwieszono  
k o ńH jynę  n a  łóżku F lo rsc h i i tz a  z obc iążen iem  7 k lgr.  d o ch o d ząc  
już 23. III. do  15 klgr.,  k tó re  to obc iążen ie  poz^stętFo do 7. V. 
1919 t. j. przez- 50 dni. B e z p o ś red n io  po założen iu  w y c ią g u  bóle  
zn ik ły  zupełn ie  tak ,  c h o ry  w  godzinę  po za łożen iu  g w o ź d z ia  
sw o b o d n ie  o dda je  się l ek tu rze .  U s ta w ie n ie  kończyn}  w  silnej ab-  
duke.ii. "Dnia 15. IV. 1919 k r w ia k  zupełn ie  z r e s w b o w a n y .  R a n a  
w s t r z a ł o w a  zago jona .  C iep ło ta  w  p i e r w s z y c h  d n iach  n a jw y że j  
37.6". N as tęp n ie  u t r z y m u je  się do 37.4". Unia  7. V. zdjęcie  w y c ią g u  
i w y ję c ie  g rotu ,  ch o rem u  zez w o lo n o  w s ta w a ć ,  p ń i a  9. V. z ro s t  
s ł a b y  w  n a s tę p s tw ie  cze g o  z a u w a ż y ć  się  daje  abclukcja Aotidggyny. 
Z t ęg o  p o w o d u  za ło żo n o  o p a t ru n e k  g ip so w y  u s t la ją cy  od p a sa  
•b iod row ego  p rz e z  s to p ę  ffe do  pa lców .  W  o p a tru n k u  choaz i  c h o ry  
o ku lach .  Dnia 2U. VI. zd ję to  gips, z ro s t  silny. D łu g o ść  obu k o ń ­
c z y n  87 cm. R u c h y  w  kolanie  m o ż l iw e  do k ą ta  45".

Zdjęcie  ro lą i tgena  flgpL 16) w y k a z u je  us taw ien ie  o d łam k ó w  
k o s tn y c h  w  idealnej pozycji ,  z w g o jo u y m  pociskiem  w  okolicy  
k r ę t a r z a  d użego  i z czę śc ią  kuli k a ra b in o w e j  w  m iB u ia c h .  R p j ł  
szczep  s ięg a  g łęb o k o  aż  do t rzo n u  kości.  NachyleiBb szy jk i  do 
trzonu  norm alne .

R y c .  16.

L. p. 6. P  1 u t o n  o w  y  .1 ó z c f F 1 u s s, 9 k o m p a n ja  S t rz e l ­
ców lwowskich 40 p. p„ rei. mojż .,  ur.  1S97 r.

P rz y b y ł  do  szp i ta la :  13. V. 1919. Opuścił szpita l  dn ia :  
3. VII. 1919.

R o z p o z n a n i e :  F ractnra  sc lopcturia  fem o ris  sin isfrL
W y w i a d y :  R a n io n y  dn ia  113. V. 1919 kulą k a rab in o w ą  pod 

Z aszk o w e m , c l ó s t ^ i o n y  na  o d d l ra t  w p ro w izo ry czn e j  szyn ie  
w  kilka godzin  po zranieniu .

S t a n  o b e e n y :  P r z e s t r z a ł  uda  leWego. W s t r z a ł  na  p rz e d ­
niej powierzchni  uda lew ego  w poło-Wie d ługośc i  w L/.i dolnej, w y ­
s t rz a ł  od tył li 3 palce  p ow yżej  k ły k c ia  S e w n ę t rzn eg o  uda .  K o ń czy n a  
p r a w a ®  cm, lewa 77 cm. S k ró cen ie  4 JflS K o l a W ó p | f l k ł e ,  bole- 
snośćg  zim'ćl;Siego stopnia-  p rz y  p o ru s jH i iu ,  wygięcie  n ienorm alne  
k o ń c z y n y  w m iejscu z łam an ia .

R y c .  17.

L e c z e n i e :  Dnia  15. V 1919 za ło żo n o  gro t  S te in m as j ia  
p rzez  k łykcie  kości goleniowej w  uśpieniu e te ro w em  i zaw ieszono  
k o ń c zy n ę  na  łóżku F lo r s c h i i t z -W a e g n e ra  o b c iąża jąc  w y c iąg  i l ł ą  
6 kg. C h o ry  bez gorączk i .  Dnia 7. V. d o d a n o  3 kg. dn ia  19. Y- d o ­
dano  2 kg. Dnia  21. V. ca ła  siła  w y c iąg u  w y n o s i  15 kg.



554 POLSKA GAZETA LEKARSKA Nr, 28. 1926.

P n ia  30. VI. zd jęcie  w y c iąg u .  Obie k o ń e z y n y  rów ne j  długości  
81 cm. R u c h o m o ść  k o lan a  pkoło  45 stopni. Z a ło żo n o  o p a tru n e k  
g ip so w y  w  k tó r y m  c h o r y  chodzi  o kulach, l in ia  3. VIT. 1919 zd ję to  
o p a t ru n e k  g ip so w y .

C h o r y  r o z p o c z y n a  leczen ie  n a s tę p o w e .
Zdjęcie  ro e n tg e n a  p rz ed n io - ty ln e  (rye .  17) w y k a z u je  u s t a ­

w ien ie  o d ła m k ó w  w  idea lnej  osi b e z  p rzesu n ięć ,  z r o s t  si lny. 
W  zdjęciu  b o c z B r h  ( ry c .  18) n a to m ias t  w id o c z n e  us taw itm ie  o d ­
ła m k a  k o s tn e g o  w y b i te g o  z oko l icy  p o n ad  k ły k c iem  z e w n ę t r z ­
nym  w  form ie  p r o s to k ą ta  w ie lk o śc i  3 X 5  cm.

R y c .  18.

L. p. 7. S z e r e g o w i e c  B u r d a  S t a n i s ł a w ,  8 p. p., 
9 kom p. S ta n  w olny .  Rolnik.  Ur.  1893 r. w  C zęs tochow ie .  Rz. kat.  

R o z p o z n a n i e :  F ractura  com plicą tą  co m m in a tiv a  tem o ris
d e x tr i.

W  leczen iu  od  dnia  20. VI. do dn ia  10. VIII. 1919. 
W y w i a d y :  R a n io n y  dn ia  17. VI. 1919 pod B rz e ż a n a m i  

ku lą  k a r a b in o w ą ,  d o s t a w io n y  na  o ddz ia ł  w  u s z y n o w a n iu  p r o w iz o ­
rycznemu

S t a n  o b e c n y :  W s t r z a ł  n a  p rzed n ie j  p o w ie rzc h n i  uda 
p r a w e g o  w  linji ś ro d k o w e j  w  lU górne j,  w y s t r z a ł  na  s t ro n ie  t y l ­
ne j  w  linji ś ro d k o w e j  poniże j  fa łdu  p o ś la d k o w e g o .  Kość  z łam an a .  
K o ń c z y n a  w  addukcji  i sk rę c e n iu  n a  w e w n ą t r z  k r ó t s z a  o 4 cm. 
C iep ło ta  c ia ła  w ie c z o ra m i  d o chodzi  do 38” s ta n  o g ó ln y  do b ry .

szo n o  k o ń c z y n ę  na  łóżku F lo r s c h i i t z - W a e g n e r a  w  p o c z ą tk o w e m  
obciążen iu  7 kg. Siłę  w y c ią g u  z w ię k sza n o  s to p n io w o  tak ,  że  od 
dnia  26. VI. dz ia ła  s ta le  siła  w ie lkośc i  15 kg. O d  dn ia  2 6 j | ? L  c h o ­
r y  b ez  g o rą cz k i ,  r a n y  w s t r z a ł o w e  p fc y sch n ię te .  U łożono  k o ń c z y ­
nę w  abdukcj i  s to p n io w o  z w ię k s z a ją c  k ą t  odchy len ia .  Dnia 7. VIII. 
1919 zd ję to  w y c ią g  i w y ję to  g ro t  k t ó r y  tk w i ł  dni 48 i nie p o w o ­
d o w a ł  ż ad n e g o  o d c z y n u  zap a ln c g ę .  Z ro s t  silny, s tw ie r d z o n y  z d ję ­
ciem r o e n tg e n a  ( ry c .  19).

U s ta w ie n ie  o d ła m k ó w  p o łą c z o n y c h  ze so b ą  silną k o s tn in ą  
w linji idealn ie  p ro s te j  b ez  p rz em ie sz c ze n ia  o d łam k ó w .  Z d e fo rm o ­
w a n e  częśc i  poc isku po s t ro n ie  w e w n ę t rz n e j .  D ługość  R u  k o ń c zy n  
9,3 cm. R u c h y  w  s t a w a c h  m ało  og ran iczone .

L. p. 8. S z e r e g o w i e c  M r o z o w s k i  L e o n ,  19 p. p., 
2 komp. Ur.  19&0 r., U yszkow iec  pow. Ł ow icz .  Rzi kat.

W  leczeniu od dnia  30. IV. 1919 do 15. VIII. 1919..
R o z p o z  n a n i e: F ra c tu ra  co m plica ia  c o m m in u tm i clia-

p h y sg o s  j e m o r is  s in isiri. V. slop. fem o ris  d ex tr i.
W y w i a d y :  R a n n y  dnia  30. IV. 1919 w  Glinnej kulą  k a r a ­

b inow ą,1#  ząępatrzon-y , u sz y n o w a n y  i z a r a z  d o s ta w io n y  na  oddzia ł  
w  ki lka  godzin  po zranieniu .

S t a n  o b e c n y :  Dnia  30. IV. 1919 p r z e s t t A ł  p o p rz ec zn y  
u d a  lewego w po łow ie  d ługośc i  zc  z łam an iem  kości udowej.  R an a  
w y s t r z a ło w a  po sfropie  w ew n ę trzn e j  o b rzeg a ch  p o sz a rp a n y c h  
wielkości dwudz.icsto g roszów ki .  Kolano i udo obrzęk łe ,  oolesne. 
Na udzie  p ra w e m  p o s t rza ł  ś lepy  kulą  k a ra b in o w ą  na  s tronie  
p rzedn io -w ew nętrz i te j  w okol icy  p achw iny .  R a n a  ta  wielkości ko- 
ronów ki  o b rz eg a ch  p o sz a rp a n y c h ,  okolica  ob rzęk ła  bolesna. Z r a ­
ny  w y d o b y w a  się p ły n  su ro w ic zo -k rw aw y .  Z ało żo n o  p p a t n m e k  
s z y n o w y  i1 o p a t ru n e k  a se p ty c z n y .  Dnia  1. V. 1919 w uśpieniu chlo- 
ro fo rm o w e m  z a ło żo n o  g ro t  p r z e z  k ły k c ie  kośc i  go len iow ej  lew ej 
i z aw ieszo n o  k o ń czy n ę  na  łóżku FlorsHjfffc:-Vficgn4jMi pod d z ia ­
łan iem  siły  7 kg. Nakłucie  k o lan a  lewego w y k a z u je  obecność  p ły ­
nu su ro w ic zo -k rw aw eg o  w  ilośpi L2 cm'1 C h o r y  g o r ą c z k u j e  do Bp.2. 
Na udzie  p r a w e m  r a n a  rop ieje  i z m u s z a  do nac ięc ia ,  k tó re  dnia
2. V. 1919 w  k ró tk o trw a łem  uśpieniu w y k o n an o .  Głęboko  w m ięś­
niach tkwił z d e fo rm o w a n y  pdSłsk k a r a b in o w y  k tó ry  usunięto ,  a po ­
sz a rp a n e  i n a l i t e m  ob łożone  brzegi  w yc ię to .

D n i a  3. V.  c i e p ł o t a  c i a ł a  z M>.2 o p a d a  l a n o  d o  
37.4, p o  p o ł u d n i u  z a ś  d o  36.5 p p c z e m w  i e c z o r o vn 
k r w o t o k  ż ^ l n y  z r a n y  n a  u d z i e  p r a w e m  k tó r y  z a t a ­
m o w a n o  p rz e z  s ilnie jsze  uc iśnienie  o p a tru n k u .  D nia  5. V. zm iana  
o p a tru n k u .  |

D n i a J .  V. 1919 s i l n y  k r w o t o k  z r a n y  na  udzie  p r a w e m  
z m u sza  do n a ty c h m ia s to w e g o  p o d w ią z a n ia  art. c t v en a  fem o n ilis  
pro fu n d a . P o  pod w iązan iu  t len i ii ifuzja  soli fizjologicznej w ilości 
1 litra.

Od dnia 8. V. do  15. V. s to p n io w e  d o d a w a n ie  c ię ż a r ó w  tak, 
żc  w  dniu 15. V. s i ła  w y c ią g u  w y n o s i  na  k o ń c zy n ie  lew ej  15 kg. 
O p a t r u n e k  zm ibniano  co 2— 3 dni na  udz ie  l ew em  i p ra w e m ,  k tó ­
ry c h  r a n y  silnife ropieją.  C iep ło ta  c ia ła  u t rz y m u je  się w y J p  de  
40" C.

R y c .  19. R y c .  20.

L e c z e n i e :  D nia  20. VI. 1919 za ło żo n o  g r o t  S te in m a n n a  O d  dnia  15. V. sp a d e k  c ie p ło ty  do  38° C, r a n y  go ją  się  p ra w i -
w  zn ieczu len iu  m ie jsc o w em  p rz e z  k ły k c ie  kośc i  u d o w e j  i z a w ie -  d ło w o .  Od dn ia  29. V. c h o r y  b e z  g o rączk i .  K o ń c z y n a  l e w a  o 2 cm.
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od p ra w e j  d łuższa .  Z m nie jszen ie  si-ły w y c ią g o w e j  do 13 kg. k tó ra  
dz ia ła  a ż  do 12. VIII. w  k tó r y m  to dniu zćjąftu w y c ią g  i usun ię to  
grot .  G r o t  tk w i ł  104 dni. Z ro s t  silny, r a n y  zago jone .  R oen tgen  
w y k a z a ł  ( ryc .  20) u s ta w ien ie  o d ła m k ó w  w  dobre j  pozycji  i silną 
kostn inę.  D łu g o ść  obu k o ń c z y n  r ó w n a  w y n o s i  89 cm.

L. p. 9. S z e r e g o w i e c  i S  k a r c z u k J a n ,  39 p. p., 
10 kompan.ja , nr. 1890 r. W ie ś  C z a h a r y  pow. Z baraż .

R o z p o z n a n i e :  F ra c ta ra  com plica la  (sc lo p ) fem o ris  si-
nislri.

W  szpita lu  od  29. VI. 1919 do 25. XI. 1919.

W y w i a d y :  R a n n y  dnia 21. VI. 1919 ku lą  k a ra b in o w ą .  L e ­
c z o n y  w  szp ita lu  p o lo w y m  gdzie  p rz e b y ł  o p e rac ję  ce lem  w y ję ­
cia poc isku.  P r z y b y ł  na  oddzia ł  w  t rz e c h  d o b rz e  u s ta la jąc y ch  
sz y n ach .

S t a n  o b e c n y :  Dnia  30. VI. 1919. C iep ło ta  c ia ła  37.3, t ę t ­
no 85 u d e rz e ń  na  m inutę ,  d o b rze  nap ię te ,  ró w n e .  R a n a - w s t r z a lo w a  
4 p a lc e  p o w y ż e j  k ły k c ia  ż e w n ę t r z n e m  k o lan a  l ew eg o ,  w y s t r z a łu  
b rak ,  p o c isk  u tkw ił.  Na p rzo d z ie  u d a  l ew eg o  w  p o ło w ie  d łuarf jH  
tegoż ,  r a n a  p o o p e r a c y jn a  d ługośc i  oko ło  7 cm. nie s ą y ta .  W  okol icy  

I r a n y  n i e p r a w id ło w a  ru ch o m o ść .  Silne bóle  p r z y  p o ruszan iu .
K o ń c zy n a  le w a  k r ó t s z a  o 8 cm. od p ra w e j ,  sk rę c o n a  na 

z e w n ą t r z .
Dnia  3. VII. c iep ło ta  c ia ła  w ie c z o ra m i  nie dos ięga  38. P r z e ­

św ie t len ie  R o e n tg e n em  w y k a z u je :  S p i ra ln e  z łam an ie  t rzo n u  kości  
u d o w e j  lew e j  z  ro z p ry ś n ię te m  ją d re m  kuli k a ra b in o w e j  w ł t r z e c h  
m ie jscach  m ięśni  uda.

L e c z e n i e :  D nia  3. VII. 1919 za ło żo n o  w  znieczuleniu 
m o r f in o w o - e te r o w e m  S te in m a n n a  p rz e z  n a sa d ę  g ó rn ą  kośc i  gole-  
n iow ej ( k o l e H g s a  sł. med. K ra u z ó w n a )  p o c ze m  po założen iu  o p a ­
t ru n k u  a s c p ty c z n e g o  u m ieszczo n o  c h o re g o  w  ń f a ra c ie  Ansina,  
o b c iąża jąc  w y c ią g  siłą  6 kg.

W  dniach  4. VII. 5. VII. 6. VII. 7. VII. i 8. VII. d o d a w a n o  po 
2 k i lo g ra m y  i po 1 kg. tak ,  że  iw  dniu 8. VIII. obc iążen ie  w y n o ­
siło 15 kg. C iep ło ta  c ia ła  w  drug im  dniu w y c ią g u  o p a d ła  do 
n o rm y .

Od 24. VII. do 7. VIII. zm nie jszo n o  s to p n io w o  siłę w y c ią g u  
do 10 kg. z p o w o d u  w y d ł u ż e n i a  k o ń c z y n y  o 2 cm. 
Dnia  7. VIII. t. j. po 30 dn iaęh  w y c ią g u  u sun ię to  g ro t  i zd ję to  w y ­
ciąg. R u i n ą  w  ko lan ie  c z y n n e  90'M Kolano lew e  w  o b w o d z ie  48 
cni. p r a w e  45 (o b rzę k  ko lana) .  Długoś'ć obu k o ń c zy n  r ó w n a  w y n o s i  
104 cm. R a n a  po  g w o źd z iu  b e z  reakc ji ,  r a n a  p o o p e ra c y jn a  s ję 
p ra w id ło w o .  Zdjęcie  r o e n tg e n o w s k ie  (Ryc .  21) w jk a zu . ie  u s t a w ie ­
nie o d ł a m k ó w  w  linji p ro s te j  z w y tw o r z e n ie m  k o s tn in y  po bokach .  
S k ró c e n ie  w y r ó w n a n e .

Ryc.  21.

Dnia 7. VIII. 1919 z a ło żo n o  o p a t ru n e k  u s ta la ją c y  g ip so w y  
od b io d ra  aż  do pa lców .  C h o r y  chodzi o kulach .  Dnia 8. IX. zd ję to  
o p a t r u n e k  g ip so w y  i z a s to s o w a n o  leczen ie  n a s tę p o w e ,  dnia  25. XI. 
o d e s ła n o  c h o re g o  do oddz ia łu  z w n io sk ie m  3 m ies ięczn eg o  urlopu.

C. d. n.

OCENY.

G e o r g e s  L i e b a u l t :  N o tio n s d 'o to  - rh in o ia ry m o lo g ie
d 1'nsage (fes prac tic iens. Doin a  P a r i s .  22 fr. zes.

W ia d o m o śc i  z z a k re su  s c h o rz e ń  g ó r n y c h  d ró g  o d d e c h o w y c h  
i ucha  dla u ż y tk u  l e k a r z y  ogólnie  p ra k ty k u ją c y c h ,  p oda je  au to r  
o ry g in a ln ie  jako  p ię tnaśc ie  p o g a d an e k ,  z k tó r y c h  dz ies ięć  p i e r w ­
sz y c h  obejm uje  sc h o rz e n ia  g a rd ła ,  k r tan i  i nesa ,  a  p o z o s ta ły ch  
pięć  —  ucha.  Tytuły} p o g a d a n e k  są  n a s tęp u jaq ^ : j ł l f t s tre  zapa len ia  
g a rd ła ,  rop ień  m ig d a lk o w y ,  z a b u rz en ia  n e r w o w e  g a rd ła ,  p rz e ro s t  
m ig d a łk ó w ,  c h ry p k a ,  tBr.głos i z ab u rz e n ia  g ło so w e ,  n ied ro żn o ść  
nosa ,  n ie ż y ty  nosa ,  z ab u rz e n ia  o c z n o -c c z o d o ło w e  i c z a j z k ą w e  p o ­
chod zen ia  n o so w eg o ,  k rw o to k i  n o so w e ,  w e g e ta c j e  adeno ida lne ,  
dalej  zapa len ie  u cha  z e w n ę t r z n e g o  r.bok c ia ł  o b c y ch  i c zo p ó w  
w d sk o w in o w y c h ,  zap a len ie  uclm ś ro d k o w e g o  ostr.e, zapa len ie  
p rz e w le k łe  ropne ,  zajęcie  w y r o s t k a  su t teowego, w r e s z c i e  s c h o ­
rzen ia  s k le r o ty c z n e  ucha, w  k tó re  w licza  blizny, z ^ j s t y  i w ła ś c i ­
w ą  sk le ro zę  u cha  ś ro d k o w eg o .

P rz e c z y ta n i e  ty ch  p o g a d a n e k  u ła tw i  lek a rz o w i  ogólnie 
p ra k ty k u ją c e m u  w  p r z y p a d k a c h  codziennych  z o r ien to w an ie  się 
w ła ś c iw e  i sto&o'wnc łączen ie  z w ie lk ą  k o rz y śc ią  dla chorego .

A . B .

M a n o u k h i n e :  L eczen ie  g ru ź lic y  Ic u ko c y to lizą  sp o w o d o ­
w a n a  n a św ie tlen iem  ś le d z io n y .  P a r y ż  L92£.

A uto r  wigiiw:u.1-/a pojggie le u c o c y to ly s is  jako  sk u teczn e j  
o b ro n y  o rg an izm u  w o b e c  zakażen ia .  R o zu m ie  cn pod tą  n a z w ą  
c z y n n o ść  p e w n ™ h  f e rm e n tó w  t. zw . leucocy to lys in ,  n i s z c r a o 3| ch  
leu k o c y ty ,  dzięki  czem u uw aln ia ją ,  się  sp ecyficzne  p rz ec iw c ia ła ,  
k tó re  w y p e łn ia ją  p lasm ę  k rw i  i w z m a s Ł ją  o d p o rn o ść  c lg a n izm u .  
Tyjdh l eu k o cy to iy s in  d o s t a r c z a  ś led z io h j l  A n ta g o n is ty c zn ic  Tl®!ilają 
t. zw. an t i - lcu c o cy to ly s in y ,  p ro d u k o w a n e  p rz ez  w ą t r o b ę ,  k tó re  
u n iem oż liw ia ją  n iszczen ie  leu k o c y tó w ,  p o w o d u ją c  p rz « z  to lcuko- 
c y to zę .  W  org an izm ie  z d r o w y m  oba  te  fe rm e n ty B ie u t r a l iz u ją  się. 
P o d  w p ły w e m  k a ż d e g o  z ak a że n ia  n a s tęp u ję  pob u d zen ie  c z y n n o ś ­
ci śledz-iony, a w ię c  zw ięk sze n ie  się ilości leu k o cy to iy s in ,  p o w o ­
d u jąc y ch  silną  leu k o cy to ly s is ,  w y r a z e m  k tó re j  jes t  leukopenia.  
Na o b jaw  ten o d p o w ia d a  w ą t r o b a  w z m o ż o n ą  p ro d u k c ją  an ti leuko-  
cy to ly s in ,  co  z a h a m o w u je  l eu k o cy to ly s is ,  a to d o p r o w a d z a  do 
leukocytozSh O k re s  ten mija sz y b k o ,  ś ledz iona  z n o w u ż  o d p o w ia d a  
z w ięk szen iem  ilości leu k o cy to iy s in ,  p rz y ch o d z i  do w tó r n e j  leuko-  
penji  w s k u te k  m a s o w e g o  zn iszczen ja  leu k o c y tó w ,  na  czem  z a ­
z w y c z a j  s p r a w a  z a k ą l n a  k o ń c z y  się.

C h c ąc  w y z y s k a ć  tę  w ła ś c iw o ś ć  ś ledz iony  w  celu leczen ia  i 
g ru ź l icy  a u to r  p o b u d z a ł  ją do czy n n o śc i  p rom ien iam i R o en tg en a .  
S to s o w a ł  dayyki b a rd z o  m ałe ,  n a jp ie rw  w  d o św ia d c ze n ia c h  na 
z w ie rz ę ta c h ,  p o tem  n a  b a r d l J B d u ż y r n  m a te r ia le  ludzkim  (8 ty 
s ię cy  p rz y p a d k ó w ) .  Im s p r a w a  c h o r o b o w a  .c ięższa ,  tem  d a w k ę  
s to su je  mniejszą,  n a ś w ie t l a  r a z ' w  ty g o d n iu  p r z y  g ru ź l icy  p łuc,  r a z  
na  5 dni w  innych  p o s ta c iac h  gruź licy ,  nie w ięce j  jak  15 n a ś w ie t ­
lań  po sob ie  n a s tę p u ją c y c h ;  po 2— 3 m ies ięcznej  p r z e r w ie  'można 
c a ły  tu rnus  p o w t ó r z ® .  A u to r  l | c z y  sw o ją  metodą».wszelk ie  p o s ta ­
cie g ruź licy ,  nie w y ł ą c z a j ą c  r o z p a d o w e j  g ru ź l icy  plue. O b s ć r w a c ja  
I r w a la  8 lat;  s ta le  u z y sk u je  b a r d z o  z n a c z n ą  p o p ra w ę ,  w  p r z e w a ­
ża jące j  l iczbie  p r z y p a d k ó w  w y l & ig p i o ,  b ra k  n a w r o tó w ,  ś m ie r ­
te lność

M c tą d a :  ś ledz ionę  i t j św ie t la  się ty lk o  od p rz e d u  lub cd  ty lu  
z w ykluczen iem  wfftr.oby. D a w k a  •/*— 1 H m ie rzone  wedle  
S aboi iraud-N oire ,  ska la  H olzknech ta .  I ilter 1 Al. h =  25 cni.
1 m A lam pa g a zo w a ,  p rz e z  5 minut. T w u r f Ł ś ć  prom ien i  rad io -  
chrc.iK m e trem  H enoit  8—6. C h o ry c h ,  le i ra ju y ch  tą rne tedą  nie 
przćśwGelH się, a b y  n i l  z ad ra ż n ić  w ą t ro b y .

J. (Ihudyfc  (K raków ).

PRZEGLĄD PIŚMIENNICTWA.

Lijećnreki V,iesnik.

(Z agrzeb)  1926. Nr. 4.

P ro t .  Dr.  D r a g u t i n M a s e k :  O cia łach o b c yc h  iv g a rd kĄ  
krta n i, tch a w ic y  i p r z e ły k u .  Na p o d s ta w ie  obfi tego m a te rJ B u  (fo­
tografie^ o m a w ia  a u to r  p o s tę p o w a n ie .  Z a z n a c z a  jak  dSleko m oże  
się p o su n ąć  lek a rz  p ra k ty tó i iy ,  k ied y  w s k a z a n ą  t rac h e o to m ia ,  k ie ­
d y  s ta n o w isk o  w y c z e k u ją c e ,  jakie p rz y p a d k i  o d e s łać  do s p e c ja ­
l is ty  do bronclio  —  lub oeso fagoskop j i .

Dr. A. F. A r n  ś c k : O s to so w a n iu  a n t ig a flj p r z y  g ru ź lic y .  
1. O p ie ra jąc  się n a  p r a w ie  C o rn e ta ,  na  z ja w isk u  l y m p h o c y t o z *  
w  k o r z y s tn y c h  p o s ta c iac h  g ruź licy ,  n a  roli j ak ą  g r u c z o ły  limfa- 
ty cz n c  w ogó le  o d g r y w a ją  w  walce  z  infekcją ,  w s t r z y k iw a ł  au to r  
tu b erk u l in ę  w p r o s t  w  g r u c z o ły  o c zek u jąc  zw ięk szo n e j  p rodukcji
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n iw e cz n ik ó w .  2. U ż y w a ł  b ą d ź to  c z y s te j  tuberk ii l iny ,  b ą d ź  też  
rozcieńczeń.  3. T ą  d ro g ą  dochodził  pewniej i szybcie j  tło celu 
t. j. p o czuc ia  z d ro w ia ,  p ra w id ło w e j  c iep ło ty ,  a p e ty tu  i zn ikn ięcia  
p rą tk ó w .  Nie m oże  j e szcze  o rz ec ,  c zy  zd o ła  ty m  sp o so b em  d o ­
p ro w a d z ić  do z u p e łn eg o  w y ja ło w ie n ia  ognisk.

P r y m .  Dr. V j e k o s ł a w  K u ś a n :  D o św ia d czen ia  z  sanó- 
k ry s in u  M ollgaarda . S a n o k r y s in a  p rz e z  s w e  w ła sn o śc i  b a k te r io ­
bó jcze  dz ia ła  k o rz y s tn ie  p r z y  g ru ź l i c y  płuc.  W y k lu c z o n e  są 
c i ę ż k i e 'p o s t a c i e  r o z p a d o w e  lub p o w ik ła n e  g ruź licą  jelit. S a n o k r y -  
s ina  w y d z ie la  się  powoli,  s tą d  ła tw o  kum u lac ja  i z a t ru c ie .

Dr.  J a n k o  B o ż i ć :  L eczen ie  k i ły  d o u stn ie . Autor p o daw ał  
t rep a rso l ,  chw al i  t a k o w y ,  do o g ó lnego  r o z p o w sz e c h n ie n ia  jednak  
j e szcze  nie za leca .

Dr. F. G r o s  p i ć :  S p o so b y  i w y n ik i  król. le c zn icy  o r to p e ­
d y c z n e j  iv Z agrzeb iu . S p ra w o z d a n ie  z a  r. 1925.

S p r a w o z d a n ia  z  p iśm ien n ic tw a  i posiedzeń.
D o d a tek :  B ib l iog ra f ia  s ło w ia ń sk a  (po lska  b a r d z o  s z c z e g ó ­

ło w a) .  S p r a w y  z a w o d o w e ,  spo łeczn e .  Izba  l e k a r sk a  z ag rz e b s k a .
L e s z c z y ń s k i  (Lwów).

M edicinskij Żurnał Ś rodk ow ej Azji.

Nr. 1. T.  V. 1926. ( Taszkient).

P. C a  r e n  k o :  W  sp ra w ie  p a to g e n e zy , k lin ik i i tera p ii  
ropnego  .zapa len ia  g ru czo łu  p r z y u s zn e g o  w  przeb ieg u  ty fu su  p la ­
m isteg o . Z apa len ie  g ru c zo łu  p r z y u sz n e g o  jes t  jednem  z n a jc z ę s t ­
s z y c h  p o w ik łań  w  przeb ieg li  ty fusu  p lam is tego ,  k tó re  w y s tę p n ie  
już z w y k le  w  2-iin tygodn iu .  U m ie jsc aw ia  się  ono częśc ie j  w  p r a ­
w y m  g ru czo le  (6D'7n) i p r o w a d z i  do śm ierc i  w  20"/u. Zejście  ś m ie r ­
telne  w y s tę p u je  z w y k le  w  n a s tę p s tw ie  o b u s t ro n n e g o  za jęc ia  g r u ­
c zo łó w .  A u to r  z w r a c a  u w a g ę  na  podz ia ł  a n a to in o - to p o g ra f ic zn y  
g ru c z o łu  p rz y u sz n e g o ,  k t ó r y  d la  kliniki t eg o  s c h o rz e n ia  m a w a ż n e  
z n ac ze n ie  zc w z g lęd u  na ró ż n e  u m ie jscaw ian ie  się  s p r a w y  ro p n e j  
w  g ru c zo le ,  z w ła s z c z a  n a le ż y  pam ię ta ć  o m ożl iw ośc i  w y s tą p ie n ia  
s p r a w y  w  p ars p h a ry n g e a tis  g ruczo łu .  F lo ra  b a k te r io lo g icz n a  z a ­
pa len ia  g ru c zo łu  p rz y u s z n e g o  jes t  z w y k le  pospo l i tą  rop n ą .  B a d an ia  
h is to p a to lo g iczn e  a u to r a  p o tw ie rd z a ją  p r z y p u sz c z e n ie  pocho d zen ia  
s p r a w y ,  w y c h o d z ą c e j  od s t r o n y  ja m y  ustnej,  c h o c iaż  nic w y k l u ­
cza ją  inni a u to ro w ie  w  zu p e łn o śc i  e w en tu a ln o ś c i  k rw io p o ch o d n e j .  
Z t eg o  w z g lęd u  o d ż y w ian ie  c h o ry ch  na  ty fus  p lam is ty  p o w in n o  
c e c h o w a ć ,  zdan iem  au to ra ,  u ro z m a ic o n ą  s t r a w ą ,  z a w ie r a j ą c ą  obfi­
te ilości k w a s ó w  k tó re  zdo lne  b y  b y ły  do p o b u d zen ia  w y d z ie lan ia  
z e w n ę t r z n e g o  g ru c zo łu  p rz y u sz n e g o .  L ec ze n ie  ty c h  p r z y p a d k ó w ,  
w o b e c  b e z ra d n o śc i  ś r o d k ó w  z a r a d c z y c h ,  p o leg a  na  w c z e sn e j  i n te r ­
wencj i  ch iru rg iczn e j .  P r z y  tej okazji  a u to r  p o leca  p r z e p r o w a d z e n ie  
c ięc ia  w e d łu g  o p ra c o w a n e j  p rz e z  a u to ra  m eto d y .  Ś m ie rć  w  n a ­
s tę p s tw ie  zap a le n ia  g ru czo łu  p r z y u sz n e g o  w y s tę p u je  p rz y  ogó l­
n y c h  o b jaw ac li  p o so czn icy .  Ze s p o s t r z e g a n y c h  p o w ik łań  a u to r  z a ­
n o to w a ł  ro p n e  p rzeb ic ie  do  uclfłi z e w n ę t r z n e g o ,  różę,  g łę b o k ą  r o ­
p ow icę  szyi,  ró ż n e g o  ro d za ju  p o ra ż e n ia  n e r w u  t w a r z o w e g o  
i w r e s z c ie  p rze tok i  ś l inowe.

S. S i o n  i m:  N o w e zd o b y c z e  fiz jo te ra p ii. Z b io ro w y  re fe ra t.
M. P a r a d o k s ó w :  P rzy p a d e k  w ro d zo n e j p o tw o rn o śc i  

nosa . A u to r  opisuje  rozszczep ien ie  nosa  na  dw ie  od ręb n e  części 
n 10-letniego ch ło p ca .  Z ab ieg  o p e r a c y jn y  w  z upe łnośc i  u su n ą ł  w a d ę  
r o z w o jo w ą .

F. M i n e j k i s :  P rzy p a d e k  ciała obcego  tv e s icy .  O p e rac ja  
30-lc tu iego  c h o re g o  z p o w o d u  o b ja w ó w  zap a len ia  w y n  s tk a  r o ­
b a c z k o w e g o  w y k a z a ł a  z n a c z n e  p rzem ie sz c ze n ie  e s icy  Tu s t ro n ic  
p ra w e j ,  w  k tó re j  z n a jd o w a ło  się  d r e w n ia n e  c ia ło  obce ,  d lugcśc i  
20 cm w  k sz ta łc ie  c z ło n k a  m ęsk iego .  B io rąc  ped  u w ag ę ,  że t u ­
b y lcz a  ludność  T u rk ie s ta n u  c zę s to  z d r a d z a  sk ło n n o ść  do pede-  
rast j i ,  nie u lega  więc wątpliwości,  że i w  o m a w ia n y m  p rz y p a d k u  ciało 
o bce  d o s ta ło  się do  es icy  w  c za s ie  n ien a tu ra ln y c h  e k s c e s ó w  p łc io ­
w y c h .  P rz e b ie g  p o o p e r a c y jn y  b ez  p ow ik łań .

A. S t e k o l n i k o w :  W  sp ra w ie  w yp ełn ia n ia  sie  w y ro s tk a  
ro b a c zk o w e g o  iv c za sie  badania  ro cn tg cn o lo g iczn cg o . S a m o  w y ­
p e łn ian ie  się  w y r o s tk a  r o b a c z k o w e g o  m ie sz an k ą  k o n t r a s to w ą  nic 
je s t  w  stan ie  r o z s t r z y g a ć  w  s p ra w ie  zm ian  p a to lo g icz n y ch  tej 
częśc i  p r z e w o d u  p o k a rm o w e g o .  I dop ie ro  n ie r ó w n o m ie r n y  c h a r a k ­
t e r  w y p e łn ia n ia  się  w y r o s t k a  ro b a c z k o w e g o ,  obok  o g ran iczo n e j  
p r z e su w a ln o śc i  i upoś led zen ia  czy n n o śc i  m o to ry c z n e j  m e g ą  r o z ­
s t r z y g a ć  w  ro z p o z n a w a n iu  kl in icznem. Ściśle  u m ie jsc o w io n a  bo- 
l e sn o ść  z w r a c a  n a d to  u w a g ę  na  is tn ienie  z r o s t ó w  o k o lo w y ro s tk o -  
wycli .  A u to r  o p ie ra  p ra c ę  sw o ją  na  m a te r ja le  122 c h o ry c h  kli­
n icznie z b a d a n y c h .

D. K o g a n :  T ech n ika  w y p ęd za n ia  g lis t ta s ie m c o w y c h  zapo-  
m o cą  zg łę b n ik a  d w u n a stn ico w e g o .  Z u p e łn e  p o z b y c ie  się w  25 
p r z y p a d k a c h  glis t  t a s ie m c o w y c h  za  p o m o cą  b e z p o ś re d n ie g o  p o ­
dania  E x tr . filicis m a r is  ae ther. p r z e z  z g łęb n ik  d w u n a s tn i c o w y  
s tw ie rd z i ło ,  że  p a s o r z y t y  z n ik a ły  o d ra z u  w  ca ło śc i  w r a z  z g łó w ­

k ą  i m e toda  w sp o m n ian a ,  zd an iem  a u to ra  jes t  n a j lepszą  ze 
w z g lęd u  na d o s tę p n o ść  jej, z u p e łn ą  b e z b o le sn o ść  i m o że  b y ć  b ez  
o b a w y  s to s o w a n ą  n a w e t  u c h o ry c h  s e r c o w y c h .

W . J a n u sz  (Lwów).

W raczebnaja G azeta.

Nr. 1. r. 1926.

W . O s i p o w  i W.  Ł i i c z y n i u a :  L eczen ie  na  lim anach  
a u k ła d  n e rw o w y  w sp ó lc zu in y .  B a d an ia  a u to r ó w  s tw ie rd z i ły ,  żc 
b ło tn e  kąpiele,  s t o s o w a n e  na l im anach ,  w y w ie r a j ą  n iew ątp l iw ie  
sw ó j  w p t y w  na  z a c h o w a n ie  się  u k ład u  w sp ó lezu h ieg n ,  co  n a jw y -  
bitniej p rz e ja w ia  się  w e d łu g  d o s t r z e g a ln y c h  zm ian  w  od czy n ie  
A sch n e ra .  O d c zy n  ten jes t  n a j i s to tn ie jszy m  w s k aź n ik ie m  z a c h o ­
w a n ia  się nap ięc ia  w a g o to n ic z n e g o ,  k tó re  w  w ięk szo śc i  p r z y p a d ­
k ó w  w z m a g a  się  już b e z p o ś re d n io  po z a s to s o w a n iu  kąpieli b ło t ­
nych .  Do n o rm y  stan  ten p o w ra c a  z w y k le  dop ie ro  po u p iy w ie  
l r/a do 2 godzin.  Z ac h o w a n ie  się od czy n u  A s c h n e ra  w  przebiegli  
leczen ia  kąp ie lam i  b lo tn em i da je  l ek a rzo w i  p ew n e  d a n e  p ra k ty c z n e  
co do w s k a z a ń  i p rz e c iw s k a z a ń ,  a n iem niejsze  zn aczen ie  posiada  
ró w n ie ż  w  s p r a w ie  d a w k o w a n ia  i ś c i s łeg o  ro k o w a n ia  w  czasie  
leczenia.

S  c h a  b c n o w  a -M  i 1 1 e r :  W y n ik i  s to so w a n ia  p ró b y  D icka  
i uodporn ian ia  p rzec iw  p ło n icy . A u to rk a  s to s o w a ła  p ró b ę  Dicka 
u 500 dzieci i w  z upe łnośc i  p o tw ie rd z a  sw o is to ś ć  tejże.  P r ó b a  ta, 
zd an iem  jej jest  zupełn ie  n ieszk o d l iw ą  i nic w y w o łu je  o b j a w ó w  ani 
m ie jsc o w y ch  ani też  ogó lnych .  W  10 p r z y p a d k a c h  ud a ło  się jej  z o ­
bo ję tn ić  o d czy n  D icka  za  p o m o cą  s u ro w ic y  o z d ro w ie ń c ó w  po 
p rz e b y te j  p ło n icy  z d oda tn im  w y n ik iem .  C z y n n e  uodparn ian ic ,  
p r z e p r o w a d z a n e ,  w  m yśl  p rz e p i só w  a u to r ó w  a m e ry k a ń s k ic h ,  p o ­
c iąga  za  sobą  zm ianę  o d c z y n u  d o d a tn ie g o  Dicka na u jem ny.  
W  czas ie  u o d p a rn ia n ia  c z y n n e g o  da je  się  z a n o to w a ć  pew ien  o d ­
se te k  p r z y p a d k ó w  o o b ja w a c h  o d c zy n u  ogólnego ,  k tó re  to o b ja ­
w y  z re sz tą  mija ją  nic p o z o s ta w ia ją c  s z k o d l iw y ch  n a s tę p s tw .  D o­
ty c h c z a s ,  (m inęło  w p r a w d z ie  z a le d w ie  9 m ies ięcy )  nik t  z u o d ­
po rn io n y ch ,  p om im o p a n o szen ia  się su ro w e j  epidemji,  nic z a c h o r o ­
w a ł  na p łonicę .

I. F e j g i n a :  P łon ica  w  w ieku  o se sk o w y m .  A u to rk a  w c ią ­
gu 8 m ies ię cz n eg o  o k re su  sp o s t r z e g a ł a  1(1 p rz y p a d k ó w  zachorze l i  
na  p łon icę  w ś r ó d  osesk-ów. W  żad n y m  z ty c h  p r z y p a d k ó w  nie 
sp o s t r z e g a n o  p ło n icy  p o m ię d z y  m atkam i,  marfikaini ty ch że ,  lub 
w ś r ó d  p e rso n e lu  p o m o cn iczeg o ,  a z ak a że n ie  n a s tąp i ło  w d ro d z e  
p rz y p a d k o w e j ,  z a w le c z o n e  n iew ą tp l iw ie  od z e w n ą t r z .  P r z e b ie g  
c h o r o b o w y  w  8 p r z y p a d k a c h  b y ł  zupełn ie  t y p o w y ,  w  2 z aś  p o z o ­
s ta ły c h  p r z y p a d k a c h  w y ró ż n ia )  się  n ie z w y k ło śc ią  zmian,  k tó re  
ro z p o c z ę ły  się p ie rw o tn ie  od o b rz m ien ia  g ru c z o łó w  c h ło n n y ch  
licz zmian w id o c z n y c h  n a  b ło n ac h  ś lu z o w y c h  g a rd ła .  Dalej 
w o b u d w u  p r z y p a d k a c h  u d e rz a ł  b ra k  w y s tą p ie n ia  jak ichko lw iek  
zm ian  na języ k u .  W  jed n y m  z ty ch  p r z y p a d k ó w  w y s tą p i ły  nad to  
o b ja w y  z a jęc ia  p o so c z n ia o w e g o  wiciu  s t a w ó w .  O p isy  pod o b n eg o  
rodza ju  p r z y p a d k ó w  w z b o g a c a ją  n iew ą tp l iw ie  sy m p to m a to lo g ię  
o b ra z ó w  p łon icy  w wieku o se sk o w y m .

D. K o g a n :  Z n a czen ie  r o z p o zn a w c zy c h  badań k rw i u żo -  
in d ko w o -c h o ry ch .  Autor,  p o w o łu jąc  się na  liczne p ra c e  Prof. 
R e n ck icg o  zc  L w o w a ,  p rz y s tąp i )  do  p rz e p ro w a d z e n ia  b ad ań  k rw i  
w  34 p r z y p a d k a c h  w r z o d u  t r a w ie n n e g o  ż o łą d k a  i d w u n a s tn ic y  
o r a z  w  II  p r z y p a d k a c h  sc h o rz e ń  ra k o w y c h ,  k tó re  s tw ie rd z i ły ,  
żc  w  p rzeb ieg u  s p r a w  w rz .odz ie jących  da je  się s ta le  z a u w a ż y ć  
pew n a  sk ło n n o ść  do policetenij i,  w  p rzeb ieg u  z aś  s p r a w  ra k o w y c h  
p e w n e  zm nie jszen ie  się  ilości b ą d ź  F.r. i Fib b ą d ź  ty lk o  HI). Lim- 
fo c y to z a  daje  się z a u w a ż y ć  w  p rzeb iegu  o b y d w ó c h  s p r a w  c h o r o ­
b o w y c h  i z a leży ,  jak a u to r  p rz y p u sz c z a ,  od w ła śc iw o śc i  c z y n ­
n y c h  sa m e j  s p r a w y  c h o ro b o w e j  a lbo  t eż  p o zo s ta je  w  zw iąz k u  
z u ta jonem i k rw a w ien ia m i .  W y n ik i  b a d a ń  a u to r a  w  s to su n k u  do 
tcorji  w a g o to n ic z n c j  w  etjologji  w r z o d u  m o g ły b y  w s k a z y w a ć ,  żc 
t e o r ja  w s p o m n ia n a  nic m o że  b y ć  p o tw ie rd z o n ą  p rz e z  te  bad an ia ,  
b ą d ź  t e ż  m o g ły b y  p rz e m a w ia ć ,  żc  eozynofi l ja  nic jes t  w y łą c z n y m  
i b ja w e m  p a to g i io m iczu y m  dla w ago ton ji .

N. R o m a n c c w :  W  sp ra w ie  n ie k tó ry c h  m e to d  leczen ia  
ropnego  zapa len ia  op łucnej. K o n s e r w a ty w n e  leczen ie  ro p n e g o  z a ­
pa lenia  opłucnej z y sk u je  w  os ta tn ich  la tach  c o ra z  większe  u z n a ­
nie. A u to r  s to su je  n a jp ie rw  a sp i rac ję  t re ś c i  ro p n e j  z w o r k a  op tne-  
n o w e g o  i w s t r z y k u je  do  te g o ż  w o r k a  ro z c z y n  5"/<> genciau  wio- 
letn i r iyano lu ,  p o d a ją c  z a z w y c z a j  nic w ięce j  niżą 10 ccm . tej 
m ieszanki .  O s iągn ię te  w y n ik i  leczn icze  p o z w a la ją  a u to ro w i  s t w i e r ­
dzić, że o tw a r te  leczen ie  ro p n eg o  zap a len ia  op łucne j  z w ła s z c z a  
u dzieci jes t  b e z w a r u n k o w o  p r z e c iw w s k a z a n e n i  w o b e c  n o w o c z e s ­
n ych  m o d n y ch  pojęć  a i i ty sć p ty c z n y c h .

E. Z a l k  i n d :  N ie z w y k ły  p r z y p a d e k  p rzew le k le  p o s tę p u ją ­
cej o fta h n o p leg ji. Opis p rz y p ad k u .
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13. B r o d c r "  n i .1. L e b i e d e  w a - S B  l ii i  t g o f a : Z a s to ­
sow a n ie  jo n to p h firm y  p r z y  A tr o f tc r s ja c h  m d c icy . S to so w an ie  jon- 
to p h o ręz y  jodku  po tasu  w  przeb iegu  t r w a ły c h  re t ro w ers jac l i  m a ­
cicy w y k a za ło  M hgyrfilii leczniczymi, że tego  ro d za ju  m etp d a  da je  
dffikonSfe wyniki, p o z w a la ją c  s to so w ać  j ą  n ie ty lko  w  zak tadac ii  
f iz jo te ra p eu ty cz n y c h  ale n a w e t  w  z w y k ły c h  szp ita lach  p ro w in c jo ­
nalnych.

N. I w a i f l i l :  S p o s trz e że n ia  nad d zia ła n iem  transpuhn inn  
ii’ p rz e w le k ły c h  n ie ży ta c h  oskrze li. P r e p a r a t  tra i ispulin ina ,  w y r a ­
b ian y  w  H a m b u rg u  z a w ie r a  p o d s ta w o w y  b e z w o d n ik  pParufar-chi- 
niny o ra z  t łu szc ze  e te r f i j z n e .  D odatn ie  w y n ik i  leczn icze  za p o m o ­
cą w sp o m n ia n e g o  p r e p a r a tu  w  p r z e w le k ły c h  n ież y tac h  S k r z e l i ,  
z w ła s z c z a  p r z y  ro z ed m ie  płuc, z a c h ęc a ją  a u to ra  do sz e rs z e g o  p o ­
lecenia w s p o m n ia n eg o  p re p a ra tu .

E. G a l p e r n :  I.eczenw "ngx> suiw arsanem  zg o rze lin o w e g o  z a ­
palenia  o sk rze li  i r  przeb ieg u  g ru ź lic y . D oda tn ie  w ła sn e  w ynik i  
l($tgznic&e au to ra  u p o w a żn ia ją  do za lecen ia  stosopwafi z a s t r z y k ó w  
w ś r ó d ż y ln y c h  neosalwhrSćinu w O m aw ianych  p rzy p ad k ac l i .

Nr. 2. 1926.

A. P c r e t z :  P róba  w y p ro w a d ze n ia  o d c zy n u  b io to g icziw yp  
na obecność  ciul lip o id o w ych . Z a s a d a  proponowSuiej m e to d y  bio lo­
gicznej polega  na  w y k a z a n e m  z jaw isku  t rw a łe g o  się łączen ia  s a ­
p on iny  z choles^eryną. Z drugiej z a ś  s t r o n y  pow szechnie  I n a n y m  
j,\st fakt.  zę Saponina  w y w o łu je  hcmolizę ,  co  jes t  w y n ik iem  ł ą ­
czen ia  się  jej z l ipoidami c z e r w o n y c h  k rw in ek ,  w  n a s tę p s tw ie  
czego  ulega  ro z p a d o w i  p o d śc ie l isk o  ty ch ż e .  5 Z łączen ie  ra ze m  
o b y d w u  tych  z jaw isk  b y ło  p o d s t a w o w y m  fak tem  do o p ra c o w a n ia  
o dczynu ,  w y k a z u ją c e g j | f  h b e cn o ść  cholestćsryny i innych  cia ł lipo­
idow ych .  E k s p e r y m e n t ,  . s tw ie r d z a j ą c y  s łu sz n o ść  w sp o m n iB jp g o  
r o z w a ż a n a  u z asad n ia  się fak tem , że jeśli do r o z tw o r u  cliol&ste- 
r y u y  w l a e i n y  r o z tw ó r  sapon iny ,  a po u p ły w ie  k ró tk ie g o  czasu  
d o d a m y  zawiesinę '  k r w in e k  c z e rw o n y c h ,  to l iemoliza nie w s t ę ­
puje. W  prOktó^dte kon tro lne j  (bez ch o le s te ry n y )  n a s tęp u je  hemo- 
liza. Z jaw isko  to t łu m a cz y  się tern, że sapon ina  w s tępuje  w z w ią ­
zek z chjs leste ryną  i w ten społuib b rak u je  jej dla  pp lączcn ia  z li- 
poidami c z e r w o n y c h  krwinjac. A za tem ,  b r a k  he ino lizy  w sk azu je  
no o b ecn o ść  c h o le s ra ry n y  (l ipoidów) w  b ad an e j  substanc ji .  O s t a ­
teczne  w yn ik i  d a ły b y  się  okreś ld tf  podobn ie  jak i p rz y  R. W . Au­
tor  jed n ak  d ą ż | i  do u z y sk a n ia  ba rdz ie j  śc is ły ch  w n u k ó w  liczbo 
w y c h  i dlate-awi w p r o w a d z i ł  z a s a d ę  H t a n d a r j W J j i .  N a js łu szn ie j ­
s z ą  r z e c z ą  z d a w a ło b y  Ml b y to b y  p r z y g o to w a n ie  s z t a n i a r d u  
z p e w n eg o  s ta łe g o  sk ład u  c ljemicznie  c z y s te g o  lipoidu i I H ia c z a -  
nie w y n ik u  o d czy n u  w  z w y k l ń j h  ilęscgaeh tego  lipoidu. Dotj 'Sli-  
c zas  jed n ak  nie uda ło  się nikomu o t r z y m a ć  r o z tw ó r  c h o le ś tc ry n y  
w p łyn ie  w o d n y m ,  su b s ta n c je  zaś w  k t ó r y c h  lipoidy się r o z p u s z ­
c za ją  p o w o d u ją  sa m e  p fż e z  się hcmolizę .  D la tego  też  a u to r  z m u ­
sz o n y  by l  do tego  celu u żyć  s u ro w ic ę  k rw i  n a jro z m a i ts z y c h  B r i e -  
r z ą t  (królika ,  konia),  p o b ra n e j  w  w a r u n k a c h  jrULw,y-<jf i p r z e c h o ­
w y w an e j  w  z a lu to w an y c h  fiolkach. W s p o m n ia n e !  su row icy ,  s ta n ­
d a rd  se ru m ,  u ż y w a ł  au to r  w  fó ż n y ch  4c bśle o k re ś lo n y c h  ilościach 
w z r a s ta j ą c y c h :  0,05—0 , lgJPD,15—!>,20— 0.25— 0,30 -0.411. W  s to ­
sunku  do od p o w ied n ich  r-ezcieńczcń s ta n d a r d  s f r u m  p ow inno  się 

fckrfeślać ilość l ipo idów  w  b a d a n y c h  su ro w ic a c h .  A u to r  p r z y p u s z ­
cza,  że odcji jm ten po zw o li  na  w y k a z a n ie  z a f y a r t R d  n ie ty lko  
e h c l e s t f r y n y  i le c y ty n y  ale tak ż e  i innych ro d z a jó w  lipoidów (Ge- 
samtlipoidoT. O d c zy n  p r o p o n o w a n y  jes t  n a d z w y c z a j  c zu ty  i jak 

( d o ś w ia d c z e n ie 'w s k a z u je  je s t  w  stan ie  z ł a tw o śc ią  w y k a z a ć  le ­
c y ty n ę  w  ilości 0,000005, a c l io le s tc ry n ę  n a w e t  w  ilości 0.0000005. 
A utor  z b a j a ł ,  z ap o m o cą  o p r a n e g o  o d czy n u  300 "Surowic i s t w i e r ­
dził,  że u n a j ro z m a i ts z y c h  j ed n o s te k  p o szcze g ó ln e  su ro w ic e  w y ­
bitnie się  w y ró ż n ia ją  i lo śc iow ą  z a w a r to ś c ią  l ipoidów. Autor 
tw ierdz i,  że  w b r e w  p o w sze ch n ie  p rz y ję te m u  zdaniu  'zw ięk szan a  
ilość l ipo idów w doda tn ie j  R. W . nie daje  się  p o tw ie rd z ić  w  b a ­
dan iach  jego  z w y m ien io n y m  o d c zy n e m .  U c ię ż a rn y c h  s ta le  w y ­
k a z y w a ł  on w y r a ź n ie  z w ię k s z o n ą  Z aw ar to ść  l ipoidów. i 5, p r z y ­
puszcza,  że odczy n  jego . ,zna jdz ie  za s to so w an ie  tak ż e  w badaniapJi 
nad  z aw a r to śc ią  l ipoidów w  n a j ro z m a i ts z y c h  subs tanc jach ,  a rów -  
nfeż bedzie  u ż y w a n y  w  tech n ice  h is topa to log iczne j .

M. K d p y ó c | H i :  W  sp ra w ie  p rze m ia n y  m a te r ii  w bhtlaąące  
vzpUiO\vej. A u to r  z a u w a ż y ł ,  że c h o rz y  na  b ia łaczk ę  sz p ik o w ą  p o ­
z o s ta ją c y  na  klinice z n ie z w y k łą  c h c iw o śc ią  zjadali  k re d ę ,  co 
sk łon iło  go d o j j w r ó c e n i a  b a cz n e j  u w ag i  na  w y s tę p o w a n ie  z w ię k ­
szenia się-: z a w a r to ś c i  C a  w  s u r o w ic y  k rw i .  P o w y ż s z e  s p o j i r z e -  

B m ie  zaćjjpciło  a u to r a  do z a s to s o w a n ia  k a lc jo te rap j i  k tó ra  w y k a ­
za ła  w y n ik i  dodatnie .

A. M i l l e r :  M ih rn m e to d a  u to żsa m ia n ia  d ro b n o u s tw jó w
- g ra p y  je lit ow o  tyfusow e;j i in n ych . A u to r  s t a s j a j a ł  w  m y ś l  p rze- '  
Disó*vj B ro n fe n b re im e ra  n o w y  in d y k a to r ,  z ło ż o n y  z acid. rosolic .
■ chiua Ąlau  i podnosi  w y s o k ą  w a r t o ś ć  tego  in d y k a to ra  i m ikro-  
■uetody w  codz-ienjuein użyciu  z w ła s z c z a  w  w a r u n k a c h  p r z y m u s o ­

wej ośzefcędnośei tak  m ute r ja iu  p o ż y w k o w e g o  jak p te ™ n ie zn a cz n e j  
ilości p o t r ze b n eg o  s l j d a .

S. R u  b a s z t ę  w :  W  sp ra w ie  ya ricocele  fein in iuum . U c h o ­
rej,  u sk a rż a ją c e j  się  na  d łu g o trw a le  bole w 1^'e 'j  oko l icę  pacl iw '-  
nowej,  którie u n S n o ż l i \ # i a ły  chodzen ie  s tw ie rd zo n o  uff I rae rae j i  no 
o twarciu  j a m y  b rzusznej  ro zd ę te  ży lak i  jfiWite sp en n a lic . sin. W y ­
cięcie tycliże  p rz y w r ó c i to  c liorą  do z u p e łn eg o  z d ro w ia .  T fcJ t  r o ­
dza ju  z m ian y  w y s tę p u ją  n a jczęśc ie j  u f f id e lo ró d ek  w  ple.Mis tubo- 
OYaricits, a w  czasie  ( jadania  w e w n ę t r z n e g o  bywa* na jczęśc ie j  roz- 
pcznąw&Tie w  tych  p r z y p a d k a c h  zapa len ie  p rz y d a tk ó w .

Nr, 3. r. 1926.

E. B r u s i i o w s k i : O braz k rw i u a r tr ę ty k ń w  p o d  w p ly-' 
w em  leczen ia  na lim anach. L eczen ie  na  l im anach  p o w o d u je  n ie ­
w ą tp l iw e  zm iany  jak o śc io w e  w  biatycli  H a ik a c h  k rw i .  O b ra z  k rw i  
w edlug*Scli i l l i t! fa  w y k a z u je  w  p w z ą t k o w H n  o k re s ie  „k ąp ie lo w e j"  
reakcji  w y s tąp ien ie  obfitej ilości m to i y c h  k o m ó rek  i n u  e l B y -  
tów, p rz y  p S r J Ł i i e i n  zm nie jszen iu  się n eu tro f i ló w  i eoz \n - if i lńw . 
W  końcu  „k ąp ie lo w e j"  reak c ji  daje  się s ta le  z a u w a ż y ć  iym focy-  
tozę, ą jednocześn ie  z n ik a ją  kom órk i  m łode  i m y e lo c y ty .

I. P c r k e l :  W  sp ra w ie  u je m n y c h  o b ja w ó w  po w fĄ p n a n y c h  
p u ukcjiich  lu m b u in ych  {m en iiig ism u s) i sposa ljach  zapob iegan ia  
t y m ż e  o ra z Igczem a . ; © .bjawy Ępdrażn ien ia  opon niWgow-yeli po 
p r z e b y ty c h  pun k cp K h  zaB E ą  g łów nie  od  u p ły w u  p ły n u  m .- rd z e ­
n io w eg o  do p rz e s t r z e n i  p o h a d o p o u o w e j  p rzez  o tw ó r  p rzeb icia .  
R ó w a n  ż w  etjutegji  tej  s p r a w y  o d g r y w a  p e w n ą  ro lę  chok  mó- 
z g c r d z e u io w y  e r  aft k r w a w ie n ia  z n a c z y ń  w ło s o w a ty c h  do open  
n ipzgowia ś rodkow ego ,  k tóre  p o w o d o w an e  zo s ta ją  nag tem  IzAihn- 
rzc» iem  rów no.w agi ciśn ienia  m .- rd z en io w e g o  w  n a s tę p s tw ie  po ­
b ra n e g o  ptymi m .- rd z en io w e g o .  Nic m nie jsze  JS aczen ie  o d g r y w a  
z a p e w n e  i odrucli  ze  s t ro n y  opon na  ośrodk i  w a z o m o to ry c z n e j  
w  czas ie  sam ej  punkcji .  U kob ie t  sp o s trz e g a !  a u to r  czyście j  ębiaW y 
m ening ism u aniżeli u m ę ż cz y z n  i częśc ie j  z a u w a ż y ł  jc u c h o ry ch  
a m b u la to ry jn y ch .  P ® y  p a to lo g iczn y m  sk ładz ie  p ły n u  n i . - rdzen io ­
w e g o  o b jaw y  p ed raż n jć n ia  są  yftjgóle r z ń d s d a  aniżeli  przyj, p ra -  
widtowBjw sk ład z ie  t e a o  ptymi.  O b ja w y  p o w a ż n ie n ia  opon m ózgu  
u t r z y m y w a ły  się  n a jczęśc ie j  w  ciągu 6— 10 dni. N a jw yb i tn ie jsze  
nasi lenia  o b ja w ó w  p o d rażn ien ia  opon m ózjkow ych  a u to r  s p o s t r z e ­
ga ł  u c h o ry c h  ze sch o rzen iam i  (o ś ro d k o w eg o  u k ładu  n e t o w e g o  
p o ch o d zen ia  t i iek iiowego, na jm nie jsze  z aś  p r z y  kile, b ę d J Ł i  w  s t a ­
nie ro z k w i tu  lub p r z y  w iądzie .  Ze ś r o d k ó w  lec zn ic zy c h  n a j l e p s i !  
w ynik i  o j f z y m y w a l  prz'y pb jhw acli  hy p o ten s io  za  p o m o cą  w s t r z y -  
k iw ań  ■ ^ ó d ż y l n y e h  A . dcsiiU atue  i p o d sk ó rn y c h  w s trzy k iw al i  
P i tugkm doln  b ą d ź  P i tu i t ry n y ,  a p r z y  h yp a rte tis io  p o d aw ał  sk o n ­
c e n t ro w a n y  ro z c z y n  cukru . N ad o p o n o w e  z as t rz y k i  p tynu  f izjo logicz­
nego  p szy  ob jaw ach  m eningizniu  z h y p o te n s io  d a ją  rów nież  dobre  
wyniki,  j ed n a k  ze  wag lądu  na t ru d n ą  technikę  nie m o g ą  b y ć  sz e ro ­
ko s to so w an e  \T p ra k ty c e  codziennej.

W . J a n u sz  (Lwów).

A rch ives of Internal M edicinc.

V B . 36. Nr. 5, l is topad  1925.

W. M. J.  K c r r p  L.  W a r r e n  San F ra n c is co :  O obw o- 
dow eni ty ln ie  ż y ł .  A u ł o r ó w l  badali  w  eafym  sz e re g u  p r z y p a d ­
k ó w  z ac h o w a n ie  się  o b w o d o w y c h  n a c z y ń  ż y ln g ch  i w y k a z y w a l i  
( l iccność  tę tn ień  żylnycli  w  p r z y p a d k a c h  s c h o rze n ia  mięśnia  sc r -  
Cewsgo, re iu igćs tyw iK  niódomogi senoa i we wHględttgj n iedgm y-  
kalności z as taw k i  t ró jdz ielnej .

W y r a z i s to ś ć  I p o s t r ż Ł g a n « h  o b j a w ó w  o d p o w ia d a  s ta le  s t o p ­
niowi ro zw o ju  ty cli s c h o rz e ń  i k a że  z a w s z e  r o k o w a ć  pow ażn ie .  
RrzTidmiutem o b se rw a c j i  a u to ró w  b y ła  v. basilica.

G e o r g e L. W  a i d  b o t  t D e tro it :  Le-czenie d u szn ic y
o sk rze lo w e j p ro m ien ia m i R o en tg en a .  A u to r  p r z y ta c z a  p rz y p a d e k  
d n s z u k y  o sk rz e lo w e j ,  z  t y p o w e n ń  n a p ad a m i  dusznośc i  z c o zy n o -  
iilją i l i infocytff lą i  w e  k rw i ,  z fflB-uiofilją i k r y s z ta łk a m i  C l ia rco t-  
L cy d en a  w  p lwocin ie .  P d ó b y  w  k ierunku  n a d w ra ż l iw o śc i  na  b ia ł ­
ko jaja  i m leko  doda tn ie .  P o  j ed n t i razo w e in  n aśw ie t len iu  ś ledz iony  
prom ien iam i R o e n tg e n a  w s z y s tk ie  o b j a w y  d u sz n icy  u s tąp i ły  
w łączn ie  z c h o ro b o w y iń  óbraKiłin cy to log icz i iym  krwi.

Z f r a z e m  podnosi  a u to r  uzasadpioife  tw ie rd z en ie  H ek to cn a ,  
żc usunięcie  ś ledz iony  obnrSn zdo lność  o rg an izm u  do w y t w a H a -  
nia przKiiw oia t,  zaś  naświć tlfm ie  p rom ien iam i T ^ e n tg e n a  s ta iiow i 
sk u te cz n y  bodz iec  do zw Ęrcszcn ia  ich poz iom u w e  B rw i .

L. H. N e w b u r g h i3 li i 1 L. M a r s li A z b ó r :  S  w /d y w ie  k w a ­
só w  a m in o w y ch  na n erk i. A u to r  w y k a z u je  d d św ia d c za in ie r to k s y cz -  
ność  d z ia łan ia  na  nerki k w a só w  a m in o w y c h ,  a rg ih in y  łysiny , h is ty -  
d y i f l  t y ro z y n y ,  Łryptopliami i c y s ty n y .  Z a ra z e m  p oda ją  tabe le  
n a jm n ie jszy ch  daw"ek ty c h  cial o dz ia łan iu  toksycznem u w y k a z u ją c  
r ó w n o c z e śn ie  znaczen ie  d ie ty  ubogiej w  te  c ia ia  w  leczeniu  sc h o ­
r z e ć  j ie rek .
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Tlie J o u r n a l  of the  a n ie r ic a n  n iedic .  4 sso c .

Vol. 85. Nr. 26. D ez. 1925.

A. V. S t .  (i e o  r s  e (N ew  Y o rk ) :  L eczen ie  p o so c zn ic y  za- 
p o m o cą  d o ż y ln y c h  z a s tr z y k ó w  m e rk u ro c h ro m u  220 („ m ercnrnchro -  
m c  —  220 S o lu b lc"). W  pięciu p r z y p a d k a c h  poso czn icy  po p o ro ­
nieniach z ak o ń c zo n y c h  śm ie rc ią  s to s o w a n o  dożyln ie  m e rk u ro -  
c h ro m  — z a z w y c z a j  po 20—35 cm* r o z c z y n u  1%  ra z  0.5% ro z -  
c zy n u .  Z a s t r z y k i  s to s o w a n o  k ilka  r a z y  w  o d s tę p ac h  k i lkudn io ­
w y c h .  W e  w s z y s tk ic h  p r z y p a d k a c h  s tw ie rd z o n o  p r z y  og lędzinach  
p o śm ie r tn y c h  g łęb o k ie  zm ian jł  z ap a ln e  w  n e rk a c h  i jel i tach  ( g r u ­
b y ch )  jako  p rz y c z y n ę  śm ierc i .  U r z ę d o w y  chem ik  i to k sy k o lo g  
G e t t l e r  s tw ie rd z i ł  r tę ć  w  w ię k sz e j  ilości aniżeli  w  o t ru c ia c h  c h lo r ­
kiem r t ę c io w y m  („ m e rcu r ie  ch lo r id '0  — oko l iczność  s t w i e r d z a ­
jącą  w ię k sz ą  to k sy c z n o ś ć  t eg o  p r z e tw o r u .  Z a  ż y c ia  s tw ie rd z a n o  
u c h o ry c h  l e c zo n y c h  p r a w ie  z a w s z e  za jęc ie  n e re k  i b iegunkę .

W . 11. R  o  s  o ii a  u (B an ing  Calif.) : N ieb ezp ieczeń stw a  s to ­
so w a n ia  n ie k tó ry c h  p rze tw o ró w  fta le in o w y ch ,  —  („H alo g e n a te J  
Ph tha le in )  jako  o d c z y n n ik ó w  do p rób  c zy n n o ś c io w y c h .  P r z e t w o ­
rów  ty ch  (Fenolte tra-ch lof ta le in ,  te t rah ron if ta lc in ,  te tra jodofeuo l-  
f talciu)  p o c zę to  u ż y w a ć  w  b a d an iac h  sp ra w n o ś c i  w ą t r o b y  i r ó w ­
nież w c ho lecys tog ra f i i  ( ro en tg en o w sk ie j) .  Z b a rd zo  obszerne j  p r a ­
c y  w y n ik a ją  n a s tę p u ją c e  w n io sk i :

Z d a rz a ją  się p r z y p a d k i  z a k r z e p ó w  po z a s t r z y k a c h :  n iek tó re  
p rz y p a d k i  z a k o ń c z y ły  się śm ierc ią .  U s iło w an ia  b y  uczynić  Za­
s t rz y k i  t e t rac h lo r f ta le in y  n ied ra żn ią ce m i  z aw io d ły ,  -  k liniczne 
i d o św ia d c z a ln e  p ra c e  w s k a z u ją  na  m o ż l iw o ść  u sz k o d z en ia  w ą t r o ­
by po z a s t r z y k u  tego  b a r w ik a ;  n ie ra z  s tw ie r d z a n o  o b ja w y  to k ­
sy c z n e .  O s t r o ż n o ś ć  b a r d z o  w s k a z a n a .

T r e w o r  O w e n n  (B a l t im o re ) :  L eczen ie  c r y tr e m j i ')  fen.il- 
liid ra zyn ą . W  5 p r z y p a d k a c h  c ry tr e m j i  o s iągn ię to  d o b re  w yn ik i  
s to su ją c  c h lo re k  fe n ilh id ry zy n y .  S p a d e k  h em o g lo b in y  i ilość k r w i ­
nek  by ł  w i d o c z n y  obok  z n ac zn e j  p o p r a w y  w s z y s tk i c h  o b ja w ó w  
i obok obniżenia  się c iśn ien ia  k rw i  u 3 c h o ry ch  z h iper teus ją .  N a j ­
w c ze śn ie j  o b ja w ia  się sk u te k  w  w y s tą p ie n iu  l e u k o c y to z y  ( s tw ie r ­
dzonej  w  2 p r z y p a d k a c h ) ;  —  s ta n o w i  o n a  b a rd z o  w a ż n y  w sk aź n ik  
w  k o n t ro lo w a n iu  leczen ia .  M oż l iw ośc i  t ru ją c e g o  dz ia łan ia  leku na 
w ą t r o b ie  — d a ło b y  się un iknąć  s to su ją c  inny  p r e p r a t  z w ią z k ó w  
h y d r a z y n y .  A u to r  r o z p o c z y n a ł  od 0,2 f e n i lh y d ra z y n y  pro  d ie, przez
3— 4 dni później  p o d a w a ł  0.1 p rod ie  (n ie ra z  dz ie ląc  na  k i lka  d r o b ­
n y c h  n a w e t  na  5 d a w e k )  aż  g d y  le u k o c y to z a  w z ro s ia ,  a  h e m o g lo ­
bina sp a d la  poniżej 100%. G d y  leu k o c y to za  w z ra s ta ,  a h em oglo ­
bina sp a d a ,  co  z d a r z a  się w  c iągu  2, 3, lub 4 ty godn i  n a le ż y  po­
d a w a ć  0,1 co 2— 3 dni lub n a w e t  p r z e r y w a ć  leczen ie  na  k i lka  dni, 
z w ł a s z c z a  g d y  n a s ta ła  w y b i tn a  leu k o c y to z a  —  co m o że  t r w a ć  2 
i w ięce j  ty godn i  — minio iż ilość k rw in e k  i hem o g lo b in y  nie spada .  
G d y  z a ś  h em o g lo b in a  i ilość k rw in e k  nic w z r a s ta j ą ,  a l e u k o c y to z a  
o pada ,  n a le ż y  z n ó w  r o z p o c z ą ć  p o d a w a n ie  p r e p a r a tu .  S to p n io w o  
później p r z e r w y  p o m ięd zy  d a w k a m i  (0 .1) n a le ż y  czy n ić  d łuższe ,  
a p rzec ię tn ie  w y s t a r c z y  r a z  w  ty g o d n iu  p o d ać  0.1 a b y  u t r z y m a ć  
k r e w  w  g r a n ic a c h  p r a w id ło w y c h .  Z historii  c h o ró b  w y n ik a  żc  n ie ­
r a z  w  k ró tk im  czas ie  n a s tą p i ł a  p o p r a w a ,  w  in nych  leczenie  
z p rze  wam i t rw a ło  m ies iącam i:  c h o rz y  o t r z y m y w a l i  fe n i lh y d raz y u ę  
14.1 gr. w  c iągu 25 m ie s ię cy  (p rzec ię tn ie  po 0.1 ty g o d n io w o ) :  
J2.4 gr. ( ' 'ko ło  U.16 tygod .)  w  77 m ies iącach ,  4.3 a  po 5 tygodn iach  
ieszcze  p rzez  17 ty g o d n i  po 0.3 ty g odn iow o .  C iag la  k o n t ro la  krwi 
je s t  n iezb ęd n a .  C z y  efekt  b y ł  t r w a ły  tego  a u to r  nie podaje.

P ise k  (Lw ów ).

B ri tish  m edica!  Jo u rn a l .

Nr. 3385 1925.

M a t t h e w  J.  S t e l  w a r t  ( L e e d s ) :  W r z ó d  żo łą d k u ,
a rak. Na do ro cz t icn l  z g ro m a d ze n iu  b r y ty js k ie g o  to w. lek. — 
w  Balii  r. z. p rz ed s ta w i ł  au to r .  prof. a n a t .  pa t.  s p r a w ę  s tosunku  r a ­
k a  do w r z o d u  ż o łą d k a ,  ze  s t a n o w is k a  a u a to m o -p a to lo g ic zn c g o ,  
a  to na  p o d s ta w ie  165 p rz y p a d k ó w ,  u z y s k a n y c h  p r z y  sek c jach ,  
a  216 p r z y p a d k ó w  u z y s k a n y c h  p r z y  o p e ra c ja c h  ch iru rg icz n y c h .  
P o m ijam  —- c ie k a w e  z r e s z t ą  s z c z e g ó ły  d o ty c z ą c e  w iek u  b a d a ­
nych ,  pici, s ie d z ib y  zmian,  z a c h o w a n ia  się  g ru c zo łó w ,  p r z e r z u ­
tów, p rzed z iu raw ień ,  i k rw o to k ó w  —  o g ran iczę  się do w niosków . 
Z a z n a c z y ć  w y p a d a ,  że  jeden  j e d y  n y  r a z  s t w i e r d z i !  a u- 
t o r  w e  w r z o d z i e  c e c h y  d r o b n o w i d o w e  n o w o t w o ­
r o w e  i j e d e n  p r z y p a d e k  r a k a  (od 2 la t  i s tn ie jącego) ,  
w  k tó r y m  d ro b n o w id o w o  da ło  się  u d ow odn ić ,  żc  p o p rzed n io  
is tn ia ł  w r z ó d .  O to  w n io sk i :  l ) N a jw a ż n ie j s z ą  c e c h ą  jes t  o b e cn o ść  
lub b r a k  w łó k ie n  m ię sn y c h  na dnie  u b y tk u .  W e  w s z y s tk i c h  p r z y ­
p a d k a c h  w c z e s n e g o  ra k a ,  i w  n iek tó ry c h  b a rd z ie j  ro z w in ię ty c h ,

s tw ie rd z ić  m o żn a  p a sm o  m ięśn iow e .  N a w e t  i w  b a rd z o  p ó źnych  
o k r e s a c h  gdzie  guz p r z e r a s t a  śc ia n y  żo łą d k a ,  p o zo s ta ją  tu i ó w ­
dzie, w  p o ś ro d k u  u tk an ia  n o w o t w o r o w e g o  je szc ze  re sz tk i  mię- 
śn ió w k i  — c z e g o  n igdy  nie w id a ć  w  p r z e w io c z n y m  w rz o d z ie .  2) 
W y j ą w s z y  rz ad k ie  p rz y p a d k i  o s t r e g o  d z iu ra w ią c e g o  w rz o d u ,  g łę ­
b o k o ść  w  jakiej m ięś i t iów ka  jes t  p rzeb i tą ,  s ta n o w i  d o b r y  w s k aź n ik  
„c l i ro n iczn o śe i"  z w y c z a jn e g o  w r z o d u  ż o łą d k o w e g o  — p r z y n a j ­
mniej w p ie rw sz y c h  2—3 m ies iącach .  Późn iej  m ię śn ió w k a  jes t  
p r z e r w a n a ,  a  końce  p r z e r w a n e  z w r ó c o n e  są  w  g ó rę  ku ś lu z ó w ­
ce. D no w r z o d u  p o k r y te  je s t  z ia rn iną  i u tkan iem  w łó k n is te iń  o ra z  
okazu je  na  p o w ie rzch n i  r ą b e k  w ą sk i  c z a se m  s z e r s z y  s t ru p a ,  — 
ta  o b ecność  cząs tk i  t eg o  gęsto  w łókn is tego  d n a  n ieza ję teg o  
p rz e z  k o m ó rk i  r a k o w e  — jest  na jba rdz ie j  w a r t o ś c i o w ą  w s k a z ó w ­
ką  w  p rz y p a d k u  r a k a  —  że w  tern m ie jscu  is tnia ł  p rz e d te m  
w rz ó d .  N a w e t  i s k le r o ty c z n e  rak i  ż o łą d k a  nie w y t w a r z a j ą  ty ch  
s z e ro k ic h  o b s z a r ó w  tkank i  w łókn is te j ,  w olne j  od r a k o w y c h  k o ­
m ó re k  —- lecz  zd an iem  a u to ra ,  te k o m ó rk i  r a k o w e  d rą ż ą  pop rzez  
w łó k n is te  duo  takicli  w r z o d ó w - ) .  T rz e c ią  c ec h ą  jes t  b ra k  e n d a r -  
lerit is  o b l i te ran s  i z o rg a n iz o w a n e j  th rom bo-p l i lcb i t is  na  dnie  u b y t ­
ku. .Jestto cec h a  w a ż n a  g d y ż  r z a d k o  ją s tw ie rd z ić  m o żn a  w  p ie r ­
w o tn y m  rak u ,  d ość  częs to ,  z aś  w  z w y c z a jn y c h  w r z o d a c h  i n a s t ę ­
p o w y c h  b liznach .  N a  ty c h  p o d s t a w a c h  o cen ia jąc  wynik i ,  s t w i e r ­
dził  a u to r  w  2.16 k l in icznych  p re p a ra ta c l i  w rz o d u  ż o łą d k a  i r a k a  
ż o łą d k o w e g o :

134 r a z y  z w y c z a jn y  p r z e w ło c z n y  w r z ó d  ż o łą d k a  — w y ­
łącznie ,  14 ra k a  ro z w i ja ją c eg o  .się w p r z e w io c z n y m  w rz o d z ie ,  68 
r a k a  w y łą c z n ie ,  r a z e m  216. innemi s ło w y  w  9 .5%  przy p .  p rz e -  
w ło c z n e g o  w rz o d u  p o w s ta ł  rak ,  lub też  w  17% ra k a ,  ra k  r o z w i ­
n ą ł  się z w rzo d u .

Z o b sz e rn e j  dyskus j i  z as łu g u je  na u w a g ę  p rz em ó w ien ie  
M o r  I c y ‘ a (M an ch es te r ) ,  k tó r y  m ię d z y  innemi w spom nia ł,  żc 
pri i. D i b l e  na  126 w y c ię ty c h  w r z o d ó w  ani razu  nic s tw ie rd z i ł  
r a k a ,  a w  .36, p rz y p a d k a c h  r a k a  s tw ie rd z i ł  ty lk o  2 r a z y  że  p o ­
p r z e d z a ł  je w r z ó d  z w y c z a jn y .  P r z e m ó w ie n ie  n a s tęp u jąc o  z a k o ń ­
c z y ł :  G d y b y  rzeczyw iśc ie  r a k  często  miał p o w s ta ć  z w rzo d u ,  po 
d łu g o t rw a ły c h  w rzo d ach  w  k ic p s y d ro w a ty c h  żo łą d k ac h  powin- 
n ib y śm y  n a p o ty k a ć  n a jczęśc ie j  r ak a .  F ak t ,  że  ta k  się r z e c z y  ii i e 
m a ją  s ta n o w i  na js i ln ie jszy  a rg u m e n t  p r z e c iw  teorji  u ice r -ca n cc r .  
M ó w c a  nic z a p r z e c z a  że w rz ó d  m o że  p rze jść  w  ra k a  i o k o l iczn o ś­
c iow o  m oże  się to  z d a rz y ć ,  lecz  b y ł a b y  to o so b l iw o ść  k lin iczna 
i p a to lo g iczn a ,  —  z d a rz en ie  ta k  w zg lęd n ie  rz ad k ie  nie pow inno  
w p ł y w a ć  ani na  w a h a n ie  się ani na  r o z p o z n a w a n ie  r a k a  żo łądka ,  
ani n a  leczenie w rz o d u  ż o łąd k a .

P isek  (Lwów).

Z ei tsch r i f t  fiir K linisehe Medizin.

T o m  102. 1 zeszy t .

YV. G I o s e. K rzy w a  zu ż y c ia  tlenu p r z y  p ra c y  m ięśn io w ej. 
Autor  b adał  w p ły w  p r a c y  m ięśn iw ow ej  na  z u ży c ie  tlenu w  ró ż ­
n ych  p r z y p a d k a c h  c h o ro b o w y ch ,  u ż y w a ja c  z m o d y f ik o w a n eg o  p r z y ­
rząd u  Kroglia. Z w iększen ie  p rz e m ia n y  m ate r j i  w o k res ie  p ra c y  w y ­
nosiło  5 ] ‘4— ],38%, je d n a k  w n a s tę p o w y m  sp o c z y n k u  nic w raca ło  
zuży c ie  tlenu do p ierw otne j  m ia ry .  C iek aw e  by ło  z ac h o w a n ie  w lii- 
r o r ty r e o z a c h ,  k tó ry c h  p rz em ia n a  sp o c z y n k o w a  z w ięk szo n a  by ła  
od 11 —74%. P r a c a  m ięśn io w a  z w ięk sza ła  zużyc ie  eućrgji  p rz e ­
ciętnie 102'25%, g d y  przec ię tn ie  u n o rm a ln y ch  zw iększen ie  to w y ­
nosiło  92%, a więc różn ice  b y ły  n ieznaczne.  W  1 p r z y p a d k u  h y -  
p o ty re o s is  ze zm nie jszen iem  p r z e m ia n y  sp o c z y n k o w e j  —  21%, w y ­
siłek f izy czn y  w y w o ła ł  zw iększen ie  p o z o s ta ją c e  w  g ran icach  p r a ­
w id łow ych .

I. W  c i k  s c 1. B a d a n ie  p rz e m ia n y  m a te r ii  iv n ied o krw is to śc i 
z io ś liw e j po tra n s fu z ji  k rw i. P o  p rze to czen iu  krw i w n a jb l iższych  
dniach z w ięk sza ła  się  ilość w y d z ie lan e g o  N, k tó ra  po 4— 5 dniach 
w r a c a ła  do  n o rm y .  Z w iększen ie  to od p o w iad a ło  ilości k rw i w p r o ­
w adzone j ,  w s k u te k  ro z p ad u  k rw in ek  cze rw o n y c h .  N a s tę p o w y  w z ro s t  
e r y t r o c y tó w  po kilku dn iach  w y w o ła n y  b y ł  pobudzen iem  szpiku 
kostnego ,  k t ó r y  po transfuz j i  m ó g ł  odpocząć .  P o d o b n ie  p o p raw ia  
się o b ra z  k rw in e k  b iałych, t a k  ilościowo j a k  i jakośc iow o .  Najlep­
sze  w y n ik i  u z y sk u je  się  w  p r z y p a d k a c h  lże jszych ,  w  k tó ry c h  szpik 
jes t  je szcze  c zy n n n y .  O b raz  k rw i  nie z aw sze  d ow odz i  ciężkości 
schorzen ia ,  n a to m ias t  ilość p ły te k  m oże  b y ć  w sk aźn ik iem  czynnośc i  
szp iku  k os tnego .  W  c iężkich  p r z y p a d k a c h  obok  upośledzen ia  szp i­
ku w y s tę p u je  hemoliza,  w y r a z e m  k tóre j  je s t  zw iększen ie  b ilirubiny 
we krwi,  urobiliny w  m oczu. C z y n n ik  s z k o d l iw y  nie ty lk o  dz ia ła  
na  e r y t r o  i leukopoczę,  ale  d ra żn i  c a ły  uk ład  s ia te cz k o w o  śró d -  
b ło n k o w y .  W  lekkich p r z y p a d k a c h  ilość k w a su  m o czo w eg o  we 
k rw i i m oczu  jes t  p ra w id ło w a ,  z w ięk sza  się też  po t rans fuz j i ,  j ak o  
n a s tę p s tw o  ro zp ad u  leukocy tów . C a iy  N w  ancin ji  złośliwej jest

J) U n a s  u ż y w a n y  te rm in :  Polig lobulja ,  P o ly c y th a c m ia  rubra , -) W  ty m  szczegó le  różni  się  a u to r  od cen n y ch  w yn ik ó w ,
M. Y aąuez ,  S p ra w o zd . k tó re  ogłosił  angielski b a d a c z  D i b l  w  r. 1925.
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m ały ,  tem  m n ie j s z y  im m nie jsza  i lość k rw in e k  cze rw o n y ch .  P r z e ­
toczenie  k rw i  nic wiele  w p ły w a  n a  i lość N, a  z m ia n y  te  Należą od 
ilości w p ro w ad z o n e j  k rwi.  Ilość b ia łka  w  su ro w ic y  je s t  p ra w id ło ­
wa, po  tran s fu z j i  u lega  n iewielk im  zm ianom , jed y n ie  ty lko  ciężkie 
p o ty p a d k i  w y k a z u ją  zm nie jszen ie .  N a  p o d s ta w ie  ty ch  b a d ań  z a ­
leca a u to r  robić  t ran s fu z ję  jak n a jw cześn ie j  p rzez  co n a s tęp u ją  re ­
m is je  t r w a ją c e  1— 2 lat.  P r ó c z  tego  n a le ży  p o d a w a ć  As.

O r o e d e l  i H u b e r t .  O padanie  k rw in ek  c ze rw o n y c h  jv ch o ­
robach  n a rzą d u  krą żen ia . S z y b k o ś ć  o p a d an ia  k rw in ek  fcżerworfych 
n iem a z n a iS e n ia  ro z p o zn a w c ze g o ,  g d y ż  w  k ażd e j  chorobie  wewn. 
m oże  b y ć  p rz y sp ie szo n e  lub opóźn ione ;  n a w e t  n ludzi z d ro w y c h  
o b se rw o w an o  p rzyśp ieszen ie .  S z y b k o ść  o p a d an ia  sjffii w zw iązk u  
z i lością  k rw in ek  cze rw o n y c h  i Hb; im ilości te  s ą  w y ż sz e ,  tem  
częście j  o d c zy n  jes t  p raw id ło w y .  K o ń c o w y  w y n ik  o p a d an ia  jes t  
tem  w y ż s z y ,  im s z y b s z y  by t  począ tek .  N iem a żad n e g o  zw iązku  
m ię d z y  o p a d an iem  a lepkością  k rwi.  R fż ń ic e  o p a d an ia  S l e a p ;  
p ra w d o p o d o b n ie  od z u ży c ia  k o m ó rek  krwi,  bo im w ię k sz y  jes t  ro z ­
pad  k o m ó re k  w  organ iźm ie ,  ilość f ib rynogenu  w zro s ła ,  a  to 
m a  w p ły w  na  o d c zy n  o p adan ia .

G e o r  g  o p u I ó s. P r z y c z y n e k  do ■z ja w isk a  opadania  k'rwi- 
n ek  c ze rw o n y c h .  A u to r  bad a ł  w p ły w  seli C a  na  opadanie ,  w y c h o ­
d z ą c  ze  założeni*) że  sole C a  m a ją c  w p ły w  na  krzepnięcie,  a więc 
i f ib rynogen ,  d z ia łać  też  m u sz ą  na  opadanie .  W  ty m  celu b ra t  k re w  
z se rc a  k ró l ik a  p rz ed  i po w s trz y k n ięc iu  0‘08 C a  Ch> i w y k a z a ł  
w y b i tn e  p rzy sp ie sze n ie  o p a d an ia  po i w s trzy k n ięc iu .  Z jaw isko  to 
powtajjpało się s ta le  bez względu  n a  to, a e y  k re w  p o c h o d in a  z s e r ­
ca, ż y ły  lub tę tn icy .  B a d a n ia  te nie s ą k z g ó d n e  z w y n ik am i  M a ra -  
kuszi i . lam aguchi;  k t ó r z y  w y k a z a l i  p r z y  s z y b sz em  opadan iu  ilość 
C a  w krwi m nie jszą .  W e d łu g  a u to ra  z jaw isk o  to p o z o s ta je  w  zw iąz ­
ku z p rz y śp iesze n ie m  k rzepn ięc ia  k rwi.  P o n ie w a ż  je d n a k  w  ch o ro ­
bie B a s e d o w a  k rzepnięę ie  k rw i i o p a d an ie  jes t  zw iększone ,  p rze to  
nie m o żn a  m ów ić  o zw iąz k u  m ięd zy  w p ro w ad z en ie m  soli Cą, a o p a ­
dan iem  i krzepnięc iem .

W  e i s s m a  n n. P o ja w ien ie  s ię  d ro b n y c h  w y b ro c zy n  iv p r z y ­
p a d ka ch  h ip er io n ji i E n d o ca rd iiis  len ta . O b jaw  ten jes t  w y r a z e m  
u sz k o d zen ia  śc ian  n a cz y n io w y ch  i b ad an ie  go pow inno  być  z aw sze  
p rz e p ro w a d z o n e  w  p rz y p a d k a c h  h ipertonji  i E. lenia. Z as tó j  ż y ln y  
w y w o łu je  podnies ienie  c iśnienia  w n a c z y n ia c h  w ło so w aty c h ,  k tó re  
p ęk a ja  m a ją c  u sz k o d z o n e  śc iany .  R ó w n ież  o b se rw o w an o  to z ja ­
w isko  w  chorobie  B ase d o w a ,  n a to m ias t  b ra k  go cechuje  ne f ro zy .

M  i a s n i k  o w. B a dan ia  k l i n i c z n i  cho lcsteryne-m ji m a r te r io - 
sk lero zie . M. dochodzi  do  wniosku ,  że h ip e rch o le s te ry S em ja  w y s tę ­
puje  ty lk o  w  p rz e p a d k a c h  da leko  p o su n ię ty ch ;  w p r z y p a d k a c h  
lże jszy ch  zw iększen ie  c h o le s tc ry n y  s p o ty k a  się mniej niż  w  po ło ­
wie p r z y p a d k ó w .  M ia ż d ż y c a  i g ro m ad z en ie  się c ho le s te r i tny  w  śc ia ­
nach  tę tn ic  jes t  w y w o ła n e  u szk o d z en iem  n a cz y ń  na  tle to k sy czn em  
wzgl.  m cchanicznem .

R  a  u e. N o w a  m e to d a  ilo ściow ego  o zn a cza n ia  k w a só w .  P o  
dodan iu  H 2S 04 do treści  z a w ie ra ją ce j  kw. żó łc iowe p o w s ta je  silna 
f luo rescencja  w y w o ła n a  obecnością  kw. cho lorego .  W ła śc iw o ść  tę 
w y z y s k a ł  R a ite  do i l o ś c i o w e j  Oznaczania  kw. żó łc iow ych  pos łu g u ­
ją c  się  różneini rozcieńczen iam i o»?manej ilości kw. żółc iowych.

S t e r 11 b e r  g .B adan ia  g a s tro sko p ijn e  ż y w e g o  o d źw iern ika .  
B a d an ie  g a s t ro sk o p e m  m o że  d a ć  sz e re g  o m y łe k  n a  k tó re  a u to r  
z w r a c a  uw ag ę ,  i tak ,  z a  o dźw iern ik  m o żn a  i i ig k ż a l  w e jśc ie  do  lej­
ka  odźw ie rn ika ,  ró ż n e  ślepo k o ń c zą ce  się uchyłki ,  m ie jsca  cieśni 
f iz jo logicznych,  jak  w re sz c ie  zw ęż e n ia  patol. w żo łąd k u  k lep sy d ro -  
w a ty m  p rz y  s k u r c B c h  lub p r z y  s z tu cz n y m  odźwiern iku .

G u b e r g r i t z .  III-ci p ra w id ło w y  ton  serca . Ju ż  p rz e d  14-tu 
la ty  opisai G ibson IIi-ci ton  se rca ,  k tó r y  s ły c h a ć  na  p o czą tk u  ro z ­
kurczu .  Z jaw isk o  to po tw ierdz ił  E in th o w en  z a  p o m o cą  e lek t ro k a r -  
d jog rafuu .  T on  ten  jes t  20 ty s i ę c y  r a z y  s ł a b sz y  od I i-go d la tego  
też  t ru d n o  go* w y s łu ch ać ,  tem bardz ie j ,  że  u tego  s a m eg o  osobn ika  
m o że  się  p o jaw ia ć  i zn ikać.

O b ra zó w  i G uberg r i tz  w y s łu c h u je  go w  83— 93"/o u ludzi 
z d ro w y ch .  T on  ten  najlepiej  je s t  s ł y s z a ln y  p rz y  b ra d y k a rd j i ,  zn ika  
z a ś  po p rzyśp ieszen iu  akcji  se rca .  A u to r  u w aża ,  że  r y t m  se rc a  p r z y ­
po m in a  d a k ty l  z a k cen to w an iem  I stopy ,  a zbija  p o g ląd  G ibsona  
i E in th o w en a ,  jak o b y  z jaw isk o  to za leża ło  od z a m y k a n ia  z a s ta ­
wek, wzgl.  IW  o w y w o ła n e  drżteniein śc ian  a o r ty ,  p rz y jm u je  n a to ­
m iast ,  że  p rz y c z j ln ą  jego  je s t  ton  m ię śn io w y  ^ a ^ w u ia n y  napięciem  
mięśnia  se rco w eg o  w sk u te k  d o p ły w u  krwi w  diastole.

S ied le ck i  (K raków ).

Z eitschrift fiir die gesa m te  experiinentelle  M edizin.

Bd. 46. H. 3/4.

Dr. A d l e r :  O k w a sa ch  żó łc io w y c h .  L em ie r re  i B rn ie  w p r o ­
wadzili  n o w ą  fo rm ę  żó łtaczk i  tzw . ic te ru s d isso c ia tn s , w k tóre j  b a r ­
wiki żó łc iowe u leg a ją  z a t r z y m a n iu  w  u s t ro ju  —  p o d c za s  g d y  k w a ­
s y  żó łc iowe d o s ta ją  się d r o g ą  p ra w id ło w ą  do  jelita . Obecności  tycli

osta tn ich  nie m o żn a  w ó w c z a s  w y k a z a ć  ani w  m oczu ,  ani w e  krwi.
Podobn ie  L ey d e n  p ie rw sz y  zwrócił  uw agę ,  że  w  ic te ru s ham o-  

ly tic u s  nie u d a je  sie w y k a z a ć  k w a só w  żó łc iow ych  w m oczu.
A uto r  o b se rw o w ał  dw óch  c h o ry ch  z  żó ł ta cz k ą  w  przebiegu 

carc inom a  pancraaiis, u k tó ry c h  rów nież  mim o obecności b a rw i ­
k ó w  żó łc iow ych  w  m oczu  —  nie m o żn a  by ło  w y k a z a ć  k w a só w  
żó łc iow ych  w  m oczu  i w  su row icy .

Dla w y t łu m a c ze n ia  tego  z ja y i s k a ,  p rzep ro w ad z i!  au to r  c a ły  
sze reg  m o zo lnych  badań .

W  ty m  celu w s t r z y k iw a ł  ludziom z d ro w y m  i c h o ry m  1 gr. 
nutr. cholalic. pro  d o si w ś ró d ży ln ie ,  chcąc  się p rz e k o n a ć  —  o ile 
obniżenie  nap ięc ia  p o w ierzchn iow ego  su row icy  i k w asu  za leżn e  
je s t  od z aw a r to śc i  k w a só w  żó łc iow ych .  Napięc ie  pow ie rzchn iow e  
o z n ac za ł  z p o czą tk u  y isc o s tag n o m e tre m  T rau b e g o .  M e to d a  ta  o k a ­
za ła  się n ieczułą  —  w y n ik i  u z y sk a n e  b y ły  zupełnie  f a ł s z y ™ .

D la tego  w  późn ie jszy ch  d o św iad czen iach  posf j . iJ» 'a ł  się  m e­
to d ą  Bj-inkmanna i v a n  D a m a  u ż y w a ją c  w agi  to r sy jn e j  H a r t -  
m anna .

O z n a c z a ją c  l i te rą  G c ięża r  kropli  oderam nej  —  l ite rą  K. 
C ięża r  p o t rze b n y  n ą  "oderw anie  się  kropli z powierzchni  p ły n u  — 
obliczał napięcie  pow ie rzchn iow e  p r z y  p o m o cy  w zo ru  K— G.

B a d a n ia  te w y k a z a ły ,  że k w a s y  żółc iowe z n a jd u ją  s ię  często 
n aw et  w  dużej ilości w żółci,  su ro w ic y  i m o c z u — a obecności ich nie 
m ożna  w y k r y ć  m eo d am i  o p a r tem i n a  ok reś lan iu  nap ięc ia  p o w ie rz ­
chn iow ego —  m a ją ce g o  sw ój m echan izm  re g u la c y jn y  —  od ilości 
k w a só w  żółc iowycli  n ieza leżny .  M o ż n a  p o p ra w d z ie  ze  znaczn eg o  
obniżenia  nap ięcia  pow. w n io sk o w ać  o obecności tzw. wolnych  
żó lc iahów  —  n ig d y  jed n ak  b ra k  obniżenia  nie p rz e m a w ia  z a  b r a ­
kiem k w a só w  żó łc iow ych .  T a k  z a te m  au to r  o d rz u ca  po jęc ie  ic te ­
ru s  d isso c iu fu s , g d y ż  ro z p o zn an ie  tej fo rm y  żó łtaczk i  o p a r te  na  
oznaczen iu  n a p ię r ia  pow. m oczu  wzgl. surow icy" n iem a żadnej  racji 
bytu .

Dr. H. C li i a r i i R. 1? i g i e r :  W p ły w  p y ra u u d o n a  na zew 
w a rto ść  cu kru  w  krw i. p o ś w ia d c z e n ia  a u to ró w  w y k a z a ł J J  że  py 
ra m id o n  w  maHjjm d aw k ac h  OŁL— obni ża  z a w a r to ś ć  cu k ru  we 
krwi t a k  u  ludzi n o rm a ln y c h  ja k  i też c h o ry ch  M  c u k rz y c ę  —  za  
w y ją tk ie m  form  n a jc ięż szy ch ,  gdzie  w y n ik  m o że  być  odw rotny ."

P r z e z  p o d w y ż sz en ie  d aw k i  —  ilość cukru  w e  k rw i  w z ra s ta .
Dr. C za p n ick i  (K raków ).
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RUCH W TOWARZYSTWACH LEKARSKICH. - ZJAZDY.

T o w a r z y stw o  lek arsk ie  Ł ódzkie.

W ie cz ó r  s e m in a r y jn y  z dnia  24 lutego 1926 r.

I. Kol. K o  c e n  w y g ła s z a  r e fe ra t :  W sk a za n ia  k lin iczn e  do  
p rze ta c za n ia  krw i. P re leg e n t  o m aw ia  h is to r ję  p rz e tac z an ia  krwi,  
p o c z y n a ją c  od  c z a s ó w  O w id ju sz a  i k o ń c zą c  la tam i os ta tn icm i;  po ­
ru sz a  w  k ró tk im  z a r y s ie  n a u k ę  o izoag lu tyn inach ,  cy tu je  p o d z ia ły  
na  g ru p y  w ed łu g  Jańsk iego ,  M o ssa ,  o s ta tn ią  m o d y f ik a c ję  Hnosfel-  
da  i o m aw ia  techn ikę  b a d a n ia  k rw i  k r w io d a w c y  i k rw io b io rcy  dla 
ok re ś len ia  p rz y n a leż n o śc i  g rupow e j .  W re sz c ie  p re leg en t  o m aw ia  
is to tę  d z ia łan ia  p rze toczone j  k rwi,  p r z y ta c z a  z a p a t r y w a n ia  ró ż n y ch  
a u to ró w  i p rzech o d z i  do  w s k a z a ń ,  k ie d y  n a leży  s to so w ać  p r z e t a c z a ­
nie krwi.

II. Kol. G o l d m a n  w y g ła s z a  r e fe ra t :  O tech n ice  p rz e ta c za ­
n ia  k rw i. P re le g e n t  o m aw ia  p rz e tac z an ie  k rw i  b ezp o ś red n ie  i po ­
średn ie ,  z a t r z y m u ją c  się  d łuże j  na  technice  os ta tn iego ,  ja k o  n a jc z ę ś ­
ciej obecnie  s to so w an eg o .  P re le g e n t  i lus tru je  swój r e fe ra t  p o k a ze m  
sz e reg u  r y s u n k ó w  o ra z  kilku p rz y rz ą d ó w ,  u ż y w a n y c h  do  p rz e ta c z a ­
nia  krwi.

III. Kol. B  a n a  s z d e m o n s tru je  g u z  lew e j w a rg i sro m o w e j,  
o p e r o w a n y  u m łode j  d z ie w c zy n y .  Guz ten zw isa ł  na  długiej sz y -  
pule do  ko lan  chorej .

P o s i e d z e n i e  z dn ia  3 m a rc a  1926 r.
I. Kol. D e n g e l  d e m o n s tru je  m ę ż c z y z n ę  po ope rac j i  z e s z y ­

cia k o śc i u d o w e j  z d y z lo k a c ją  kości  do  4cm. Obecnie  p a c jen t  ch o ­
dzi zupełnie  norm aln ie ,  ro e n tg e n o g ra m  w y k a z u je  d o b ry  z ro s t  i u s ta ­
wienie  kości.  N as tępn ie  tenże  ■ k o leg a  d e m o n s tru je  kobietę  zupełnie  
w y leczo n ą  po  o p era c ji o s tre j zg o r ze li  tr zu s tk i .

II. Kol. N e u m a r k  w y g ła s z a  o d c z y t :  O za c h o w a n iu  sic  c u ­
k ru  w e  k rw i p r z y  kile  i  w  n ie k tó ry c h  chorobach  s k ó r n y c h  w  z w ią z ­
k u  z  p a to g en e zą  h ip erg likem ji i c u k r z y c y  i lec zen iem  chorób s k ó r ­
n y c h  insuliną .

N a p o d s taw ie  p rzesz ło  200 p r z y p a d k ó w  z b a d a n y c h  o raz  
p rz e sz ło  400 ok re ś leń  cu k ru  m e to d ą  B e r t r a n d a  w e  k rw i  całkowite j  
naczczo  p rz y ch o d z i  p re legen t  do  n a s tę p u ją c y c h  w n io sk ó w :

1) w  p rzeb iegu  k iły ,  z w ła s z c z a  d ru g o rzę d n e j ,  lecz też  i k i ły  
t rzec io rzęd n e j  i u ta jone j ,  s tw ie rd z ić  m o żn a  h iperg likem ję ,  t. j. po ­
z iom  cu k ru  p o n a d  1.2°/oo, a  nie p r z e w y ż s z a j ą c y  1.6°/oo bez obec­
nośc i  cukru  w  m o czu :  h iperg l ikem ja  ta  zn ik a  po ukoń czo n em  le­
czeniu.  W  n iek tó ry ch  rzad k ich  p r z y p a d k a c h  sk o n s ta to w a ć  m ożn a  
h ipoglikemję ,  t. j. poz iom  cu k ru  poniżej 0.65 do  0.7°/oo; ta  us tępu je  
po  leczeniu p rzec iw k iło w em ;

2) z a s t r z y k iw a n ie  d o ży ln e  n e o sa lv a r s a n u  w y w o łu je  w s trz ą s ,  
k t ó r y  się  u w id aczn ia  w  k rz y w e j  glikemicznej w p ostac i  fal. Ś w ia d ­
c z y  to  o w a h an ia ch  w  nap ięciu  u k ła d u  w e g e ta ty w n e g o  w sk u te k  
w s trz ą su .

3) P o  w s trz y k n ięc iu  w ś ró d m ię śn io w e m  k rw i  w ła sne j  s tw ie r ­
dz ić  m o żn a  ró w n e  fa low an ie  glikemiczne, ja k o  jeden  z w y r a z ó w  
w s trz ą su .

4) W  przeb iegu  r ó ż n y c h  chorób  s k ó rn y c h  s tw ie rd z ić  m o żn a  
h iperg likem ję ,  szczególn ie  p r z y  o w rz o d ze n iac h  p o d u d z ia  na  tle ż y ­
laków , p r z y  łu sz cz y cy ,  p r z y  b ielactwie  sk ó ry ,  p r z y  c h o ro b ach  sw ę ­
d z ąc y ch ,  j a k  z l isza jo w acen ie  s k ó r y  i p o k rz y w k a ,  ró w n ież  i w  nie­
k tó r y c h  p r z y p a d k a c h  w y ły s ie n ia  p lac k o w a te g o  i łupieżu ró żo w eg o  
z p o d ra żn ien ie m  s k ó r y  w sk u te k  s to so w an ia  m aści .

5) Leczen ie  insu liną  o w rz o d ze ń  podudzi  n a  tle ży la k ó w ,  jak
z a ró w n o  i in n y ch  c horób  sk ó rn y c h  z  h ip e rg l ik em ją  po lega  na  r a ­
c jonalnej  podstaw ie .  W y n ik i  d o ty c h c z a so w e  leczenia  są  z a c h ę ­
ca jące .

6) B a d a n ia  u k ład u  w e g e t a ty w n e g o ,  g łó w n ie  z a p o m o c ą  m e ­
t o d y  a t ro p in o w e j  D anielopolu ,  w  p r z y p a d k a c h  k i ły  i n i e k tó ry c h
c h o ró b  sk ó r n y c h  z n o rm a ln ą  g likemją,  jak  i h ip e r -  i h ipog likem ją  
w y k a z u ją ,  ż e  s t a n  c z y n n o ś c io w y  u k ład u  w e g e t a ty w n e g o  o d g r y w a  
d u ż ą  ro lę  p r z y  en d o g en n e j  g l ikoregu lac ji .  W  p r z y p a d k a c h  h ip e r ­
g likem ji s tw ie rd z ić  m o żn a  s y m p a ty k o to n ję  lub h ip o w a g o to n ję ,  p r z y  
n o r m a ln y m  poziom ie  c u k ru  w e  k r w i  —  am foton ję ,  p r z y  h ipoglike-  
mji —  h ipoam fo ton ję  lub w z g lę d n ą  w a g o to n ję .

W  d y s k u s j i  n ad  o d c zy tem  zabiera l i  głos ko led zy :  S z y fm an ,  
I te lson ,  D a w id o w ic z  i S te r ling .

S e k re ta rz  R u eger.

SPRAWY ZAWODOWE.

N aczelna Izba lekarska.

M E M O R  J AL

N acze lne j  Iz b y  L ek a r sk ie j  w  s p r a w ie  p ro jek tu  noweli  do u s t a w y  
z dnia  19 m aja  1920 roku  o ó b o w ią z k o w e m  ubezp ieczen iu  na  w y ­

p ad ek  c h o r o b y  (Dz. U. R. P .  Nr. 44 poz.  272).

N acz e ln a  Izba  L e k a r s k a  po zas iąg n ięc iu  opinji w s z y s tk ic h  
Izb L ek a r sk ic h  w  P a ń s tw ie  w  s p r a w ie  p ro je k tu  u s t a w y  z  dnia 19 
m aja  1920 r.  o o b o w ią z k o w e m  u b ezp ieczen iu  n a  w y p a d e k  c h o r o b y  
(Dz. U. R. P .  Nr. 44 poz. 272) p r z e d s t a w ia  n a s t ę p u ją c y  m em oria ł .

N acze lna  izba  L e k a r s k a  już w  m em o r ia le  z dn ia  6-go p a ź ­
d z ie rn ik a  1924 r. L. 356/24 z p o w o d u  ó w c z e sn e g o  p ro jek tu  now el i  
do u s t a w y  o o b o w ią z k o w e m  ub ezp ieczen iu  na w y p a d e k  c h o ro b y  
p r z e d s t a w i ła  s z e re g  p o w o d ó w ,  dla k tó ry c l i  u s t a w a  z dnia  15. V. 
1920 r. w  jej w y k o n a n iu  nie sp o tk a ła  się z p ow szechne in  z a d o w o le ­
niem. Z d an iem  N acze lne j  Iz b y  L ek a r sk ie j  p o w o d y  po tem u  b y ły  
n a s tę p u ją c e :  1) P o łą c z e n ie  u b e zp iec z en ia  od  b e z ro b o c ia  na  sku tek  
c h o r o b y  (n iezdolności  do p r a c y )  z u p rz y s tęp n ien ie m  leczn ic tw a ,
2) in g e ro w an ie  w  z ak re s ie  le c z n ic tw a  u rz ę d n ik ó w  t ó j j ś w y c h  nie 
f a c h o w c ó w ,  n a to m ia s t  pom ijanie  l e k a r z y  do k tó r y c h  ro la  k i e r o ­
w n ic z a  w  z ak re s ie  l e c zn ic tw a  z n a t u r y  r z e c z y  n a le że ć  p o w in n a  
i p ły n ą c e  s t ą d  poniżen ie  s tanu  l ek a rsk ieg o ,  3) p r z y m u s  u b e zp ie ­
czenia ,  s t o s o w a n y  z a r ó w n o  do instu tucji,  jak  i ty c h  w a r s t w  lu d ­
ności, k tó re  b y ł y  p rz ed tem  lepiej z a o p a t r z o n e  w  pom oc  w  chorobie,
4) k o n ieczn o ść  p o w ie rz a n ia  s w e g o  z d ro w ia  l e k a rz o w i  w s k a z a n e ­
mu, a  nie z w o ln e g o  w y b o r u ,  5) p r z y m u s  n a leżen ia  do Kas w a r s t w  
ludnośc i  d o s ta te cz n ie  m ate r ja ln ie  zab ezp ie cz o n e j  p r z y  jednoczesne j  
n iem o żn o śc i  d o s ta rc z e n ia  im ś w ia d c z e ń  o d p o w ia d a jąc y c l i  w y s o k o ­
ści  śc ią g a n y c h  z  nich o p ła t  (b rak  o d p o w ied n io  u rz ą d z o n y c h  szp i ­
tali , s a n a to r jó w )  o to  n a jg łó w n ie js ze  p o w o d y ,  d la  k tó r y c h  d ą żen ia  
s t a n ę ły  w  n iezgodzie  z p o t r z e b a m i  życ ia .

N ieza leżn ie  od t eg o  N a cz e ln a  Izba  L e k a r s k a  już w ó w c z a s  
w s k a z y w a ł a  na  k o n iec zn o ść  g ł ę b s z e g o  n a d z o ru  n a d  s p r a w a m i  
l ec z n ic tw a  ze  s t r o n y  te g o  o rg a n u  a dm in is t rac j i  p a ń s tw o w e j ,  k t ó r e ­
mu spec ja ln ie  t r o s k a  o z d ro w ie  publiczne  z o s ta ła  p o w ie rzo n a ,  ja ­
ko  jedyn ie  k o m p e te n tn e m u  w  tycli  s p r a w a c h .  W te d y  a r t .  42 nie 
m ia łb y  tak iego  zas to so w an ia ,  że czy n n o śc i  p rz ez  p o m o cn iczy  p e r ­
sone l  l ek a rsk i  m o g ą  b y ć  w y k o n y w a n e  i b e z  zez w o len ia  lek a rz a  
i b e z  jego  w ie d z y ,  jeżeli nie m o że  on b y ć  w e z w a n y .  W  p r a k ty c e  
d o p ro w a d z i ło  to np. w  L o d z i  do tego ,  że  Z a rz ą d  K a s y  w  czas ie  
s ta n u  b e z k o n t r a k to w e g o  ch c ia ł  o d d a ć  w  r ę c e  f e lc z e ró w  i a k u s z e ­
r e k  ca le  lec zn ic tw o .  U s tę p  ten  p rz e z  n o w e l iz ac ję  po w in ien  b y ć  
s t a n o w c z o  usu n ię ty ,  g d y ż  je s t  b e z w a r u n k o w o  dla u b e zp iec z o n y ch  
s z k o d l iw y .  S łu s z n ą  i n a jo d p o w ie d n ie jsz ą  r z e c z ą  b y  by ło ,  a b y  ś c i ­
s ły  n a d z ó r  n ad  lec z n ic tw e m  w  K a sa ch  C h o ry c h  ob jęło  M in is te r ­
s t w o  S p r a w  W e w n ę t r z n y c h  (G e n e ra ln a  D y r e k c ja  S łu ż b y  Z d r o ­
w ia ) ,  a  n a d z ó r  n a d  u b e zp iec z en iem  od  b e z ro b o c ia  z p o w o d u  c h o ­
r o b y  M in is te r s tw o  P r a c y  i Opieki S p o łeczn e j .  In s ty tu c ja  b o w ie m  
K as C h o ry c h ,  k tó r a  m o że  ob jąć  bl isko 80(l/o ludności,  a  w ię c  lec z ­
n ic tw o  p ra w ie  ca łe j  ludnośc i  p a ń s tw a ,  p o w in n a  b y  d ą ż y ć  n ie ty lko  
do n ies ien ia  p o m o c y  indyw idualne j ,  ale  z a r a z e m  zgodn ie  z p o s t ę ­
pem  nauki leka rsk ie j  do w sp ó łd z ia łan ia  w  ro zw o ju  z a d a ń  h ig jeny  
z a p o b ie g a w c z e j  T a k  ty lk o  b o w ie m  po ję te  z ad a n ie  l e c z n ic tw a  m o ­
że o d p o w ia d a ć  o b o w ią z k o m  i in te re so m  P a ń s t w a ,  in te re so m  cho 
r y c h  i w ie d z y  lekarsk ie j .  S k o o r d y n o w a n ie  ty ch  d w u  z ad a ń  b y ł o ­
b y  n a j ła tw ie js ze ,  g d y b y  w  z ak re s ie  le c z n ic tw a  m ia ło  g łos ty lk o  
M in is te r s tw o  S p r a w  W e w n ę t r z n y c h .

Z  ty c h  to m o ty w ó w  w y c h o d z ą c ,  n ieza leżn ie  od  d e le g a tó w  
G en era ln e j  D y re k c j i  S łu ż b y  Z d ro w ia  N acz e ln a  Izba  L & karska  p r o ­
p o n o w a ła  i p ro p o n u je ,  a b y  p r z y  G en e ra ln e j  D y re k c j i  S ł u ż b y  Z d ro ­
w ia  u t w o r z o n y  b y ł  sp e c ja ln y  o rg a n  w  p o s tac i  R a d y  do s p r a w  lec z ­
n i c tw a  K as  C h o ry c h ,  do k tó re j  m o g ły b y  a p e lo w a ć  z a r ó w n o  Z a ­
r z ą d y  Kas C h o r y c h  jak i N acze ln i  L e k a r z e  w  raz ie  w y n ik ły c h  n ie ­
p o ro z u m ień  w  s p r a w a c h  lec zn ic tw a .  Z ad an iem  takie j  R a d y  b y ło b y
a) r o z p a t r y w a n ie  ro c z n y c h  s p r a w o z d a ń  z d z ia ła lnośc i  K as w  z a ­
k re s ie  l e c z n ic tw a  i u r z ą d z e ń  leczn iczy ch ,  b) r o z p a t r y w a n ie  i z a ­
tw ie rd z a n ie  p l a n ó w ' i  p ro j e k tó w  in w e s ty c j i  l e c zn ic zy c h  w  K a sa ch  
C h o r y c h  p o d  w z g lę d e m  c e lo w o śc i  i u r z ą d z e ń  sa n i ta rn y c h ,  c) r o z ­
p a t r y w a n ie  p ro j e k tó w  na  o tw a r c i e  ap te k i  K a s  C h o r y c h  i na  z a k r e s  
ich dz ia ła lnośc i,  d) r o z p a t r y w a n ie  w y n ik a ją c y c h  s p o r ó w  w  z a k r e ­
sie  l e c z n ic tw a  m ię d z y  w ła d z a m i  K as  C h o ry c h .  D o  sk ła d u  t eg o  r o ­
dza ju  R a d y  w c h o d z i l ib y :  G e n e r a ln y  D y r e k t o r  S ł u ż b y  Z d r o w ia  lub 
j eg o  z a s tę p c a ,  j ak o  p rz e w o d n ic z ą c y ,  D y r e k t o r  d e p a r t a m e n tu  hi-
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gjeny, In sp e k to r  S łu ż b y  Z d ro w ia ,  r a d c a  p r a w n y  G en era ln e j  D y ­
rekcji,  p rz ed s ta w ic ie l  N acze lne j  Iz b y  L ek a rsk ie j ,  p r z ed s ta w ic ie l  le ­
k a r z y  K as  C h o ry ch ,  przedstaw ic ie l  adm in is t rac j i  Kas C h o ry ch ,  N a ­
czelnik w y d z ia łu  fa rm a ce u ty cz n eg o  M inister jum .

R e g u la m in  R a d y  o p r a c o w a n y  p rz e z  n i l  z a tw ie r d z a  M in is te r  
S p r a w  W e w n ę t r z n y c h  w  po ro zu m ien iu  z M in is t rem  P r a c y  i O p ie ­
ki Sp o łeczn e j .  W s z a k  t a k  z b u d o w a n y  o rg a n  nie poc iągn ie  za  so b ą  
sp e c ja ln y c h  w y d a t k ó w  p a ń s tw o w y c h .

W  zw iązk u  z n a le ż y tc m  p os taw ien iem  leczn ic tw a  w K a­
sach  C h o ry ch ,  a  to z a ró w n o  w  s tosunku  do u bezp ieczonych  jak  
i l e k a r z y  nie m ałe j  w a g i  jes t  s t a n o w isk o  L e k a r z a  N a cz e ln e g o  w  K a ­
sie. W p r a w d z ie  ar t .  73 p ro jek tu  noweli z az n ac za ,  że n a ró w n i  z D y ­
re k to r e m  je s t  m ia n o w a n y  p rz ez  Z a r z ą d  i L e k a r z  N acz e ln y ;  w inno  
b y ć  jed n ak  zaz n ac zo n e ,  ż.e Z a rz ą d  m ianuje  L e k a r z a  N acze lnego  
z p c ś r ó d  k a n d y d a tó w  p r z e d s ta w io n y c h  p rz e z  m ie jsc o w ą  z a w o d o ­
w ą  o rg a n iz ac ję  lek a rsk ą ,  że  .zakres  l e c zn ic tw a  do n iego  w y łą d żu ie  
n a leży ,  że  w  ty m  dziale jest  on o d p o w ie d z ia ln y  ty lk o  p rz e d  z a ­
rząd em ,  za leż n y m  z a ś  od  z a r z ą d u  w y łą cz n ie  w  z ak re s ie  budże tu  
leczn ic tw a .  L e c z n ic tw e m  nic m o że  k i e r o w a ć  Z arząd ,  jako  n iek o m ­
p e te n tn y .  W  raz ie  w y n ik ły c h  s p o r ó w  w  z a k re s ie  l e c zn ic tw a  L e ­
k a rz  N a c z e ln y  jak i Z a rz ą d  K a s y  z w r a c a ją  się  do G en era ln e j  D y ­
rekcji  S łu ż b y  Z d ro w ia ,  jako  do  fa c h o w e g o  o rg a n u  n ad zo rc ze g o .

P r o p o n o w a n ą  w  now el i  R a d ę  p r z y  N a cz e ln y m  L e k a rz u  u w a ­
żać  n a le ż y  za  z am ierzen ie  c e lo w e  i odpow iedn ie ,  ty lk o  jej sk ła d  
i z ad a n ia  p o w in n y  b y ć  u s t a w o w o  usta lone .

Jeże l i  t e r a z  w z iąć  pod u w a g ę  s t a n o w isk o  l e k a rz a  o rd y n u ją ­
cego  w  K a sa ch  C h o ry c h ,  to tu n a s u w a ją  się  d e z y d e r a t y  n as tęp u ją -  

tce: P r z e d e w s z y s tk i e m  w  za ła tw ie n iu  ak tu  leczen ia  p o w in ien  b y ć  
u w zg lęd n io n y  w  m j  śl a r t .  42 p. II. w o ln y  w y b ó r  l e k a rz a  i z a c h o ­
w an ie  ta je m n ic y  leka rsk ie j ,  k tó re g o  a r t .  77 nie g w a ra n tu je ,  bo  
u rz ęd n icy  nie są na  z a sad z ie  p rz y s ięg i  z a w o d o w e j  do t eg o  o b o ­
w iązan i.

W s z y s tk ie  d o k u m en ty ,  k tó re  m a ja  s łu ż y ć  do w y p ł a ty  z a s i ł ­
k ó w  nie p o w in n y  z a w ie r a ć  ro z p o zn a n ia  c h o ro b y ,  zaś  wszjelkie d o ­
k u m en ty ,  k tó r e  z a w ie ra ją  ro z p o z n a n ia  lek a rsk ie  ( k a r ty  c h o ro b y ,  
o rz ec ze n ia  kom is ji  i inne) w in n y  b y ć  w  z a w ia d y w a n iu  w y łą c z n ie  
lek a rzy ,  a  nie tak  jak  obecn ie  w  z a w ia d y w a n iu  adm in is trac ji .  L e ­
k a rz  o r d y n u ją c y  w y d a je  z a św ia d c z e n ie  o n iezdo lnośc i  do p r a c y  
w  w y p a d k a c h  dla n iego  n iew ą tp l iw y c h ,  p r z y  na jm nie jsze j  z a ś  w ą t ­
p liw ośc i  p r z e k a z u je  s p r a w ę  komisji  lekarsk ie j .

Dla  d o b ra  c h o ry ch ,  ra c jo n a ln e g o  lec z n ic tw a  i p ra w id ło w e j  
g o sp o d a rk i  n a le ż a ło b y  u s t a w o w o  p ro c e n to w o  o z n a c z y ć  w y d a tk i  na  
lecznictwo, zapom ogi,  adm in is t rac ję  i fundusz  r e ze rw o w y .  
A b y  un ik n ąć  n ad m ie rn e g o  w y z y s k iw a n ia  K a s y  p rz e z  ubezpie­
c zo n y c h  jeżeli  już  nie sa m  u b e z p iec z o n y  to jego ro d z in a  p o w in n a  
ponosić  10°/o k o s z tó w  na  l e k a r s tw a .

W  p o p rzed n im  p ro jek c ie  n o w el izac j i  u w z g lęd n io n a  b y ła  w y ­
so k o ść  z a ro b k u ,  ponad  k tó r ą  u p a d a ł  o b o w ią z e k  u bezp ieczen ia .  
W  o b e c n y m  p ro jek c ie  s p r a w a  t a  zupełn ie  z o s ta ła  pom inię ta ,  je d ­
n a k  z a r ó w n o  na  in te re s y  K as  C h o r y c h  jak i na  in te r e s y  s tanu  le ­
k a rsk ieg o  usta len ie  pewnej  g ra n ic y  je s t  niezbędne .  Z ad an iem  Kas 
C h o ry c h  j e s t  z o rg a n iz o w a ć  pom oc  l e k a r sk ą  d la  w a r s tw  ek onom icz­
nie s łabszych ,  k tó re  sa m e  sobie nie p o d o ła ły  z ap ew n ić  odpowiedniej  
p o m o cy ;  n a to m ias t  K a s y  w łą c z a ją c  w  z a k r e s  sw ego  dz ia łan ia  w a r ­
s tw y  zam ożn ie jsze ,  k tó re  sa m e  sobie m o g ą  z o rg a n iz o w a ć  pom oc  
lek a rsk ą ,  z a c ią g a ją  wzg lędem  nich zobow iązan ia ,  k tó ry m  w  obec­
n y m  s tan ie  rz e c z y  nie z a w s z e  m o g ą  z ad o ś ć u c z y n ić  (b rak  od p o ­
wiednich  szpitali,  w y j a z d y  do w ó d  m in e ra ln y ch ,  do  s a n a to r jó w ) ,  
co z n ó w  jes t  ź ró d łem  n iezadow olen ia ,  z  d rug iej  z n ó w  s t ro n y  z a ­
możni z a jm u ją  w  K asach  m ie jsca ,  k tó re b y  się n a le ż a ły  słusznie  lud­
ności mniej z am o żn e j .  Dla s ta n u  z a ś  leka rsk iego  b ra k  tej górnej  
g ra n ic y  jes t  ź ró d łem  p ra w ie  zupełnego  u p a d k u  wolnej p ra k ty k i  le­
k a rsk ie j ;  g d y b y  bowiem  K a sy  C h o ry c h  p r z y  o b e cn y m  ich us t ro ju  
ob ję ły  p ra w ie  8 0 %  ludności,  to gdzie  z n a jd z ie  się pole do  wolnej 
p ra k ty k i?  Ja sn e  więc jest,  że tego  ro d z a ju  w aru n k i  p ro w a d z ić  b ę ­
dą do p a u p e ry z ac j i  lek a rzy ,  b ę d ą c y c h  p oza  K asam i C h o ry ch ,  
a z drug iej  z a ś  s t r o n y  w y tw a r z a j ą  i w y tw o r z ą  ty p  lek a rz a  u rz ę d ­
nika. T y lk o  w o ln y  w y b ó r  leka rza ,  w o lna  p r a k ty k a  l ek a rsk a ,  z w i ą z a ­
ne z .tym sz lache tne  w sp ó łz a w o d n ic tw o  p ro w a d z ić  m o g ą  do n a le ­
ż y te g o  poz iom u z a w o d o w eg o  i n a u k o w eg o  s tan u  leka rsk iego ,  co 
nie je s t  obo jętne  ani dla in te resów  spo łeczeńs tw a,  ani dla P a ń s tw a .  
W s z a k  nie ty lk o  ubezpieczeni  w  K a sach  C h o ry ch ,  ale  i inne w a r ­
s tw y  sp o łe cz eń s tw a  (chociażby  n a w e t  i na jb iednie jsze ,  k tó re  są 
poza  n a w iasem  dz ia łan ia  K as  C h o ry c h )  a p rz e d e w sz y s tk ie m  służba 
zd ro w ia  publicznego o ra z  w o jsk o w o ść  p o t rzeb u ją  odpow iedn ich  z a ­
s tęp ó w  w y ro b io n y c h  i w y k w a l i f ik o w an y c h  lek a rzy .  P r z y  obecnym  
sys tem ie ,  jeżeli K a s y  C h o ry c h  bez us ta len ia  górne j  g ra n ic y  ob ję ły  
by  lecznic tw o p ra w ie  całej  ludności (80%) to j a s n ą  j e s t  r zeczą ,  że 
Poza K asam i  C h o ry c h ,  lek a rz  w olno  p r a k ty k u j ą c y  nie będzie  m iał 
m ożności  egzys tencj i .  C z y  w  p o d o b n y ch  w a ru n k ac h  z a ro b k o w a n ia  
z a  lat  k i lka  w y d z ia ły  lek a rsk ie  z n a jd ą  o d p o w ied n ią  l iczbę ad ep tó w

m e d y c y n y ,  p y tan ie  to co na jm niej  n a le ży  u w a ż a ć  za  o tw ar te .  Z d r u ­
giej zn ó w  s t r o n y  p r z y ję ty  w  w ięk szy ch  K asach  sy s te m  a m b u la to ­
r y j n y  udz ie lan ia  p o m o cy  lekarsk ie j  o p a r ty  n a  z a s a d a c h  fa b ry c z ­
n y c h  p rz y  p łacach  l e k a rz y  ry c z a ł to w y c h  musi m an ie ro w ać  leka­
r z y  w  k ierunku  spełn ienia  ich z a d a ń  w  sposób  u rzęd n iczy ,  nic d a ­
jąc  w a ru n k ó w  w sp ó łz a w o d n ic tw a  i pobudki do sam o k sz ta łce n ia  się 
w obec  n a w a łu  zajęć .  Z p o w y ż sz y c h  p o w o d ó w  w sz y s tk ie  Izby-L ckar-  
skie w y p o w ie d z ia ły  się l a  us ta len iem  górnej g ra n ic y  dochodu ,  po ­
n ad  k tó ry  u s ta w o w y  o b ow iązek  na leżen ia  do  K a s  C h o ry c h  upada .  
G ran ica  ta  nie p o w in n a  p rz e w y ż sz a ć  375 zł. m ies ięcznego  dochodu.

P o n ie w a ż  już  sa m a  u s ta w a  w y łą c z a  z pod  swej opieki pewne 
k a te g o r ie  p raco w n ik ó w ,  p rze to  j a sn ą  je s t  r zeczą ,  że w  m yś l  k o n ­
sty tucji  (art .  108) m a ją  oni p ra w o  do o rg a n iz o w a n ia  się  w  celu 
tw o rzen ia  sw oich  o d ręb n y ch  Kas.  Idea  l iberalizmu i opieki spo łecz ­
nej pow inna  by  zw aln iać  od p rz y m u s u  na jeżen ia  i inne g ru p y  z o r ­
g a n izo w an e  już  w  in nych  K asach ,  b v lcb y  ty lk o  w aru n k i  ubezp iecze­
nia nie b y ły  g o rsz e  od  ty ch  Ijjfkie są  w  K a sa ch  Choiiych. P o s tę p  
i rozwój u rz ąd z eń  spo łecznych  po lega  na  do k ład n em  obse rw o w an iu  
życia ,  odczuciu  p o trzeb  i dobrej  in ic ja tyw ie ;  t łum ić w ięc  tc o s ta t ­
nie dążnośc i  o rg a n iz ac y jn e  nie jes t  w łaśc iw e  z punktu  w idzenia  
zd row ej  g o sp o d a rk i  i p r a c y  społecznej. '  T r o s k a  o zd row ie  ogółu 
i o rg a n iz ac ja  lecznic tw a p ow inna  na leżeć  do  P a ń s tw a ,  ale t ro sk a
0 zd row ie  ind y w id u a ln e  je s t  a t ry b u te m  jednos tk i  i to pow inno  b y ć  
uwzględn ione  w o rg an izac j i  p o m o cy  społecznej .  Jeżeli g ru p y  je d ­
n ostek  w  celu zapew nien ia  sobie opieki i p o m o cy  w  chorobie  zechćh  
się lącz?*<i i tw o r z y ć  oddzie lne  in s ty tu c ie  na  lepszych  z a s a d a c h  
o par te ,  d laczeg o b y  P a ń s tw o  ew entua ln ie  p raw o ,  m ia ło  hamowfeć 
tak ie  dążen ia ,  k tó re  ty lk o  m o g ą  b y ć  ź ró d łem  postępu.  C z y  n a le ś J ło  
zm ien iać  w z o ro w ą  w j a n i z a c j ę  p o m o cy  lekarskie j  w  Zagłębiu  D ą-  
browskien i ,  c z y  z chwilą w p ro w a d z e n ia  K as C h o ry c h  n a  Ś ląsku  
ulec by  także  m ia ły  tem u ż  losowi istn ie jące  tam  K a s y  brackie ,  k tó ­
re  m a ją  p oza  sobą  sze reg i  lat  p r a c y  i d o św iad czen ia  (z g ó rą  s to )?

U s ta w y  n o w o u c h w a ła n e  lub n ow el izow ane  nie p o w in n y  b y ć  
w  sp rzecznośc i  z już  is tn ie jącem i,  a z w łaszc za  z k o n s ty tu c ją .  T y m ­
czasem  now el izac ja  r o z p a t r y w a n a  p ro p o n u je  a r ty k u ły  wręg? 
sp rzeczn e  z u s taw am i  zasadn iczem i.  W  ar t .  43 V proponow arre  
p rz y m u s  leczenia  k a s o w y c h  c h o ry ch  w raz ie  s ta n ó w  b e zk o n t rak to -  
w y c h  p rzez  w szy s tk ic h  l e k a rz y  z am ie sz k a ły c h  w  d a n y m  okręgu  
je s t  s p r z e c z n y  z a r t .  96 i 101 kon s ty tu c j i ,  a  z g ó r y  n a r z u c o n e  w  t a ­
k ich w y p a d k a c h  h o n o ra r ia  w  w y s o k o śc i  p o ł o w y  t a k s y  us ta lone j  
p rz e z  U r z ą d  W o je w ó d z k i  są  sp rz e c z n e  z p o s ta n o w ie n ie m  a r t .  -31
1 22 u s t a w y  o p r a k ty c e  z d. 2, XII. 1921 r. poz .  762. Art.  9. te jże  
u s t a w y  n a  k t ó r y  p o w o łu je  się a r t .  95 noweli ,  s to su je  się do p a r t a ­
czy,* n ie  do l e k a r z y  i nie m o że  b y ć  z a s to s o w a n y ,  p ro p o n o w a n e  zaś  
w  punkc ie  III k a r y  n a  l e k a r z y  chcą  uczyn ić  z nich i s to ty  p o z b a ­
w ione  o b ro n y  p r a w  z asa d n ic z y c h  obyw atel i  i to w ła śn ie  p rzez  
M in i s te r s tw o  P r a c y  i Opieki Sp o łeczn e j ,  k tó r e  jes t  p o w o ła n e  do 
s t r z e ż e n ia  a r t .  102 konsty tuc j i .

Kom isje  p o jed n a w c ze  p rzew id z ian e  w  ar t .  84 nie m o g ą  mieć  
w  raz ie  b r a k u  z g o d y  na o so b ę  p rz e w o d n ic z ą c e g o ,  w y z n a c z o n e g o  
z u rzęd u  p rz e w o d n ic z ą c e g o  p r z e z  U r z ą d  U b ezp ieczeń ,  lecz  p rz e z  
n a jw y ż s z ą  in s tanc ję  s ą d o w ą  w  danej  m ie jscow ośc i .  U r z ę d y  u b e z ­
p ieczeń  nie m o g ą  b y ć  u w a ż a n e  za  n i e z a in te re so w a n e  w  s p r a w a c h  
sporu .

P o jęc ie  2 komisji  a r b i t r a ż o w y c h  je s t  n o w o ś c ią ;  a r b i t r a ż  m o ­
że b y ć  ty lk o  jed en  i to  b e z a p e la cy jn y .  S k ła d  a rb i t r a ż u  p r o p o n o w a ­
n y  p rz e z  n o w e lę  w in ien  b y ć  u z u p e łn io n y  p r z e z  p r z e w o d n ic z ą c e g o  
t a k ż e  m ia n o w a n e g o  p rz e z  n a jw y ż s z ą  in s tanc ję  s ą d o w ą ,  w t e d y  nie 
b ęd z ie  o b a w y  o r ó w n o ś ć  g ło s ó w  i d y r e k to r  u rz ęd u  u b ezp ieczeń  
n ie  będzie  inia ł g łosu  d e cy d u jąc e g o ,  nic b ę d ą c  p r z e w o d n ic z ą c y m .  
S k ła d  komisji  a r b i t r a ż o w e j  p o w in ien  b y ć  tak  us ta lo n y ,  a ż e b y  2 
s t ro n y  b ę d ą c e  w  k o n t ro w e rs j i  m ia ły  r ó w n ą  l iczbę s w y c h  p r z e d ­
s taw ic ie l i  z  n i e z a i n t e r e s o w a i y m  p rz e w o d n ic z ą c y m ,  jak to w y ż e j  
p rz ed s ta w io n o .

A rt .  97 u s t a w y  o dda je  n a d z ó r  n ad  dz ia ła lnośc ią  u b e z p ie c z e ­
niow ą M inis te rs tw u  P r a c y  i Opieki Społeczne],  a  w  g ran icach  z a ­
sadn icze j  u s t a w y  sa n i ta rn e j  M in i s te r s tw u  S p r a w  W ew n ę trzn y c h , .

N iezb ęd n ą  j e s t  j e szcze  i k o n t ro la  p a ń s tw o w a  w  s p r a w a c h  
g o sp o d a rk i  f inansow ej .  P a ń s t w o  nie m o że  u w a ż a ć  za  o b o ję tn ą  g o ­
s p o d a rk ę  f in a n s o w ą  insty tuc ji ,  k tó ra  śc iąg a  od zn aczn e j  częśc i  sp o ­
łeczeń s tw a  w  d ro d z e  p rz y m u s u  o lb rzym ie  k w o ty  i k tó ra  j ed n o c ze ­
śnie m a  o b o w ią z e k  d a w a n ia  innej,  a  j e szcze  w ię k sz e j  w ię k sz o śc i  
sp o łe c z e ń s tw a  św ia d c z e ń  doniosłej  w ag i .  O p ie k a  n a d  p r a c o w n i ­
k iem  i jego  ro d z in ą  w  w y p a d k a c h  c h o r o b y  w  n a sz y m  sy s te m ie  
p a ń s tw o w y m  nie jes t  d o b ro c zy n n o śc ią ,  z a le ż n ą  od  woli  o sób  i in­
s ty tuc j i  p r y w a tn y c h ,  ani t e ż  nie je s t  p o z o s ta w io n ą  in ic ja tyw ie  
p r z e d s ię b io r s tw  c ią g n ą c y c h  z t eg o  zysk i ,  je s t  ona  o b o w iązk iem ,  
k t ó r y  regu lu je  P a ń s tw o .  K a żd a  o p ła ta  p r z y m u s o w a  m a w  istocie  
sw e j  c h a r a k te r  p o d a tk u ,  a w ię c  ten  sam  o rg an ,  k t ó r y  kon tro lu je  
w y d a tk o w a n ie  sum  p o d a tk ó w ,  powinien  w  ten s a m  sposób  b a d ać  
w y d a t k o w a n i e  w p ł y w ó w  z o p ła t  p r z y m u s o w y c h  na  cele  opieki
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spo łecznej .  W y m a g a  tego  w p r o s t  logika życ ia .  D la teg o  b y ło b y  
s łuszne ,  a b y  n a jw y ż s z a  Izba  łfbu tro l i  P a ń s t w a  i jej o d d z ia ły  m ia ły  
Z a g w a r a n to w a n e  w  u s ta w ie  p r a w o  k on tro l i  nie ty lk o  w  ty c h  w y ­
p a d k ac h ,  g d y  K a sy  C h o r y c h  o t r z y m u ją  zas iłk i  z fu n d u sz ó w  p a ń ­
s tw o w y c h ,  ale  i w o g ó le .  C hodz i  tu b o w ie m  o k o n t ro lę  ia i łh o w ą ,  
k tó ra  m o że  do d a tn io  w p ł y w a ć  na  g o sp o d a rn o ść  i "celowość w  w y ­
d a tk ach .
(— ) Dr. M e te lsk i, s e k re ta rz .  (— ) Dr. B u c z k ic w ic z ,  p rzew o d n iczący .

Izba lekarska W a rsza w sk o -B ia ło sto ck a .

P R O T O K Ó Ł

8 W aln eg o  Z w y c za jn e g o  Z g ro m a d z e n ia  R a d y  Izby  L ek a rsk ie j
W arsz a w sk o -B ia ło s to c k ic j  z dnia  18 kw ie tn ia  1926 r.

O becn y ch  cz ło n k ó w  49.
P rze w o d n icz ąć jL  Naczeln ik  P rz y b o ro w s k i  Adam .

Z ebran ie  zag a ił  P rz e w o d n ic z ą c y  N acze ln ik  Izby, s tw ie rd z a ­
jąc  jego u s ta w o w ą  p ra w o m o cn o ść .  O późnien ie  te rm inu  zeb ran ia  
po w s ta ło  z p ow odu  c h o ro b y  P i s a r z a  p o p rzed n ieg o  Z a r z ą d u  Izby, 
co z n a tu r y  rz e c z y  m usia ło  w p ły n ą ć  na  p rz y g o to w a n ie  sp r a w o ­
zd an ia  za  rok  ubiegły .  P r z e d  posz t jdk iem  d z ie n n y m  o d c z y ta n o  nie­
k tó re  a r ty k u ł y  regu lam inu  ty c z ą c e  ob rad  R a d y .  P r z y j ę to  o g ra n i ­
czenie  p rzem ó w ień  w  dyskus ji ,  zft p ie rw szy m  ra ze m  do 10 minut, 
za  d rug im  do  5-ciu minut.  N a  w n iosek  kol. Garlickiej  z d ec y d o w a n o  
a b y  na  p r z y s z ł e m  posiedzen iu  z w y c z a jn e m  R a d y  by ło  z ak o m u n ik o ­
w a n e  s p ra w o z d a n ie  z posiedzen ia  d o ro czn eg o  d e leg m ó w  Izb do N a ­
czelnej Izby  L ek a rsk ie j ,  przycztem sp ra w o z d a n ie  m a d a w a ć  nie k a ż ­
d y  de lega t  oddzielnie,  lecz jeden  dflftlne. P o p r a w k a  kol. Z andow cj ,  
a b y  to sp ra w o z d an ie  by ło  z a k o m u n ik o w an e  na  na jb l iższem  tegoro-  
cznem  żebran in  R a d y  n a d z w y c z a jn e j  —  upadło  (20 g łosam i p rzec iw  
19-tu).  1. P i s a r z  Z a rz ą d u  Kol. M a z u re k  o d c z y ta ł  p r o to k ó ły  posie ­
dzeń  R a d y f z  dnia  24 m a ja  i 20 g ru d n ia  1925 r. —  P r o to k ó ły  p r z y ­
jęto.  2, N a  w niosek  prof.  G luz ińskiego s p ra w o z d a n ie  Z a rz ą d u  z a  rok  
ubiegły ,  w obec  d ru k ó w  z n a jd u ją c y c h  się  w  rę k ac h  cz ło n k ó w  nie o d ­
c z y ty w a n o .  S p ra w o z d a n ie  to bez d y sk u s j i  p rzy ję to .  3. O d c zy ta n o  
sp ra w o z d an ie  z dz ia ła lnośc i  Z a rz ą d u  z a  1 -szy  k w a r t a ł  roku  b ieżą ­
cego, k tó re  p r z y ję to  do w iadom ości .  N as tęp n ie  Kol. M a z u re k  od ­
c zy ta ł  s p ra w o z d a n ie  z d z ia ła ln o śc i  Sąd u  Izb y  za  ro k  1925, a  Kol. 
M a n d u k  s p ra w o z d a n ie  z dz ia ła lnośc i  Po d k o m is j i  P o d a tk o w e j  Komisji  
B y tu .  O ba  sp ra w o z d a n ia  p rz y ję to .  4. Kol. K asp c ro w icz o w a  S k a r b ­
n iczk a  w p o p rzed n im  roku  om ów iła  s p ra w o z d a n ie  f inansow e  z a  rok  
1925, k tó re  po kilku wyj;jfśnieniach n a tu ry  bu ch a l te ry jn e j  p rzy ję to .  5. 
Ódffźytano p ro to k ó ł  Komisji R e w i jy jn e j  za  ro k  1925 i p rz y ję to .  6. 
S k a rb n ik  obecn y  Kol. T u rsk i  o d c z y ta ł  sp ra w o z d a n ie  ra ch u n k o w e  
z a  1 - H y  k w a r t a ł  1926 r. Z pow odu  tego  s p ra w o z d a n ia  R a d a  zaleca  
Z a r z ą ł o w i  usilną  p ro p a g a n d ę  w1'  sp ra w ie  w no szen ia  ofiar n a  s a m o ­
lot sa n i ta rn y .  K w ofy  jak ieb y  w p ły n ę ły  z tego  ź ró d ła  n a le ży  p rz e ­
k a z y w a ć  w p ro s t  d o  S a n i ta r i a tu  W o js k o w e g o .  7. P re l im in a rz a  bu­
dże to w eg o  na  ro k  1926, w obec  ro zes ła n ia  go c z łonkom  nie o d c z y ­
ty w a n o .  P o  d y sk u s j i  n ad  poszczególnemu p o z y c jam i  p re lim inarz  
p rz y ję to .  Z d ec y d o w a n o  p rz y te m ,  a b y  p o d a tek  d o c h o d o w y  od pen- 
sy j  u rz ęd n ik ó w  w płaca li  oni sami.  S k ładk i  c z ło n k o w sk ie  w  w y s o k o ­
ści zesz ło ro czn e j  t. j. 20 zł. rocznie.  8. S ta tu t  K ą s y  Z ap o m o g o w e j  na  
w y p a d e k  śmierci,  z pew nem i p o p ra w k am i  p rz y ję to .  C p  do § 14 
uchw alono  z a s ię g n ą ć  opinji  r a d c y  p ra w n eg o  izby. 9. Ijffzepisy 
o o g łoszen iach  leka rsk ich  p r z y ję to  w  b rzm ien iu  p rz e a s ta w io n e m  
prz ez  Z a r z ą d  i j ed n o cześn ie  polecono Z a rz ą d o w i  p rz y s tą p ić  do 
o p ra c o w a n ia  p rz ep isó w  dla  o g łoszeń  o lecznicach, p ra co w n ia ch  le­
k a rsk ich  i t. d. 10. Kol. S te fan o w sk i  o d c z y ta ł  p ro jek t  nowelizac j i  
U s ta w y  o K a sach  C h o ry c h ,  p r z y ję to  do w iadom ości .  11. Kol. M ut-  
term ilch  S ta n is ła w  o m aw ia ł  sp ra w ę  K a s y  W s p a r ć  dla w d ó w  i sie­
ró t  po lek a rzach ,  is tn ie jącej  p rz y  W a r szaw sk iem  T o w a f f y s tw ie  
L ek a rsk iem ,  w  zw iązk u  z tern z d e c y d o w a n o :  a)  up o w ażn ić  Z a rz ą d  
do  sk ła d an ia  co roożn ie  pew nej  kwrnty jed n o ra zo w e j ,  w ed ług  sw ego  
u zn an ia  n a  rzecz  tej K a s y  b) ro z es ła ć  do c z ło n k ó w  łzb y  od ezw ę  
n a w o łu ją c ą  do z a p i sy w a n ia  się n a  cz ło n k ó w  tej K asy .

NEKROLOGJA.

S. p. A R T U R  R O B E R T S O N  C USHNY .

P r z e d  kilku ty g o d n iam i  z m a r ł  Dr.  A r tu r  C u s h n y , p ro fe so r  
fa rm ak o lo g i i  w  E d y n b u rg u .  Z m a r ły  b y ł  p rz e d s ta w ic ie le m  k ierunku ,  
k t ó r y  p r z e d e w s z y s tk i c m  w  m ech an iz m ie  z ja w isk  f iz jo log icznych  
sz u k a  p o d s t a w  do r a c jo n a ln e g o  b a d a n ia  zm ian  w  us tro ju ,  w y w o ­
ła n y c h  p rz e z  w p r o w a d z o n y  ś j o d e k  f a rm a k o lo g ic zn y .  B y ło  to  w y ­
nikiem  w p ł y w ó w  w ie lk ie j  sz k o ły  f iz jologicznej L u d w ig a ,  k tó rą  
C u s h n y  p r z e s z e d ł  n a jp ie rw  w  p r a c o w n i  K ro n e c k e ra ,  późn ie j

S c l m ń e d e b c r f f .  W sp o m n ie ć  n a leży ,  że p o b y t  u N en ck ieg o  w  B e r ­
nie mia! też  duże  z n aczen ie  d la  k s z ta ł to w a n ia  się  k ierunku  p r a c y  
i m e to d  C u s lu iy ‘ągo.

Z a k re s  d z ia ła lnośc i  n a u k o w e j  i p ed ag o g iczn e j  Culis iiy‘ego b y t  
b a rd zo  o b sz e rn y  i co W a ż n i t f e S  g ru n to w n y .  B a d an ia  nad  n a p a r ­
s tn icą  i innem i c ia łam i  w  z w iąz k u  z c zy n n o ś c ią  n a r z ą d u  k rą ż e n ia  
i u ldadu  n e r w o w e g o  n a le ż ą  do k la sy c z n y c h .  Z n an e  $ą ta k ż e  w  kli­
n ice  p o g ląd y  C. na  m ec h an iz m  p r a g y  p r z e d s io n k ó w  s e r c a  i od- 
c ź y w  p o w s ta ją c e  pod w p ły w e m  d ra żn ien ia  ich p rą d e m  f a ra d y c z -  
nyrli; k tó re  łu d zą co  p rz y p o m in a ją  z m ia n y  c h o r o b o w e  z w a n e  mi­
g o tan ie m  p rz e d s io n k ó w .  F a k t y  te  tern w ię k sM g o  n a b r a ł y  zn aczen ia  
g d y  je p o tw ie rd z o n o  ( R o th b e rg e r  i W in te rb e r g ,  L ew is  i in,), b a ­
daniam i e le k t ro k a rd io g ra f icz n e m u  W a ż n ą  z d o b y c z ą  te ż  by io  o d ­
k ry c ie  z jaw isk a ,  że  n a p a rs tn ica  w  o s ta tn im  w z g lęd n ie  t o k s y c z ­
ny m  o k re s ie  s w e g o  dz ia łan ia  p o w o d u je  b e z ład  ru c h ó w  p rz e d s io n ­
k ó w  podobn ie  jak  po d rażn ien iu  p rą d e m  f a ra d y c z n y n n  N a t le  tych  
■faktów ro z w i ja  się t e ż  k o n c ep c ja ® C u sh n y ‘ego  —  n o ta  b e n e  nie 
p r z | z  w s z y s tk i c h  p r z y ję ta  —  o b e z p o ś re d n ie m  dz ia łan iu  n a p a r ­
s tn ic y  na  mięsień  s e r c a  b ez  w p ł y w u  na  n e r w  b łęd n y .

C ie k a w y  p ro b lem  d iu rc a y  b y ł  ró w n ie ż  p rz ed m io te m  s p e ­
c ja lnego  z a in te re so w a n ia  C u s h n y ‘ago. B a d a c z  ten  p r z y c h y la ł  się 
w o g ó le  do teor j i  r c a b so rb c j i  p o s ta w io n e j  p rz e z  L u d w ig a .  R o z w a ­
ża jąc  d o k ład n ie  zaw i łe  z ja w isk o  w y d z ie lan ia  n e re k  sz czeg ó ln ie  
w  z w ią z k u  z d z ia łan iem  ś r o d k ó w  m o cz o p ęd n y c h ,  p r ó b o w a ł  r o z ­
s t r z y g n ą ć  do raki ej g r a n ic y  l iczyć  się n a f t y  z  w p ł y w e m  ś ro d k a  
m o cz o p ęd n e g o  bez.pośrednio  na  s a m ą  n e rk ę  t. j. na  jej k o m ó rk i  
g ru c z o ło w e ,  n a c z y n ia  i g e m e n i g  n e r w o w e ,  a k iedy  sz u k a ć  n a leży  
zmian w  sk ład z ie  k r w i  lub zm ian  c zy n n o ś c io w y c h  w  o g ó lnym  
krw io b ieg u  b y  w y ja śn ić  ich w p ł y w  na c z y n n o ś ć  nerki.

W r e s z c ie  p o ś w i a ®  się C u sh n y  s p r a w ie  dz ia łan ia  f a rm a k o ­
log icznego  ciał,  o p ty czn ie  c zy n n y c h .  Z a jm uje  go  ta  c e c h a  ciał,  bo  
je s t  ona  „ n a j t rw a l s z y m  w sk aź n ik ie m  ż y c ia  jaki p o s i a d a m y 11. R o z ­
s z e rz a  w ię c  dzia ł  f a rm a k o lo g ic zn y c h  i f iz jo log icznych  e k s p e r y m e n ­
tó w  n a d  izo m e ra m i  op ie ra jąc  się  p r z e d e w s z y s tk i c m  na epoko-  
wjjjbh o d k ry c ia c h  P a s t e u r ‘a.

Dz.ielo C u s h n y ‘-ego n ad  izo m eram i  a lk a lo id ó w  i g l ikozydam i 
dzia la jącern i  na  s e rc e  j e s t  t r w a ły m  pońinikicm tw ó rc z o śc i  tego  
bad acza .

W . K- (Lwów).

WIADOMOŚCI BIEŻĄCE.
K atow ice. ,
W  dii. 23, 24 i 25 w r z e ś n ia  r. b. o d b ę d z ie  się  z jazd  l e k a r z y  

po lak ó w  w  K a to w ica ch .  P j | a  s z e re g ie m  o d c z y tó w  p ro jek tu je  się 
z w ied z an ie  szpita li,  kopalni,  luit, z a k ła d u  w  C h o rz o w ie  i o sad  r o ­
b o tn iczy ch ,  W  dn. 26 w r z e ś n ia  (niedzie la)  o d będzie  się w y c ie c z k a  
do  Ja s t r z ę b ia  Zdro ju .  Ze  w zg lędu  na  duże. zn aczen ie  po lityczne  
i sp o łe c z n e  z jazdu, k o l e d z y  Ś lą z a c y  u p ra s z a ją  o l iczne w z ięc ie  
w  nim udzia łu .  Je d n o c z e śn ie  u p r a s z a l i*  oni o w c z e śn ie js ze  z a p o ­
w ia d an ie  o d c z y tó w  o ra z  z g ła sz a n ie  u c ze s tn ic tw a  b y  m o żn a  b y ło  
n a  c z a s  p r z y g o to w a ć  o d p o w ie d n ią  l iczbę m ieszkań .  Z g ła sz a ć  się 
n a le p y  pod  a d r e s e m :  Dr. M irecki ,  K a to w ice ,  L ec zn ic a  B ra c k a ,  ul. 
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n a , s t a n o w is k a  3 l e k a r z y  r e jo n o w y c h  w  p o w iec ie  P o s ta w s k im ,  
z k tó r y c h  jedno  p o łą c z o n e  b ędzie  z k ie r o w n ic tw e m  szp i ta la  p o ­

w s z e d n i e g o  n a  30 łóżek .

D o  p o sa d  ty c h  p r z y w ią z a n e m  jes t  u p o sa ż en ie  od  IX do VII 
st. p łac  p r a c o w n i k ó w  p a ń s t w o w y c h  za leżn ie  od  ilości la t  p r a k ty k i  
leka rsk ie j .

K a n d y d ac i  re f l e k tu ją c y  n a  p o w y ż s z e  s t a n o w is k a  winni 
p r z e d ło ż y ć  n a s tę p u ją c e  d o k u m e n ty :

1) D o w o d y  w y k s z ta łc e n ia .
2) M e t r y k ę  u ro d zen ia .
3) Z ez w o len ie  na  p r a w o  p r a k ty k i  lekarsk ie j .
4) D o w ó d  o b y w a t e l s t w a  P a ń s t w a  P o lsk iego .
5) Ś w ia d e c t w a  z  p o p rzed n ie j  p ra k ty k i  leka rsk ie j .
6) W ła s n o r ę c z n ie  n a p is a n y  ż y c io ry s .
T e rm in  s k ła d a n ia  o fe r t  do 31. VIII.  1926 r.
P o s t a w y ,  dnia  16 c z e r w c a  1926 r.

(— ) K. O bro ck i P rz e w o d n ic z ą c y  W y d z ia łu  Po w ia to w e g o .  S ta ro s ta .  
(— ) K ra s ick i  S e k r e ta r z  W y d z ia łu  P o w iatow ego .


